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Łowicz i okolice | Utrapienie ogrodników – takich szkód dawno nie było

Przegrywamy walkę z ćmą
Nie tylko na terenie Łowicza, ale w całej Polsce trwa inwazja ćmy 
bukszpanowej. Jej żarłoczne gąsienice zżerają liście i sprawiają, 
że krzewy usychają. Tak stało się w centrum Łowicza, przy pomniku 
Artura Zawiszy Czarnego w Parku Sienkiewicza: martwy żywopłot 
robi smutne wrażenie. Ale podobne obrazy można zobaczyć w wielu 
przydomowych ogrodach. 

Naczelnik Wydziału Spraw Ko-
munalnych w ratuszu Paweł Gaw-
roński powiedział nam, że z jego 
rozeznania wynika, że około 90% 
żywopłotów i krzewów bukszpa-
nowych na terenach miejskich jest 
zaatakowanych przez szkodnika. 
Wszystkie krzewy prawdopodob-
nie uschną, tak jak ma to miejsce 
w Parku Sienkiewicza.

Jarosław Biernat z fi rmy Dom 
i  Ogród z  Miedniewic, która na 
zlecenie ratusza, zajmuje się pie-
lęgnacją zieleni na terenie miasta 
powiedział nam, że w parku pod-
jęto z walkę z gąsienicami opry-
skami, jednak niewiele to pomo-
gło. Gąsienic było bardzo dużo 
i  właściwie nie zareagowały na 
użyty środek. Podobne doświad-
czenia ma z innych ogrodów, tak-
że z własnego. Biernat powiedział 
nam, że sytuacja jest dramatyczna 
i trudna do opanowania. 

Niełatwo je wytępić 
Gawroński dodaje, że gąsienice 

te są zjadana przez ptaki, ale mało 
które są w stanie skutecznie spe-
netrować wnętrze gęstego buksz-
panowego żywopłotu i  je zebrać. 
Oprysk może być skuteczny, ale 

trzeba to zrobić, gdy tylko na krza-
kach pojawią się oznaki obecno-
ści szkodnika np. rozpięte na nich 
nici. Gąsienic na krzewach można 
nie zobaczyć przez dłuższy czas, 
są one ukryte w ich wnętrzu, gdzie 
żerują na liściach i się rozwijają. 

Dlatego też opryski powierzch-
niowe nie przynoszą rezulatatu, 
dyszę opryskiwacza należy wło-
żyć do wnętrza krzewu. 

Niestety w  przypadku parku 
Sienkiewicza opryski wykonano 
za późno. Obecnie, gdy krzewy 
są już uschnięte, owady przeno-
szą się na sąsiednie drzewa, widać 
rozsnute na nich nici. Gawroński 
dodaje, że ćmy widać wieczorem 
w  sąsiedztwie roślin miododaj-
nych, dominują one nad motyla-
mi, w stosunku 80 do 20 proc.

Żywopłot do wymiany
Naczelnik powiedział nam, 

że żywopłot wokół pomnika 
w  Parku Sienkiewicza zostanie 
usunięty, ze zleceniem prac czeka 
jednak na zgodę Wojewódzkiego 
Konserwatora Zabytków, w  jego 
miejsce zostanie nasadzony nowy, 
ale jest zdania, że bukszpan powi-
nien być zastąpiony innym gatun-
kiem, np. odpowiednią odmianą 
trzmieliny.

Walkę ze szkodnikiem prze-
grywają także prywatni właści-
ciele ogrodów. Suche żywopłoty 
i  krzewy bukszpanowe są obec-
nie wycinane na wielu posesjach. 
Radny miejski Krzysztof Igielski 
powiedział nam, że musiał usunąć 
z ogrodu 30-letni bukszpan, który 
miał wysokość 2,5 m. – Walczy-
łem z  gąsienicami ręcznie, zdej-
mowałem z krzewu i rozgniatałem 
i  tak spędzałem czas niemal co-
dziennie po pracy. Najgorsze jed-
nak było to, że za każdym razem 
okazywało się, że moje działanie 
nie przynosiły efektu, na miejsce 
zabitych gąsienic pojawiały się 
nowe, krzew sechł, a  ja w  koń-
cu się poddałem – opowiada.

– To smutne, bo mowa o buksz-
panie, który w mojej pamięci za-
wsze był w  ogrodzie. Ręczna 
walka z gąsienicami ćmy buksz-
panowej jest bardzo trudna, po-

trząsanie krzakiem przynosi mier-
ny skutek, trudno też oderwać 
je też zebrać palcami, gąsienice 
mocno trzymają się gałęzi i liści.

W Nieborowie 
sobie poradzili
Ale są też przypadki, gdy wal-

kę z gąsienicami ćmy bukszpano-
wej udało się wygrać, pisali o tym 
komentujący tekst na ten temat na 
naszym portalu Lowiczanin.info 
oraz profi lu facebookowym. Sku-
teczna wydaje się metoda miesza-
na, czyli połączenie oprysków we 
właściwym momencie, ze zbiera-
niem ręcznym larw.

Swój sukces w walce ze szkod-
nikiem ma np. Muzeum w Niebo-

rowie i Arkadii. – Jak by wyglądał 
park bez bukszpanowych żywo-
płotów pod platanami? Musieli-
śmy walczyć, tym bardziej, że nie 
ma rośliny zastępczej dla tego ży-

wopłotu, ze względów historycz-
nych musi być z bukszpanu – po-
wiedziała nam kurator Monika 
Antczak.

Ale muzeum nie działa samo, 
współpracuje z  Instytutem Prze-
mysłu Ogrodniczego w  Warsza-
wie oraz Instytutem Ogrodnictwa 
i Sadownictwa w Skierniewcach. 
Placówki te prowadzą program 
badawczy dotyczący skutecznej 
walki z inwazją. Polega on na wy-
wieszeniu pułapki feromonowej 
w  sąsiedztwie krzewów buksz-
panu, przyciąga ona samce, które 
przylepiają się w  jej wnętrzu do 
ścianek. Obie instytucje pracują 
obecnie nad przygotowaniem bar-
dziej skutecznej pułapki.

– Pracownicy instytutów prze-
jeżdżają do nas co tydzień i spraw-
dzają stan pułapek, jeśli ilość sam-
ców w  nich uwięzionych jest 
większa, oznacza to, że ćmy przy-
stępują do rozrodu i wówczas wy-
znaczany jest czas oprysków. Te 
są skuteczne w  momencie, gdy 
z  jaj wyklują się larwy, które są 

czarne i tak małe, że praktycznie 
nie do zauważenia. Dysza z opry-
skiem musi być włożona do wnę-
trza krzewu, czyli dokładnie tam 
gdzie ukrywają się larwy a środek 
powinien pokryć gałęzie, korzenie 
i liście – powiedziała nam kurator.

– Tylko w tym momencie roz-
woju ćmy, opryski są w  pełni 
skuteczne – podkreśla. Jeśli ten 
moment się przegapi, niestety, 
w  większości przypadków krze-
wy są nie do uratowania, najle-
piej od razu je usunąć i zutylizo-
wać, bo larwy pozostaną na nich, 
będą się dalej rozwijać, a szukając 
żywiciela będą zajmować kolejne 
krzewy, np. u sąsiadów, lub nowe, 
posadzone w ogrodzie – zaznacza. 
Choć nie powiedziała tego, naj-
lepszym rozwiązaniem jest spale-
nie zainfekowanych bukszpanów.

W poszukiwaniu 
wiedzy i oręża
– Nasze żywopłoty są zielone, 

choć mają miejscami małe prze-
barwienia – dodaje kurator. Przy-
kuwa to uwagę osób, które do-
świadczyły w  swych ogrodach 
inwazji szkodnika. Mieszkańcy 
gminy Nieborów zgłaszają się do 
muzeum z  pytaniem o  metodę 
walki ze szkodnikiem, zaintereso-
wanie jest duże. Kurator zdradza, 
że można korzystać z pułapek na 
samce ćmy bukszpanowej ogólnie 
dostępnych w  sklepach ogrodni-
czych i wykonywać opryski zgod-
nie z instrukcją. Ogrodnicy w mu-
zeum stosują dwa rodzaje Lepinox 
i DiPel, które też są do kupienia 
w sklepach ogrodniczych.

Obecnie muzeum czeka na je-
sienną aktywność rozrodczą ćmy 
bukszpanowej, jest mowa o  tym, 
że nastąpi on we wrześniu. Larwy 
z  tego rozrodu przetrwają zimę 
i  zaatakują krzewy na wiosnę. 
Pułapki feromonowe są cały czas 
w pogotowiu. �

INDEKS

Punkt zapalny >14

Ogłoszenia >20

Sport >27

Pogoda >30

Łowicka Akademia 
Folkloru – czyli żeby młodzi
uczyli się grać – str. 27

Kto nie dostanie 
pomocy po wichurze 
i dlaczego – str. 8

Koło czyjego domu 
przemknie szybka kolej 
z Warszawy do Łodzi – str. 16-17

Gmina Sanniki | Tragiczny fi nał poszukiwań

Monika P. nie żyje
Ciało zmarłej kobiety zostało odnalezione 
przez przypadkową osobę 27 lipca w lesie w pobliżu Sannik. 
Okazuje się, że to 47-letnia Monika P., której poszukiwania 
prowadziła Komenda Powiatowa Policji w Gostyninie.

Kobieta 23 lipca około godzi-
ny 21 opuściła swoje miejsce za-
mieszkania i  odjechała rowerem, 

nie informując domowników 
gdzie się udaje. Ponieważ nie na-
wiązywała od tego czasu kon-

taktu, wydział kryminalny KPP 
wszczął poszukiwania.

Niestety, kobieta została znale-
ziona martwa. Prawdopodobnie 
doszło do samobójstwa.

Prokuratura Rejonowa w  Go-
styninie, która prowadzi śledztwo, 
nie stwierdziła przesłanek, któ-
re mogłyby świadczyć o  udzia-
le osób trzecich, chociaż do prze-
prowadzenia sekcji zwłok żadnej 
opcji nie można wykluczyć w stu 
procentach.  tm

TOMASZ
BARTOS

tomasz.bartos@lowiczanin.info

W przypadku parku 
Sienkiewicza 
opryski wykonano 
za późno. Obecnie, 
gdy krzewy są już 
uschnięte, owady 
przenoszą się na 
sąsiednie drzewa, 
widać rozsnute 
na nich nici. 

Duże gąsienice ćmy bukszpanowej po opuszczeniu przez nie 
martwego żywopłotu przy pomniku Artura Zawiszy Czarnego można 
zobaczyć np. na jego ogrodzeniu.
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Pułapka na ćmy bukszpanowe 
w ogrodach nieborowskiego 
pałacu.

Z daleka widać, że zielony 
zawsze żywopłot w parku 
Sienkiewicza  jest żółty i martwy.
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Telefon redakcyjny 534 013 271 
e-mail: tomasz.bartos@lowiczanin.info
TOMASZ BARTOS

Łowicz | Rządowy program Bezpieczne przejścia dla pieszych

Kocie oczy będą strzegły 
pieszych
Powiat łowicki będzie benefi cjantem dotacji 
z Rządowego Funduszu Rozwoju Dróg 
– Bezpieczne Przejścia Dla Pieszych. 
Zmodernizuje siedem przejść dla pieszych 
w pięciu miejscach na terenie Łowicza oraz gmin: 
Chąśno, Nieborów i Kocierzew Południowy.

Gminy i powiaty miały czas na 
złożenie wniosków do 10 kwiet-
nia, w puli było prawie 28 mln zł, 
8,3 mln dla powiatów i 19,5 mln 
dla gmin. Maksymalną wartość 
dofi nansowania pojedynczego za-
dania określono na 200 tys. zł. Li-
sta inwestycji została w ostatnich 
dniach zatwierdzona przez Preze-
sa Rady Ministrów. Nie wszystkie 
środki jednak zostały rozdyspono-
wane i obecnie do 5 sierpnia pro-
wadzony jest nabór uzupełniający. 
Wysokość środków przeznaczo-
nych na dofi nansowanie zadań po-
wiatowych wynosi – 4,8 mln zł, 
zaś gminnych – 4,8 mln zł.

Powiat łowicki jako jedyna 
jednostka samorządu terytorial-
nego na naszym terenie wystą-
pił do RFRD z wnioskiem i,  jak 
widać, opłaciło się. Na pięć za-

dań (wszystkie, które złożono), 
w  których uwzględniono siedem 
przejść dla pieszych, otrzyma 366 
tys. zł, przy kosztorysowej warto-
ści prac określonej na 460 tys. zł. 
Każde z nich zyska biało-czerwo-
ne pasy, zainstalowane w asfalcie 
przed nimi punktowe światła (tzw. 
„kocie oczy”) oraz aktywny pod-
świetlany znak D6 – przejście dla 
pieszych. Możliwe, że we wszyst-
kich lokalizacjach będzie to znak 
w  takiej wersji, w  której nama-
lowana postać po uruchomieniu 
sprawia wrażenie, że idzie.

Wnioski zakładają moderni-
zację następujących przejść dla 
pieszych: trzy istniejące przejścia 
w obrębie skrzyżowania ulic Jana 
Pawła II i Powstańców 1863 roku 
oraz w  kilku miejscach w  ciągu 
drogi wiodącej z  Gągolina Po-

łudniowego do Nieborowa: przy 
Szkole Podstawowej w Gągolinie 
Południowym, przy SP w  Bed-
narach (dodatkowo na dojeździe 
do przejścia powstanie chropo-
wata nawierzchnia wibracyjna), 
przy SP w Nieborowie (dodatko-
wo w obrębie przejścia zostaną za-
instalowane dwa fotoradary, które 
w zależności od tego czy kierowca 
porusza się z dozwoloną prędko-
ścią, czy też nie, będą wyświetlać 
uśmiechniętą lub niezadowoloną 

buźkę); ostatnie aktywne przejście 
ma powstać przy kościele parafi al-
nym w Nieborowie.

Jak powiedział nam wicesta-
rosta Piotr Malczyk, decyzja, 
aby zmodernizować przejścia na 
drodze z  Gągolina do Nieboro-
wa, związana jest ze spodziewa-
nym zwiększeniem ruchu na niej 
po wybudowaniu nowego mo-
stu na Bzurze w Kompinie. Prace 
mają się rozpocząć w ciągu kilku 
najbliższych miesięcy.  tb

Arkadia | Łosie przy zabudowaniach 

Spłoszył je samochód?
Dwa młode łosie zginęły 21 lip-

ca nad ranem w podłowickiej Ar-
kadii. Zgłoszenie do PSP w Ło-
wiczu wpłynęło o  godz. 4.14, 
na miejsce skierowany został za-
stęp OSP Nieborów. Zgłaszający 
przekazał informację o tym, że na 
ogrodzeniach posesji przy DK70 
wiszą dwa ranne łosie. Na miejscu 
okazało się, że oba są martwe. 

Kierownik gminnej brygady 
remontowej Mirosław Bury, któ-
ry był rano na miejscu zdarzenia, 
powiedział nam, że łosie musia-
ły znaleźć się pomiędzy ogrodze-
niami parku w Arkadii i prywat-
nych posesji i  zostały spłoszone 
przez nadjeżdżający samochód. 

– Musiały się rozbiec, jeden po-
biegł w  stronę ogrodzenia parku 
i próbował je przeskoczyć, nieste-
ty nadział się na drewniane szta-
chety. Ślady wskazywały, że jed-
na z nich przebiła klatkę piersiową 
w  sąsiedztwie serca. Drugi po-
biegł w  stronę prywatnej posesji 
i  chciał przeskoczyć ogrodzenie 
z metalowych płaskowników. Nie 
udało mu się, rozciął sobie brzuch 
i pewnie się wykrwawił – powie-
dział nam.

Strażacy, którzy przybyli na 
miejsce, zdjęli martwe zwierzęta 
z ogrodzenia, Urząd Gminy zgło-
sił je do odbioru przez fi rmę zaj-
mującą się utylizacją padliny.  tb

Łowicz, Guźnia | Pijany, bez uprawnień

Nie udało się schować 
w lesie przed policją

15 lipca przed godziną 22.00 
dyżurny KPP w  Łowiczu otrzy-
mał informację, że w  kierunku 
Dąbkowic Górnych jedzie Kia, 
którą najprawdopodobniej kieru-
je osoba pod wpływem alkoholu. 
Policjanci natychmiast pojechali 
we wskazany rejon i udało się im 
zatrzymać 58-letnią mieszkankę 
powiatu łowickiego. Badanie wy-
kazało prawie 1,9 promila alkoho-
lu we krwi.

Warte podkreślenia jest to, 
że świadek nie tylko poinformo-
wał policję o tym, że zauważył sa-
mochód marki Kia, który wyko-
nuje na drodze gwałtowne ruchy, 
nie trzymając się swojego pasa ru-
chu, ale ruszył za nim. 

Kia jechała ul. Zamkową od 
strony trasy poznańskiej, następnie 
skręciła w prawo, w ul. Łęczycką, 
kontynuując jazdę w stronę Pilasz-
kowa i Dąbkowic Dolnych. Męż-
czyzna, który zauważył ten pojazd, 
był w stałym w kontakcie z dyżur-
nym i przekazywał dalszy kierunek 
jazdy. W Guźni Kia skręciła w le-
śną drogę i zatrzymała się. 

Po przybyciu patrolu policji 
okazało się, że pojazdem kierowa-
ła 58-latka z powiatu łowickiego. 

Od kobiety wyczuwalna była silna 
woń alkoholu. Policjanci spraw-
dzili stan trzeźwości – miała pra-
wie 1,9 promila alkoholu we krwi. 
Dodatkowo kobieta nie posiadała 
uprawnień do kierowania i prawo-
mocny zakaz prowadzenia wszel-
kich pojazdów mechanicznych, do 
2024 roku, orzeczony przez Sąd 
Rejonowy w Łowiczu.

Ofi cer prasowy łowickiej poli-
cji kom. Urszula Szymczak pod-
kreśla, że na pochwałę zasługuje 
bardzo odpowiedzialne zachowa-
nie świadka, który, gdy zauważył 
zagrożenie, nie zawahał się zare-
agować. Mężczyzna podążając za 
pojazdem powiadomił policję, in-
formując gdzie obecnie się znaj-
duje. 

Rzecznik przypomina, że za 
kierowanie w  stanie nietrzeźwo-
ści grozi kara do 2 lat pozbawie-
nia wolności, z kolei za złamanie 
sądowego zakazu – nawet do 5 lat 
więzienia. – Apelujemy o  rozsą-
dek, za kierownicę wsiadajmy tyl-
ko trzeźwi! W przeciwnym razie 
stwarzamy ogromne zagrożenie 
dla zdrowia i  życia innych użyt-
kowników dróg – podkreśla Ur-
szula Szymczak.  mwk

Łowicz| Zuchwała kradzież w markecie

Policjanci po służbie zatrzymali złodzieja 
Do zdarzenia doszło 20 lipca, we wtorek, po godzinie 
20.00, funkcjonariusz z KPP w Łowiczu w czasie wolnym 
od służby jechał rowerem i w centrum Łowicza zauważył 
znanego z wcześniejszych konfl iktów z prawem 20-latka. 

Chłopak kierował się w  stro-
nę jednego z marketów, chowając 
pod koszulę puste torby. Policjant, 
któremu w  tym czasie w głowie 
,,zapaliła się czerwona lampka”, 
pojechał za mężczyzną, powiada-
miając w międzyczasie dyżurne-
go łowickiej komendy. 

Przed wejściem do marke-
tu funkcjonariusz spotkał dru-
giego policjanta, który po służ-
bie przyjechał na zakupy. Obaj 
szybko weszli do sklepu i zoba-
czyli 20-latka szarpiącego się 

z ochroniarzem. Jak się okazało, 
młody łowiczanin spakował do 
torby butelki z alkoholem i kiero-
wał się w stronę wyjścia. Zwróci-
ło to uwagę pracownika ochrony 
obsługującego monitoring, który 
podążył za nieuczciwym klien-
tem w stronę kas. 

Reakcja policjantów była na-
tychmiastowa i  doprowadziła 
do skutecznego zatrzymania nie-
uczciwego klienta. Skradziony 
towar powrócił na sklepowe pół-
ki. Było to kilka butelek whisky 

o łącznej wartości około 700 zło-
tych. 

Policjanci ustalili, że ten sam 
mężczyzna kilka dni wcześniej 
dwukrotnie ukradł w tym samym 
sklepie artykuły elektroniczne, ar-
maturę łazienkową oraz drogie al-
kohole o  łącznej wartości ponad 
1.700 złotych. Łączna kwota ukra-
dzionego przez niego towaru to 
2.400 złotych. 20-letni łowicza-
nin usłyszał zarzut usiłowania 
kradzieży oraz dwa zarzuty kra-
dzieży, za co grozi kara do 5 lat 
pozbawienia wolności.

– Policjantem jest się całą dobę. 
– tak krótko skomentowała incy-
dent Urszula Szymczak, rzecznik 
prasowy KPP w Łowiczu.  et

Łowicz| Kierował pod wpływem alkoholu

Policjantka czujna 
także po służbie
18 lipca około godziny 17.20 na ulicy Łęczyckiej 
w Łowiczu policjantka z Wydziału Prewencji Komendy 
Powiatowej Policji w Łowiczu zatrzymała pijanego 
kierowcę. W tym momencie była ona poza służbą 
i jechała prywatnym samochodem, gdy zauważyła 
kierowcę jadącego „wężykiem”.

Policjantka wyjeżdżała z  uli-
cy Miodowej na ulicę Łęczycką 
i  zwróciła uwagę na Fiata Punto 
wyjeżdżającego z  parkingu przy 
jednym ze sklepów. Kierowcy 
trudno było utrzymać prawidłowy 
tor jazdy. Podejrzewając, że kieru-
jący może być pod wpływem al-
koholu, pojechała za nim. Auto 
skręciło na stację paliw i  zatrzy-
mało się przy dystrybutorze. 

Natychmiast podbiegła do tego 
samochodu i gdy od kierującego 
poczuła silną woń alkoholu, wy-
ciągnęła mu kluczyki ze stacyjki, 
aby uniemożliwić dalszą dalszą 
jazdę. Wezwała patrol policji. 

Po zbadaniu okazało się, 
że 46-letni kierowca kierowca Fia-
ta miał 2,5 promila alkoholu. Gro-
zi mu kara do 2 lat pozbawienia 
wolności.  mwk

Gmina Sochaczew| Przestępcy złapani 

Kradli katalizatory
W nocy z środy na czwartek, tj. 21-22 lipca, policjanci 
z KPP w Sochaczewie, z referatu patrolowo-
interwencyjnego, zatrzymali do kontroli pojazd, którym 
podróżowało trzech mężczyzn w wieku 28, 32 i 34 lat, 
wszyscy to mieszkańcy powiatu łowickiego.

Podczas przeprowadzonej kon-
troli pojazdu funkcjonariusze zna-
leźli piłę akumulatorową, ostrza 
do niej i  dwa katalizatory, które 
miały świeże ślady nacięć. Kie-
rowca samochodu próbował prze-
konać policjantów, że części zo-
stały kupione kilka tygodni temu 

przez internet. Mundurowi nie 
dali wiary jego tłumaczeniom. 
Cała trójka została zatrzymana 
i trafi ła do policyjnego aresztu.

W trakcie prowadzonego po-
stępowania kryminalni ustali-
li, że katalizatory zostały wycięte 
z dwóch pojazdów osobowych za-

parkowanych w rejonie stacji PKP 
w Sochaczewie. Mężczyźni kradli 
„na parawan” – udawali, że ich 
samochód ma awarię i  podnosi-
li maskę samochodową, aby to 
uwiarygodnić. W ten sposób od-
wracali uwagę i zasłaniali auto wy-
typowane do kradzieży katalizatora 
oraz sprawcę, który go wycinał.

Podczas przeszukania w miej-
scu zamieszkania 28-latka, poli-
cjanci znaleźli amfetaminę.

Wszyscy trzej mieszkańcy na-
szego powiatu usłyszeli po dwa 
zarzuty kradzieży katalizatorów. 
Najmłodszy odpowie dodatkowo 
za posiadanie narkotyków. 

Grozi im do 5 lat pozbawienia 
wolności.  et

Łowicz| Wybryki

Policjanci 
zatrzymali 
pijanego 
chuligana
W sobotę 
24 lipca o godzinie 
4.20 dyżurny 
łowickiej komendy 
otrzymał zgłoszenie 
o uszkodzeniu drzwi 
balkonowych na terenie 
miasta. 

Kobieta zgłaszająca zdarzenie 
zaalarmowała policję po tym, jak 
nieznany sprawca wybił jej szybę, 
zniszczył kwiaty i parasol ogrodo-
wy, a następnie uciekł. Właściciel-
ka wyceniła straty na około 700 
złotych.

Mundurowi pojechali we wska-
zane miejsce. W pewnym mo-
mencie zauważyli idącego ulicą 
Powstańców w  Łowiczu pijane-
go mężczyznę i  wylegitymowali 
go. Jak się okazało, to właśnie ten 
25-letni łowiczanin chwilę wcze-
śniej dokonał uszkodzeń na bal-
konie. 

Badanie wykazało prawie 
2 promile alkoholu w  jego orga-
nizmie. 

Mężczyzna został zatrzymany 
w policyjnym areszcie, a po wy-
trzeźwieniu usłyszał zarzut uszko-
dzenia mienia, za co grozi kara 
do 5 lat pozbawienia wolności.  et

W tzw. „kocie oczy” umieszczone w asfalcie oraz aktywny znak 
drogowy wyposażone jest już przejście dla pieszych na ul. Kaliskiej 
w Łowiczu.
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Sąd Rejonowy w Łowiczu | Sprawa śmierci pacjentki w szpitalu

Sąd zadecydował: relacji  
z tego procesu nie będzie
Zamierzaliśmy  
dla naszych czytelników 
prowadzić relację z procesu 
w głośnej sprawie śmierci 
w szpitalu w Łowiczu 
40-letniej kobiety.  
Sąd jednak wyłączył 
jawność postępowania. 

Odpowiedź na pytanie czy 
można było uniknąć tej śmierci 
zostanie przed nami jeszcze praw-
dopodobnie na kilka miesięcy za-
kryta. Oto bowiem Sąd Rejonowy 
w  Łowiczu wyłączył na pierw-
szej rozprawie, 27 lipca, jawność 
procesu, w  którym oskarżonym 
o narażenie na bezpośrednie nie-
bezpieczeństwo utraty życia lub 
ciężkiego uszczerbku na zdro-
wiu 40-letniej pacjentki, która 
w roku 2016 stawiła się w szpita-
lu w Łowiczu na planowe cięcie 
cesarskie, a w efekcie tej operacji 
zmarła, jest lekarz anestezjolog.   
Co ciekawe, wniosek o wyłącze-
nie jawności złożyła pełnomocnik 

oskarżycieli posiłkowych, którymi 
są mąż zmarłej i  jej dzieci, a nie 
obrona ani prokuratura. Co jesz-
cze ciekawsze, sam tryb podejmo-
wania przez sąd tego postanowie-
nia, w obecności stron, został także 
wyłączony z  jawności, więc nie 
możemy Państwa poinformować 
jakie argumenty wysuwała peł-
nomocnik, czy ktoś miał kontrar-
gumenty i czym kierował się sąd. 
A sprawa jest niewątpliwie ważna, 
dotyczy bowiem, szeroko rzecz uj-
mując, bezpieczeństwa pacjentów 
w  łowickim szpitalu.  Zbieranie 
materiału dowodowego trwało pra-
wie pięć lat i zakończyło się wca-
le nieoczywistym aktem oskar-
żenia. Oskarżonym jest bowiem 
wcale nie lekarz ginekolog – jak 
wydawać by się mogło na pierw-
szy rzut oka – lecz anestezjolog.

Pięć lat śledztwa
O sprawie pisaliśmy obszer-

nie w Nowym Łowiczaninie krót-
ko po sporządzeniu aktu oskar-
żenia. Opisaliśmy całą żmudną 

drogę dochodzenia do prawdy, 
pełną przeszkód i zwrotów akcji. 
W skrócie przypomnijmy: 

 � cięcie cesarskie było plano-
wane, ale w jego trakcie wystąpił 
masowy krwotok

 � krwi zastępczej nie brakowa-
ło, ale mimo to pacjentka zmarła

 � szybko wszczęto śledztwo 
w sprawie

 � biegli z Akademii Medycznej 
w Białymstoku stwierdzili, że po-
stępowanie operatora było prawi-
dłowe, podejmowane decyzje uza-
sadnione

 � tę opinię potwierdził prof. 
Mirosław Wielgoś, krajowy kon-
sultant w dziedzinie perinatologii

 � on jednak zwrócił uwagę na 
możliwe uchybienia w  postępo-
waniu mającym wspomagać pro-
cesy krzepnięcia krwi

 � biegły z zakresu anestezjolo-
gii, dr Marcin Rawicz, uznał, że 
postępowanie w szpitalu nie było 
zgodne z  zasadami leczenia ma-
sywnego krwotoku – i  wskazał 
konkretne uchybienia

 � przesłuchany jako biegły, po-
nownie, stwierdził jednoznacznie: 
– Nie wykonano wszystkiego, co 
powinno być zrobione zgodnie 
z wiedzą medyczną.

Akt oskarżenia
W efekcie tych trwających bli-

sko 5 lat czynności, Prokuratu-
ra Regionalna w Łodzi (do której 
skierowano sprawę po odebra-
niu jej Prokuraturze Rejonowej 
w Łowiczu – co z kolei nastąpiło 
po interwencji starosty łowickie-
go Marcina Kosiorka u  Ministra 
Sprawiedliwości) postawiła za-
rzuty anestezjologowi Romano-
wi P. a potem skierowała do sądu 
akt oskarżenia. Zarzuca mu, że: 
– 12 lutego 2016 roku jako lekarz 
anestezjologii i  intensywnej tera-
pii, włączając się w proces leczenia 
Beaty G., przyjmując tym samym 
na siebie rolę gwaranta jej bez-
pieczeństwa, nie zachował reguł 
ostrożności przez niezastosowa-
nie się w procesie intensywnego 
leczenia krwotoku położniczego 

do powszechnie znanych i  uzna-
nych za standardowe w  takich 
przypadkach metod postępowa-
nia w  ciężkim krwotoku około-
porodowym, w  ten sposób, że: 
– podawał pacjentce wyłącznie 
koncentrat krwinek czerwonych 
oraz zbyt małą ilość – dwie jed-
nostki – osocza świeżo mrożo-
nego (FFP), przy równoczesnej 
podaży dużych ilości krystaloido-
wych i  kolonoidowych prepara-
tów krwiozastępczych niezawie-
rających naturalnych czynników 
krzepnięcia – oraz zaniechał  
– wbrew zaleceniom w tym zakre-
sie – przy trwającym i nasilającym 
się masywnym i  ciągłym krwa-
wieniu – podania preparatów soli 
wapnia, kwasu transeksamowego 
pod postacią leku Exacyl zapobie-
gającego fibrynolizie, uzupełnia-
nia czynników krzepnięcia krwi 
za pomocą przeznaczonych do 
tego preparatów – krioprecypitatu, 
koncentratu fibrynogenu, koncen-
tratu krwinek płytkowych, kon-
centratu czynników protrombiny 
– powodując uniemożliwienie 
opanowania u  Beaty G. masyw-
nego krwawienia tkankowego, 
przez co, nie przewidując takie-
go skutku, choć mógł go przewi-
dzieć, utrzymywał i pogłębiał stan 
narażenia pacjentki na bezpośred-
nie niebezpieczeństwo utraty ży-
cia lub ciężkiego uszczerbku na 
zdrowiu, czym w  konsekwen-
cji doprowadził do jej śmierci – 
tj. o  czyn zabroniony z  art. 155 

k.k. Jest to czyn zagrożony karą 
do 5 lat pozbawienia wolności. 
Roman P. w  śledztwie nie przy-
znał się do winy i odmówił skła-
dania wyjaśnień. 

Czy podtrzymał to stanowisko 
na rozprawie? Czy zgodził się odpo-
wiadać na pytania sądu? Nie wie-
my – taka jest konsekwencja decy-
zji sądu. Można tylko wyrazić żal, 
że takie postanowienie zapadło – 
bo sprawa ma szerszy niż tylko in-
dywidualny wymiar. Dotyczy prze-
cież pośrednio każdego z nas – bo 
każdy może do naszego szpitala 
trafić. I wiedza o tym, jak są w nim 
wdrażane i  przestrzegane reguły 
postępowania po prostu się pacjen-
tom należy. 

Wojciech Waligórski

Sąd Okręgowy | Wyrok w sprawie Mirosław Iwańskiego

Sąd uznał, że znieważył Prezydenta. 
Ale to nie koniec sprawy.
Przed Sądem Okręgowym w Łodzi zapadł 16 lipca wyrok w skierowanej do 
ponownego rozpatrzenia sprawie Mirosława Iwańskiego z Łowicza, którego 
prokuratura oskarżyła o znieważenie prezydenta RP Andrzeja Dudy. 

Chodzi o incydent, do którego 
doszło w  lutym 2020 roku, kie-
dy to prezydent Andrzej Duda 
inaugurował na Nowym Rynku 
w Łowiczu swoją kampanię wy-
borczą, jeszcze przed wybuchem 
epidemii koronawirusa. Miro-
sław Iwański prezentował na wie-
cu transparent z obraźliwą treścią: 

„Mamy durnia za prezydenta”. 
Prokuratura Rejonowa w  Łowi-
czu postawiła mu zarzut publicz-
nego znieważenia prezydenta RP, 
poprzez użycie słów powszechnie 
uznawanych za obelżywe i ośmie-
szające, który jest zagrożony karą 
więzienia do lat 3. Przypomnijmy, 
że w tej sprawie został już wyda-

ny wyrok uniewinniający, który 
został uchylony przez Sąd Ape-
lacyjny w  Łodzi. Sprawa została 
cofnięta do ponownego rozpatrze-
nia przez łódzki Sąd Okręgowy.
Tym razem sąd ocenił, iż Iwański 
istotnie znieważył wówczas Pre-
zydenta poprzez użycie ośmie-
szającego i  powszechnie uzna-

wanego za obelżywe określenia, 
umieszczonego na transparencie. 
Sąd jednak nie wymierzył mu 
kary, lecz warunkowo umorzył 
postępowanie na jeden rok próby.  
Broniący oskarżonego adwo-
kat Bartosz Tiutiunik powiedział 
nam, że sąd uznał, iż popełniony 
przez jego klienta czyn cechuje ni-
ska szkodliwość społeczna, stąd 
rozstrzygnięcie, które pozwala za-
chować status niekaralności. 

Mimo to Mirosław Iwański za-
powiedział, że będzie od wyroku 
apelował, ponieważ czuje się nie-
winny. Jego adwokat powiedział 
nam, że obrona będzie dążyła do 
wykazania, że takie zachowanie, 
w tej konkretnie sytuacji „nie jest 
przestępstwem”.  aa

Chwila zatrzymania demonstranta, który trzymał transparent z hasłem 
znieważającym głowę państwa.
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Przesłuchany 
jako biegły, 
ponownie, stwierdził 
jednoznacznie: 
– Nie wykonano 
wszystkiego, co 
powinno być zrobione 
zgodnie z wiedzą 
medyczną.

Łowicz | Budynek dworca

Czy kolej dołoży milion?
Spółka PKP S.A. otworzyła 

oferty, jakie wpłynęły w przetargu 
na modernizację budynku dwor-
ca Łowicz Główny. Jak się okaza-
ło – były trzy. Termin zgłaszania 
ofert upłynął 21 lipca. Spółka za-
mierzała przeznaczyć na to zada-
nie 9.964.597,39 zł. Niestety dla 

niej, wszystkie złożone oferty są 
wyższe od tej kwoty. Wykonanie 
inwestycji za przeszło 10,9 mln 
zł zaoferowało Przedsiębiorstwo 
Budowlane Częstobud z  Często-
chowy i była to najtańsza z trzech 
ofert. Cenę wyższą o ponad milion 
złotych złożyła Grupa Ekoener-

gia. Najwięcej za wykonanie zle-
cenia chciałaby spółka A-Projekt 
z  Warszawy, oferująca wykona-
nie zadania za ponad 14,5 mln zł.

Rozpoczęcie prac budowlanych 
planowane jest na II połowę tego 
roku, a zakończenie na 2023 r. In-
westycja będzie współfinansowa-
na ze środków budżetu państwa.

Na razie trwa weryfikacja i ana-
liza złożonych ofert przetargo-
wych.  tm

Sprostowanie
Trakcja S.A. do artykułu na stro-

nie internetowej pt. „Setki ton kon-
strukcji, a montaż na milimetry”.

1. Nie jest prawdą, że pan Bo-
gusław Broda przedstawiony 
w  artykule jako kierownik bu-
dowy z  ramienia WKS Grybów 
w  rzeczywistości pełnił tę funk-

cję. Cytowany w artykule Bogu-
sław Broda jest majstrem podwy-
konawcy – wytwórcy konstrukcji 
stalowej.

2. Nieprawdziwe i  szkodzące 
wizerunkowi spółki Trakcja było 
użyte w  artykule stwierdzenie, 
że elementy konstrukcji wiaduk-
tu czekały jednak na montaż, ze 
względu na opóźnienia w  budo-

wie, leżące po stronie generalnego 
wykonawcy, firmy Trakcja S.A.

Prezes Zarządu, Dyrektor 
Generalny, Marcin Lewandowski

Wiceprezes Zarządu, Dyrektor 
Techniczny, Arkadiusz Arciszewski

Od redakcji: Do treści nadesła-
nego nam sprostowania odniesie-
my się w następnym numerze NŁ.
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Na cmentarzu parafii świętego Ducha upadło osiem ogromnych drzew.
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Łowicz | Zniszczenia na cmentarzach

Co ze zniszczonymi nagrobkami 
po wichurze?
Wszyscy nadal z drżeniem wspominamy 
nawałnicę, która przeszła w nocy z 14 na 15 lipca. 
Wielu przyprawiła o niemalże zawał serca, a rano 
zastaliśmy widok jak z horroru, jak po bitwie 
– pełno połamanych drzew – a na cmentarzach 
zniszczonych i pokruszonych nagrobków.

Na cmentarzu katedralnym 
straty były znacznie mniejsze niż 
na cmentarzu świętego Ducha. 
Ale i tu zniszczone zostały trzy 
pomniki, w tym tylko jeden do-
szczętnie. Drzewa upadały dość 
szczęśliwie – omijając nagrobki. 
Łącznie upadły dwa drzewa – lipa 
oraz świerk.

– Wynajęliśmy firmę, żeby de-
likatnie, nie uszkadzając niczego, 
usunąć powalone drzewa. Nieste-
ty, naprawa nagrobków leży po 
stronie ludzi. Parafia nie jest w sta-
nie ubezpieczyć wszystkich na-
grobków, ponieważ mamy około 
dziesięć tysięcy grobów na cmen-
tarzu, a koszt ubezpieczenia jed-
nego na rok to sto złotych. Mamy 
w regulaminie cmentarza wypisa-

ne, że nie odpowiadamy za znisz-
czenia wywołane przez pogodę, 
dlatego zachęcamy do indywidu-
alnego ubezpieczenia nagrobka  

– mówił nam Ryszard Karczew-
ski, administrator cmentarza ka-
tedralnego.

Na cmentarzu świętego 
Ducha znacznie gorzej!
O ile cmentarz katedralny 

uniknął ogromnych zniszczeń,  

o tyle na cmentarzu parafii świę-
tego Ducha, czyli cmentarzu 
Emaus, sytuacja wygląda znacz-
nie gorzej. Mnóstwo powalonych 
drzew w dalszym ciągu leży na 
nagrobkach, które są doszczętnie 
zniszczone. Widok połamanych 
krzyży, tablic czy płyt na grobach 

przyprawia o dreszcze. Szkody są 
cały czas szacowane.

Wiadomo, że zniszczonych 
zostało osiem drzew, natomiast 
uszkodzone nagrobki nie zostały 
jeszcze wszystkie zliczone, szacu-
je się, że może być ich nawet kil-
kadziesiąt. Cmentarz ma ogólne 

ubezpieczenie, aczkolwiek firma 
prawdopodobnie nie przychyli się 
do tego, by naprawiać poszcze-
gólne nagrobki, twierdząc, że to 
leży po stronie właściciela. Drze-
wa na cmentarzu świętego Ducha 
częściowo zostały posprzątane, 
ale prace cały czas trwają.  az

Zniszczone na cmentarzu katedralnym drzewa były tylko dwa.

RZUT OKIEM | NAJLEPSZA WODA

Kran, z którego można było zaczerpnąć wodę wydobywaną ze 
studni głębinowych łowickiego ujęcia wody, sięgających 500 m 
w głąb ziemi, czyli z pokładów Dolnej Kredy, od ponad roku jest 
zamknięty. Woda z kranu była zachwalana jako najczystsza  
i najzdrowsza w mieście, bez ewentualnych zanieczyszczeń, które może 
zbierać z sieci. Woda z kranu cieszyła się sporym zainteresowaniem, 
przyjeżdżało po nią sporo osób i nabierało nawet w 5-litrowe baniaki, 
chętnych było sporo, bo woda była też za darmo. Z powodu pandemii 
koronawirusa wodę w kranie zakręcono. Co ciekawe, gdy ten kran jest 
nieczynny, bez problemu można korzystać np. z ogólnie dostępnego 
zdroju w Parku Sienkiewicza, z wodą która bez wątpienia jest gorszej 
jakości. Gdzie tu logika? tb
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A Łowicz | Inwestycje w mieście

Czas na nawierzchnię 
w ul. Kresowej

Ratusz podpisał umowę z wy-
braną w drodze przetargu firmą 
Raf-Det z Żychlina, wykonawcą 
nawierzchni ulicy Kresowej, która 
„odchodzi” od ul. Bolimowskiej, 
w pobliżu granicy miasta z gmi-
ną Łowicz.

Przypomnijmy, że przebudo-
wa ulicy będzie polegać na wy-
konaniu jezdni z kostki betonowej 
o szerokości 6 m i długości 377 
m, poboczy o szerokości 75 cm  
z kruszywa, zjazdów i chodników 
z kostki betonowej oraz kanału 
technologicznego dla infrastruk-
tury teleinformatycznej.

Wykonawca został wyłonio-
ny pod koniec czerwca i niedłu-
go potem została podpisana z nim 
umowa. Zaoferował on najniższą 
cenę za wykonanie wspominane-
go zadania – 510 tys. zł, podczas 
gdy miasto zarezerwowało na ten 
cel kwotę 573 tys. zł. Pozostałych 
dwóch oferentów proponowało 
ceny 569 tys. zł i 576 tys. zł.

Naczelnik Wydziału Inwestycji 
i Remontów Grzegorz Pełka po-
wiedział nam, że spodziewa się 
rozpoczęcia prac pod koniec lipca, 

należy jednak pamiętać, że wyko-
nawca ma czas na wykonanie na-
wierzchni do końca listopada.

Czas na Nieborowską
Naczelnik podkreślił, że cała 

kwota należna wykonawcy zo-
stanie zapłacona z puli pieniędzy, 
które miasto pozyskało w ramach 
rządowego Programu Inwesty-
cji Lokalnych. Przypomnijmy,  
że nie udało się miastu zapewnić 
finansowania ich z innego progra-
mu – przebudowy dróg lokalnych. 
Wniosek o pieniądze obejmo-
wał wówczas także modernizację  
ul. Nieborowskiej.

Ratusz zdecydował więc o jej 
realizacji, finansując ją także z PIL 
i ogłosił kilka dni temu przetarg. 
Zakłada się wykonanie nowej na-
wierzchni o szerokości od 5 do 6 
m na długości 557 m, od ronda  
w ul. Bolimowskiej do ul. Żwirki 
i Wigury z chodnikami i zatokami 
parkingowymi. Zadanie to jednak 
zostało uzupełnione o łącznik uli-
cy Nieborowskiej i ul. Dworcowej, 
dziś dziki i nieutwardzony. Oferty 
zostaną otwarte 26 lipca.  tb

Uszkodzone 
nagrobki nie 
zostały jeszcze 
wszystkie zliczone, 
szacuje się, że 
może być ich 
nawet kilkadziesiąt.
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RZUT OKIEM | MOŻNA SIĘ BAWIĆ!

Od ubiegłego tygodnia dostępny jest plac zabaw dla dzieci przy bloku nr 1 na os. Reymonta w Łowiczu. 
Na dzieci czeka duży zestaw zabawowy, huśtawki, samochodzik na sprężynie i piaskownica. Całość została 
ogrodzona, a część starego płotu, która również ogradza plac zabaw, odmalowana. et

REKLAMA

RZUT OKIEM | NERWOWO NA GÓRKACH

Do awarii sygnalizacja świetlnej na skrzyżowaniu ul. Podgrodzie i Łęczyckiej w Łowiczu doszło już 
9 lipca i aż trudno uwierzyć, że uszkodzenie naprawiono dopiero 23 lipca. Przez dwa tygodnie na tym 
ruchliwym skrzyżowaniu doszło do dwóch kolizji, w których na szczęście nikt poważnie nie ucierpiał. Brak 
działającej sygnalizacji był szczególnie uciążliwy dla samochodów wyjeżdżających od strony ulicy Łęczyckiej  
– co zresztą jest zawsze problemem, ale przy niedziałającej sygnalizacji – szczególnym. et

Łowicz | Nowy Rynek

Raz działa, a raz nie – co z przyszłością 
fontanny na Nowym Rynku?
O fontannie na Nowym 
Rynku w Łowiczu pisaliśmy 
już nieraz – została 
uruchomiona, ale działa 
z przerwami z uwagi  
na jej liczne awarie. 26 lipca 
mieszkańcy zauważyli, 
że ponownie została 
wyłączona. Kiedy zacznie 
działać ponownie i co jest 
przyczyną wyłączeń?

Fontanną w tym sezonie może-
my się cieszyć przez krótki czas, 
ponieważ ulega ona cały czas 
drobnym awariom, a  wcześniej 
uległa ona dość poważnej awarii, 
która wyłączyła całkowicie z dzia-
łania cztery dysze. 

Konserwacją fontanny na zle-
cenie ratusza zajmuje się firma 
Cewokan. Wcześniej jej prezes 
Paweł Wielemborek mówił nam, 
że pracownicy firmy zauważy-
li, że wody w  fontannie zaczy-
na ubywać. Po upływie kilku dni 
okazało się, że woda wycieka 
spod bruku. 

O pomoc poproszono Zakład 
Usług Komunalnych, który po-
mógł ustalić, że źródło problemu 
znajduje się bezpośrednio pod 
fontanną. Dostanie się do tego 
miejsca jest praktycznie niemożli-
we, ponieważ fontannę tworzy be-
tonowa płyta. 

I tu pojawia się poważny pro-
blem. Wielemborek wyjaśnił,  
że fontanna składa się z dziewię-
ciu dysz, do których woda jest 
doprowadzana dziewięcioma ru-
rociągami. Wszystko wskazuje  
na to, że jeden z nich jest pęknię-
ty. Zakręcono więc zawór w  ru-
rociągu, który jest uszkodzony. 
Jeśli zakręcenie zaworu skutecz-
nie odetnie dopływ wodę do jed-
nej z dysz, wówczas zostanie ona 
uruchomiona z  wykorzystaniem 
ośmiu pozostałych. Dodatkowo 
też uszczelniono niecki fontanny, 
aby zapobiec ewentualnym wy-
ciekom. To jednak się nie udało! 

Działa jedynie pięć dysz 
z dziewięciu!
Mimo wielu wysiłków firmy, 

nie udało się uruchomić nawet 

ośmiu z dziewięciu dysz. Ale uda-
ło się uruchomić tylko pięć dysz 
– i fontanna działała w tak dziw-
ny, połowiczny sposób. Aż do 26 
lipca, kiedy to znowu została wy-
łączona, ze względu na przecieka-
jące dysze. 

– Pozostałe pięć dysz stara-
my się cały czas uszczelniać.  
Na chwilę obecną nie wiemy kie-
dy uda się ją naprawić, będziemy 
chcieli przywrócić jej działanie  
do 29 lipca na pozostałych pię-
ciu dyszach, które jeszcze działają  

– powiedział nam Paweł Wielem-
borek z firmy Cewokan.

Czy będzie remont?
Fontanna, by wrócić do dzia-

łania w  pełni, wymaga remontu. 
Naprawione zostały już falowni-

ki oraz pompy, lecz to za mało by 
wszystkie dysze sprawnie działały.

– Pod fontanną pękły rury 
wodociągowe – doszło do tego  
pod niecką, tj. komorą fontanny  
– mówi Paweł Gawroński, naczel-
nik wydziału spraw komunalnych 
w  ratuszu. Wynajęliśmy firmę 
z Płocka, ale na odpowiedź, czy 
fontannę da się naprawić, musimy 
poczekać co najmniej do 30 lipca, 
jak nie dłużej.

Musimy też poznać koszty na-
prawy i wiedzieć czy uda się zro-
bić je przez podkop. Pięć dysz 
może działać niezależnie i będzie 
działać do końca sezonu, w przy-
padku jeśli ze względu na koszty 
nie będziemy w stanie zrobić cał-
kowitego remontu w tym sezonie 
– dodał.  Aleksandra Zielińska
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Wynajęliśmy firmę 
z Płocka, ale na 
odpowiedź, czy 
fontannę da się 
naprawić, musimy 
poczekać co najmniej 
do 30 lipca, jak nie 
dłużej.

Paweł Gawroński, 
naczelnik Wydziału Spraw 

Komunalnych w ratuszu

Fontanna na Nowym Rynku raz działa, a raz nie... 
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Zespół Szkół Ponadpodstawowych Nr 1
im. 10 Pułku Piechoty w Łowiczu

99-400 Łowicz ul. Podrzeczna 30

Powiat łowicki | Polityka na pierwszym planie na sesji absolutoryjnej

Opozycja: doceniamy, ale...
Głosami radnych klubów Prawa i Sprawiedliwości oraz Samorządowcy 
Razem, zarząd powiatu łowickiego otrzymał absolutorium i wotum zaufania 
za 2020 rok. Radni, którzy głosowali przeciwko lub wstrzymywali się 
od głosu, jako główny powód decyzji podawali brak współpracy 
zarządu z nimi i nadmierne upolitycznienie. Przypomnijmy, 
że zarząd tworzą starosta Marcin Kosiorek, jego zastępca Piotr Malczyk 
oraz członek nieetatowy – Janusz Michalak.

– Starosta, jak i zarząd, nie słu-
chają mieszkańców – mówił rad-
ny Michał Śliwiński z klubu PSL-
-Łowickie.pl. – Przykładem może 
być czerwcowa sesja nadzwyczaj-
na w  sprawie obwodnicy. Mia-
ło być spotkanie, ale okazało się, 
że ten zarząd nie chce rozmawiać. 
Ma swoją wizję i ją realizuje, prze-
głosowując co mu się podoba.

O braku współpracy z częścią 
rady mówił też radny Krystian 

Cipiński z klubu Łączy nas Ło-
wicz i Powiat Łowicki. 

– Bardzo dobrze oceniam 
pracę zarządu, nie mam uwag 
do kształtu raportu i  sposobu 
jego prezentacji, ale wstrzymam 
się od głosu przy udzielaniu wo-
tum – mówił. – Nie ma ze strony 
zarządu żadnej próby współpracy 
i to nawet nie z opozycją, bo my 
się za taką nie uważamy, ale po 
prostu z nikim, kto nie jest z nim 
w koalicji. 

Radny mówi, że wielokrotnie 
jego klub składał wnioski, inter-
pelacje i zapytania, często pozo-
stawione bez odpowiedzi, nawet 
jeśli chodziło o  rzeczy drobne, 

które zmieściłyby się w fi nansach 
powiatu.

Krytycznie o  zarządzie mó-
wił też radny Krzysztof Górski 
z  klubu PSL-Łowickie.pl, cho-
ciaż podobnie jak radny Cipiń-
ski – nie ma szczególnych uwag 
do przedstawionego rapor-
tu. Skrytykował natomiast to, 
że od  lat w  powiecie łowickim 
w  komisji rewizyjnej decydu-
ją o  wszystkim przedstawiciele 
związani z opcją rządzącą. 

Krzysztof Górski powiedział 
też, że brzydzi się praktyką wsa-
dzania na stanowiska dyrektor-
skie bez konkursu osób z najbliż-
szego, politycznego otoczenia. 
– Co do samego raportu, to mógł-
bym się przyczepić tylko tego, 
że nie ma wykonania dochodów 
majątkowych na właściwym po-
ziomie – powiedział.

Inwestycje 
bronią się same
Nawet radni krytykujący za-

rząd, nie powiedzieli niczego 
krytycznego pod względem pro-

wadzonych przez powiat inwesty-
cji w  rozwój infrastruktury dro-
gowej, szkół czy szpitala. Mówili 
o tym głównie radni popierający 
zarząd. – Ten zarząd pracuje bar-
dzo dobrze, co widać po liczbie 
pozyskiwanych z zewnątrz środ-
ków – mówił radny Piotr Goła-
szewski z klubu Prawa i Sprawie-
dliwości Ziemi Łowickiej. 

Na zarzut o obsadzanie stano-
wisk starosta Marin Kosiorek od-
powiadał, że kiedy jest to możli-
we, przeprowadzane są konkursy. 
Nie było ich tylko tam, gdzie były 
jakieś problemy ze znalezieniem 
kandydata zainteresowanego ta-
kim konkursem, lub gdy wcze-
śniej przeprowadzone konkursy 
nie przynosiły rozstrzygnięcia.

– Statystyki są optymistyczne, 
a jeszcze bardziej optymistycz-
ne będą za ten rok – przekony-
wał wicestarosta Piotr Malczyk. 
– To był przecież bardzo trud-
ny rok: koronawirus, ASF, wiele 
kryzysów, podtopienie Bobrow-
nik, mimo to cały czas byliśmy 
w kontakcie z wójtami, by wspól-

nie z  nimi modernizować nasze 
drogi na terenie ich gmin.

Pojawiły się na sesji głosy mó-
wiące o  tym, że powiat, podob-
nie jak gmina Zduny (do której 
często się odwoływano na sesji 
powiatowej), otrzymuje więcej 
pieniędzy z  zewnątrz, wykorzy-
stując w  ten sposób powiązanie 
polityczne z obozem rządzącym 
w Polsce. Starosta Kosiorek mó-
wił, że co najmniej dziwne wyda-
je się krytykowanie zarządu za to, 
że pozyskuje on dużo pieniędzy. 
Podał też kontrprzykład gmi-
ny Nieborów, która jest w  wal-
ce o środki z zewnątrz podobnie 
skuteczna jak gmina Zduny, na-
tomiast jej wójt nie jest w żaden 
sposób związany z opcją rządzą-
cą w kraju

Wynik głosowania
Za udzieleniem absolutorium 

i wotum zaufania (bo w obu głoso-
waniach układ głosów był dokład-
nie taki sam) zarządowi głosowa-
li wszyscy radni koalicji rządzącej, 
a także należący do klubu Łą-
czy na Łowicz radny Zbigniew 
Kuczyński – razem było to 12 
głosów. Pozostałych dwoje rad-
nych z klubu ŁnŁ wstrzymało się 
od głosu, natomiast przeciwko tak 
absolutorium, jak i wotum zaufa-
nia, opowiedział się cały klub PSL 
– Łowickie.pl, czyli 5 radnych. �

Łowicz | Dobra wiadomość dla ZSP 4

Prawie 4 miliony 
na salę dla Ekonomika!
Kolejne trzy inwestycje 
sportowe na terenie 
powiatu łowickiego 
znalazły się na liście 
rządowego programu 
Sportowa Polska. 
Wśród nich jest budowa 
sali gimnastycznej 
dla ZSP 4, 
czyli Ekonomika 
przy ul. Kaliskiej 
w Łowiczu,
ale nie tylko. 

Powiat łowicki ma otrzymać 
ponad 3,9 mln złotych na budo-
wę sali gimnastycznej Ekonomi-
ka. Ponadto dofi nansowane mają 
również zostać inwestycje sporto-
we w  Skaratkach w  gminie Do-
maniewice i Zdunach. 

Dobrą wiadomością o  zakwa-
lifi kowaniu trzech inwestycji 
na naszym terenie do programu 
Sportowa Polska, który zakłada 
dofi nansowanie inwestycji w  po-
łowie, podzielił się z  nami sta-
rosta łowicki Marcin Kosiorek. 
– To kolejne środki rządowe dla 
powiatu. Budowa sali gimnastycz-
nej dla Ekonomika będzie dofi -
nansowana kwotą ponad 3,9 mln 
złotych. Bardzo się z tego cieszy-
my – powiedział nam. 

Oprócz tego na dofi nansowa-
nie ze wspomnianego programu 
może liczyć też gmina Domanie-
wice. Przyznane zostało ok. 1,7 
mln złotych dofi nansowania bu-
dowy pełnowymiarowej sali gim-
nastycznej w Skaratkach. Oprócz 
tego na liście dofi nansowań jest 
gmina Zduny: 532 tys. złotych 
na modernizację boiska w  No-
wych Zdunach. 

Kiedy ma szansę powstać sala 
gimnastyczna dla Ekonomika? 
– Jesteśmy dopiero na etapie przy-

znania dofi nansowania. Mamy 
przygotowaną koncepcję, bo była 
potrzebna do złożenia wniosku. 

Teraz czas na wykonanie projek-
tu, później podpisanie stosownych 
umów, wyłonienie wykonawcy. 

Myślę, że to kwestia około 2 lat 
zanim sala będzie oddana do użyt-
ku – powiedział nam starosta.  mak

Starosta 
Marcin Kosiorek 
mówił, 
że co najmniej 
dziwne wydaje 
się krytykowanie 
zarządu za to, 
że pozyskuje on 
dużo pieniędzy. 

Wizualizacja sali gimnastycznej, która ma powstać przy ul. Kaliskiej – widok właśnie od strony tej ulicy.
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Powiat zgierski | KGW powinny skontaktować się z powiatowym biurem promocji 

Ostatni moment na zgłoszenie stoiska na dożynki wojewódzkie 
Za niecały miesiąc, 22 sierpnia, w Rogowie,  
w powiecie brzezińskim, odbędą się Dożynki 
Województwa Łódzkiego, organizowane przez Urząd 
Marszałkowski w Łodzi. Święto Plonów odbędzie się 
na terenie Leśnego Zakładu Doświadczalnego Szkoły 
Głównej Gospodarstwa Wiejskiego. Organizatorzy 
zapraszają Koła Gospodyń Wiejskich z całego 
województwa do udziału w ciekawych konkursach  
oraz do wystawiania stoisk. 

Warto zwrócić jednak uwa-
gę, że terminy gonią: zgłoszenia 
są przyjmowane tylko do 30 lip-
ca. Koła gospodyń, zainteresowa-
ne udziałem w konkursach i czę-
ści wystawienniczej, proszone są 
o kontakt z Biurem Promocji Sta-
rostwa Powiatowego w  Zgierzu 
pod numerem telefonu 42 288-81-
61. – Bądźmy tam razem! – zachę-
ca starostwo. 

Obchody rozpocznie uroczy-
sta msza święta, której przewod-

niczyć będzie arcybiskup me-
tropolita łódzki Grzegorz Ryś.  
Po nabożeństwie rozpocznie się 
ceremoniał obrzędowy, czyli 
przekazanie dożynkowego chleba, 
prezentacja i  wybór najpiękniej-
szego wieńca. 

Podczas dożynek będzie można 
posmakować potraw regionalnych 
przygotowanych przez Koła Go-
spodyń Wiejskich. Dla amatorów 
regionalnej kuchni zaplanowano 
konkurs kulinarny ,,Łódzkie sma-

kuje”. Może się do niego zgłosić 
maksymalnie sto Kół Gospodyń 
Wiejskich łącznie we wszystkich 
trzech kategoriach: 

I kategoria: „Wytrawne smaki 
Łódzkiego” – w ramach tej kate-
gorii zgłoszona może zostać po-
trawa o  charakterze wytrawnym, 
podana w wersji na gorąco, bądź 
na zimno, aspirująca do miana ku-
linarnej wizytówki regionu łódz-
kiego; 

II kategoria: „Słodkie sma-
ki Łódzkiego” – do tej kategorii 
mogą zostać zgłoszone wyroby 
cukiernicze, ciasta, desery – aspi-
rujące do miana kulinarnej wizy-
tówki regionu łódzkiego; 

III kategoria: „Wigilijne sma-
ki Łódzkiego” – w  ramach tej 
kategorii zgłoszona może zo-
stać potrawa o charakterze wigi-
lijnym, podana w  wersji na go-
rąco bądź na zimno, aspirująca 

do miana kulinarnej wizytów-
ki regionu łódzkiego. W  każdej 
z trzech kategorii konkursowych 
przyznaje się po trzy nagrody  
finansowe. 

Koła Gospodyń Wiejskich 
zgłaszając swoją chęć do udziału 
w  dożynkach wojewódzkich po-
winny wziąć pod uwagę, że sto-
iska wystawiennicze dla KGW 
są dedykowane tym kołom, które 

zgłoszą się również do konkursu 
kulinarnego. Organizatorzy za-
pewniają kołom zwrot kosztów 
w wysokości 500 zł brutto za pro-
dukty do przygotowania degusta-
cji na stoiskach. 

Dożynkom będzie towarzyszył 
piknik rodzinny – Lato z fundu-
szami unijnymi. Z  myślą o  naj-
młodszych uczestnikach przygo-
towano strefę zabaw i  animacji. 
Warsztaty i konkursy umilą czas 
i mają stanowić atrakcję dla ca-
łych rodzin. Na głównej scenie  
od godziny 15.00 zaplanowane 
zostały koncerty, które rozpocz-
ną zespoły ludowe: Blichowiacy 
z  Łowicza, Piliczanie i  Gorzko-
wice. 

Dożynki zakończą występy 
gwiazd wieczoru: Krzysztof Cu-
gowski z  Zespołem Mistrzów 
i  Zakopower. Ma być smacznie, 
głośno i kolorowo.  mak
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Gmina Domaniewice | Wakacyjne warsztaty

Sztuka ziemi pozwoli odkryć nowe umiejętności
„Land art – sztuka ziemi. Dialog z naturą”  
– to hasło przyświecające nowym wakacyjnym 
warsztatom, które już niedługo ruszą w Gminnym 
Ośrodku Kultury w Domaniewicach.

Sekrety, jakie kryje w  sobie 
sztuka ziemi, będą w  sierpniu 
mogli najpierw poznać młodzi 
mieszkańcy gminy Domaniewi-
ce, a wkrótce także wszyscy inni. 

Zdradzimy jedynie, że tworzy-
wem land artu jest to, co daje 
naturalne środowisko, a  dzięki 
wyobraźni młodych twórców po-
wstaną niezwykłe prace z wyko-

rzystaniem drewna, piasku, ziemi, 
trawy czy kamieni. Projekt złożo-
ny jest z  zajęć teoretyczno-prak-
tycznych, zaś ich efektem będzie 
powstanie oryginalnych dzieł pla-
stycznych w  plenerze. Warsztaty 
odbędą się w  dniach 9-11 sierp-
nia br. w dwóch turach: od 10.00 
do 14.00 dla grupy młodszej (10-
13 lat) oraz od 15.30 do 18.30 dla 
starszej (14-17 lat).

– Jeśli lubisz kreatywnie spę-
dzać czas i  możesz na chwilę 
włączyć „tryb offline”, serdecz-
nie zapraszamy. Nie musisz mieć 
wybitnych zdolności, niektóre 
z nich zapewne dopiero w sobie 
odkryjesz! – zachęca wspomnia-
ny ośrodek kultury.

Zapisy na to wydarzenie już 
ruszyły. Chętni mogą się zgłosić 
mailowo na: gokdomaniewice@

wp.pl (temat maila LAND ART) 
lub telefonicznie pod numera-
mi: 505–324–168 lub (46) 838–
35–13. Warsztaty są nieodpłatne, 
a poprowadzi je duet z Fundacji 
ARTernatywa.

Zadanie realizowane jest w ra-
mach Programu Narodowego 
Centrum Kultury Bardzo Młoda 
Kultura 2019-2021. Regionalnym 
operatorem programu Bardzo 
Młoda Kultura 2019-2021 w wo-
jewództwie łódzkim jest Łódzki 
Dom Kultury.  

aw

Chąśno 
W piątek 
i sobotę piknik 
rodzinny

Z myślą o mieszkańcach gminy 
Chąśno w dniach 13-14 sierpnia, 
tj. w piątek i sobotę, obok Urzędu 
Gminy Chąśno odbędzie się pik-
nik rodzinny.

13 sierpnia impreza rozpocz-
nie się o  godzinie 14.00. Tego 
dnia na przybyłych gości czekać 
będzie kino plenerowe. O godzi-
nie 20.00 zostanie wyemitowa-
ny film dla dzieci pt. ,,Wiking 
i  magiczny miecz”, opowiadają-
cy o przygodach małego wikinga 
i jego magicznego miecza w lekki 
i żartobliwy sposób. Zaś po nim, 
o godzinie 22.00 na ekranie ukaże 
się amerykański thriller katastro-
ficzny pt. ,,Grendland”, poruszają-
cy temat walki rodziny w obliczy 
klęski żywiołowej. 

14 sierpnia wydarzenie roz-
pocznie się o  godzinie 12.00.  
O godzinie 14.45 zaplanowany 
jest krótki pokaz tańca breakdan-
ce. Na dzieci od godziny 15.00 bę-
dzie czekała ekipa z  ,,Psiego Pa-
trolu”. O 18.00 na scenie wystąpi 
zespół folklorystyczny ,,Ustro-
nie” ze Skierniewic. O 20.00 
rozpocznie się zabawa taneczna,  
przy akompaniamencie muzycz-
nym zespołu ,,Bez Nazwy”. 

W obydwa dni będzie moż-
na korzystać z  strefy tropikalnej, 
w której dostępne będą m.in dmu-
chańce, zjeżdżalnie, baseny wod-
ne, a także stoisko Koła Gospodyń 
Wiejskich z  popcornem, lodami 
itp.  et
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Urząd Skarbowy | Obowiązek aktualizowania danych adresowych

Mieszkańcy Zielkowic, nie zapomnijcie!
Urząd Skarbowy w Łowiczu przypomina,  
że osoby, które zmieniały adres zameldowania, 
powinny zaktualizować podane w tym urzędzie 
dane. W tym roku dotyczy to m.in. wszystkich 
mieszkańców Zielkowic, gdzie zostały 
wprowadzone nazwy ulic.

Dane można zaktualizować 
wraz ze składaniem zeznania 
podatkowego na początku przy-
szłego roku, ale dla wygody tak 
swojej, jak i urzędu, warto o tym 
pomyśleć wcześniej. Chociaż-
by po to, żeby zrobić to na spo-
kojnie, a  nie w  momencie, gdy 
urząd będzie przeciążony pra-
cą przy przyjmowaniu zeznań. 
– Są też różne sytuacje losowe, 

jak chociażby otrzymanie man-
datu – mówi Agnieszka Wie-
lemborek, kierownik referatu 
obsługi bezpośredniej US w Ło-
wiczu. – Aktualne dane w takiej 
sytuacji znacznie upraszczają 
wszelkie procedury i  pozwalają  
uniknąć ewentualnych nieporo-
zumień.

W przypadku osób, które nie 
prowadzą działalności, zaktuali-

zowanie danych jest bardzo pro-
ste – wystarczy wypełnić i  do-
starczyć do urzędu formularz 
ZAP-3. Można to zrobić osobi-
ście w  urzędzie, wrzucając for-
mularz do skrzynki podawczej, 
a także listownie lub elektronicz-
nie – przez ePUAP czy ePIT.  
Do załatwiania sprawy drogą 
elektroniczną pracownicy urzędu 
zachęcają szczególnie.

W przypadku osób prowadzą-
cych działalność, aktualizowa-
nie danych też nie powinno być 
trudne. Muszą one to zrobić za 
pośrednictwem swojego urzę-
du gminy lub miasta na formula-
rzu CEIDG-1. Też jest dostępna 
opcja elektroniczna poprzez stro-
nę CEIDG.  tm

Polesie | Plan znów do dyskusji

Tym razem konsultacje nie powinny 
być tylko formalnością

Protesty części mieszkańców 
sprawiły, że wzbudzający kon-
trowersje miejscowy plan zago-
spodarowania dla fragmentu Po-
lesia został ponownie wyłożony  
do wglądu, aby można było go 
przedyskutować. W  urzędzie 
gminy będzie wyłożony od jutra 
(23 lipca) do 31 sierpnia.

Plan już raz był wyłożony do 
wglądu i  nie wnosił do niego 
uwag, dlatego konsultacje zosta-
ły formalnie zamknięte już na po-
czątku tego roku, a już w czerw-
cu planowano głosowanie nad 
przyjęciem planu w radzie gmi-
ny. W maju jednak część miesz-

kańców tego fragmentu Polesia 
zaczęła protestować. Ich sprze-
ciw wzbudził kształt propono-
wanej infrastruktury drogowej, 
w  którym zamiast jednej, moż-
liwie jak najprostszej drogi, wy-
znaczona została droga z rozgałę-
zieniami i zakrętami. Mieszkańcy 
byli przerażeni tym, że droga 
w  tym kształcie znacząco okra-
jałaby bądź cięła na części ich  
działki. 

Do konfrontacji protestujących 
z  władzą wykonawczą gminy 
doszło na spotkaniu zwołanym 
12 czerwca w  strażnicy OSP. 
Wójt Adam Ruta, choć podkre-

śla, że wcześniejsza procedura 
konsultacji była przeprowadzo-
na w sposób prawidłowy, wobec 
społecznego protestu zgodził się 
na ponowne jej przeprowadze-
nie, pomimo że znacznie wy-
dłuży to przyjmowanie planu,  
na który miejscowość czeka  
od lat. 

Uwagi do planu należy skła-
dać do wójta na piśmie, podpi-
sanym imieniem i  nazwiskiem, 
z adresem, w nieprzekraczalnym 
terminie do 15 września. Na 28 
sierpnia planowane jest w budyn-
ku OSP spotkanie i dyskusja pu-
bliczna w tej sprawie.  tm

Gmina Kiernozia | Sprawy własności w obliczu zniszczeń mają znaczenie

Pomoc nie dla każdego
Henryk Fortuniak z Tydówki, który zajmuje 
się gospodarstwem nieżyjących już rodziców 
w Zamiarach, może mówić o wyjątkowym pechu. 
W nocy 14 lipca otrzymał telefon od bliskich, 
którzy przekazali mu, iż jego drewniana stodoła 
(w Zamiarach) po przejściu nawałnicy została 
zrównana z ziemią. 

Pan Henryk, tak jak wie-
lu innych mieszkańców, złożył  
do Gminnego Ośrodka Pomo-
cy Społecznej wniosek o pomoc 
finansową wojewody łódzkie-
go. W  poniedziałek, tj. 19 lipca, 
otrzymał jednak telefon z GOPS 
w  Kiernozi z  odmową udziele-
nia wsparcia finansowego. Po-
wód? Pan Fortuniak jest jedynie 
użytkownikiem zawalonej stodo-
ły, a prawnymi właścicielami byli 
jego nieżyjący rodzice. Użytkow-
nikowi pomoc nie przysługuje. 
Nieważne jest to, iż tamtejszym 
gospodarstwem, w  tym właśnie 
stodołą, zajmuje się ponad 40 lat. 

– I co teraz? Gdzie się mam 
udać? Co zrobić? – takie pytania 
zaprzątają teraz głowę rolnikowi 
z gminy Kiernozia. 

Pomocy nie otrzymał, nikt nie 
nakierował go, gdzie może jej 
szukać, a on sam nie jest od tego 
specjalistą. Wkrótce przecież roz-
poczną się żniwa i  ciężko mu 

stwierdzić, gdzie przechowa ze-
brane plony. 

Rolnik nadal czeka na wizytę 
przedstawiciela firmy ubezpiecze-
niowej, który pozostaje ostatnią 
deską ratunku. Jednak oczywiste 
jest, że pieniądze z ubezpieczenia 
nie starczą na wybudowanie no-
wej stodoły od podstaw, przecież 
to koszt kilkudziesięciu tysięcy 
złotych. 

Jak zaznacza, nie jest człowie-
kiem, który żali się na swój los, 
ale znalazł się w ciężkiej sytuacji 
i  najzwyczajniej w  świecie prosi 
o pomoc. 

To także gospodarz, w  któ-
rego dotknął brak prądu. W  go-
spodarstwie rodziców nie posia-
da on agregatu prądotwórczego,  
przez co zmuszony był przez bli-
sko dwa tygodnie, każdego dnia, 
od momentu nawałnicy, wylewać 
mleko. 

– Nawet nie wiem, ile to już 
wylanych litrów. Krowa jest dojo-

na i mleko od razu zostaje wylane 
gdzieś na pole, więc nawet nie li-
czę. – powiedział nam. 

Dlaczego tak się stało, że nie 
otrzyma pomocy z Urzędu Wo-
jewódzkiego? Kierownik GOPS 
w  Kiernozi Aleksandra Szafra-
niec wyjaśnia, że jej najszczer-
sze chęci pomocy mieszkańcom 
nie wystarczą. Zasady udzielania 
pomocy z  rezerwy celowej bu-

dżetu państwa na przeciwdzia-
łanie i  usuwanie skutków klęsk 
żywiołowych, pomocy finanso-
wej w formie zasiłków celowych, 
o których mowa w ustawie o po-
mocy społecznej, dla rodzin po-
szkodowanych w  wyniku zda-
rzeń noszących znamiona klęsk 
żywiołowych zostały określo-
ne 21 czerwca tego roku przez 
ministra spraw wewnętrznych  

i administracji Mariusza Kamiń-
skiego. 

Określają one, że z  pomo-
cy doraźnej, która może wynieść  
do 6 tys. zł lub pomocy na remont 
lub odbudowę budynku mieszkal-
nego – do 200 tys. zł czy gospo-
darczego – do 100 tys. zł, mogą 
skorzystać: właściciel, osoba, któ-
rej przysługuje prawo spółdzielcze 
– własnościowe lub lokatorskie, 

najemca lub osoba, która ma usta-
nowione dożywotnie prawo ko-
rzystania. 

Trzeba jednak mieć świado-
mość, że użytkownik, aby speł-
nić te warunki, musi mieć jed-
nak umowę z  właścicielem na 
korzystanie z  budynku. Jeśli ta-
kiej umowy nie ma lub właściciel 
nie żyje, nie ma podstaw do wy-
płacenia zasiłku. Można uznać, 
że jest to kolejny powód, jaki po-
winien nas skłonić do uporząd-
kowania spraw majątkowych po 
czyjejś śmierci. 

GOSP w Kiernozi przygotował 
w sumie 84 wnioski o tego typu 
pomoc, z  czego 54 dotyczą po-
mocy na remont lub odbudowę. 
Zostały one wysłane do Urzędu 
Wojewódzkiego, skąd mają trafić 
do MSWiA. W przypadku starań 
o wsparcie na remont lub odbudo-
wę w procedurze tej bierze udział 
inspektor budowlany.  et, mwk 

Użytkownik, aby 
spełnić warunki 
udzielenia pomocy, 
musi mieć umowę 
z właścicielem na 
korzystanie z budynku. 
Jeśli takiej umowy nie 
ma lub właściciel nie 
żyje, nie ma podstaw 
do wypłacenia zasiłku.

Ze stodoły, którą użytkował Henryk Fortuniak, nie zostało dosłownie nic.
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Gmina Zduny | Wotum zaufania dla wójta

Niejednomyślne, ale zdecydowane „tak” 
Radni Gminy Zduny 29 czerwca udzielili wójtowi 
Krzysztofowi Skowrońskiemu absolutorium 
za wykonanie budżetu oraz wotum zaufania 
za 2020 rok. Nie była to decyzja jednomyślna.

Udzielenie wotum zaufania 
było poprzedzone prezentacją ra-
portu o stanie gminy oraz dysku-
sją. Z możliwości wzięcia udziału 
w tej dyskusji nie skorzystał żaden 
z mieszkańców spoza rady. Mimo 
to dyskusja była długa, choć za-
miast skupiać się na całościo-
wej ocenie, dotyczyła problemów 
szczegółowych – jak kwestia prze-
jęcia bloku w Jackowicach. Przez 
dłuższy czas dyskutowano więc 
nie o stanie gminy w 2020 roku, 
ale nad tym czy... poprzednia wła-
dza miała wiedzę, pozwalającą 
na rozwiązanie tej sprawy szybciej 
i skuteczniej.

Radny Adam Grzegory po-
ruszył też problem zwolnionego 
z pracy pracownika urzędu, z któ-
rym gmina spotkała się w sądzie. 
Radny w  pewnym momencie 

wprost powiedział, że osobiście 
sądzi, iż zwolnienie było podyk-
towane względami polityczny-
mi. Poza tym zwrócił uwagę na 
wzrost wydatków ponoszonych na 
pracę urzędu (uzasadniany przez 
urząd m.in. wzrostem wynagro-
dzeń i kosztami archiwizacji). 

Radny Andrzej Grzegory zwró-
cił z kolei uwagę na potrzebę in-
westycji drogowych w  Złakowie 
Borowym, gdzie jest bardzo dużo 
dróg wymagających poprawy, 
a nie są one naprawiane.

Wójt Skowroński, zwracając 
się do części radnych, powie-
dział, że jest mu przykro z  tego 
powodu, że podobnie jak w po-
przednim roku, zamiast pochy-
lić się nad rzeczywistym stanem 

gminy i  jego obiektywną oce-
ną, wykorzystują dyskusję do 
szukania możliwości zaatakowa-
nia go.

O raporcie dużo mówili nato-
miast radni popierający wójta. 

– Mam wrażenie, że pan wójt 
chce sobie coraz wyżej tę po-
przeczkę stawiać. Zrobić tyle in-
westycji, w  tak krótkim czasie 
– chapeau bas! – stwierdził radny 
Marek Sokół. – Ponad 9 milionów 
pozyskanych z zewnątrz środków, 
ponad 4 miliony nadwyżki bu-
dżetowej zmniejszone zadłużenie 
(z 9 mln zł w 2018 roku do 6,3 mln 
zł). Mając w ręku ten raport, na-
wet nie znając pana wójta, mógł-
bym stwierdzić, że przedstawia 
on profesjonalizm, jakość i zaan-
gażowanie.

– Największe wrażenie 
na mnie, jako na pedagogu i ojcu, 
robią te inwestycje dla dzieci 
i  młodzieży – mówił radny Łu-
kasz Jankowski.

Za udzieleniem wójtowi wotum 
zaufania głosowało 9 radnych: Bo-
żena Cholewa, Wiesław Dałek, 
Łukasz Jankowski, Iwona Koła-
czyk, Renata Pędziejewska, Jo-
lanta Perzyna, Marek Sokół, Mar-
cin Stańczyk i Barbara Woźniak. 
Od głosu wstrzymało się czte-
rech radnych: Andrzej Grzegory, 
Adam Grzegory, Witold Jabłoń-
ski, Józef Warzywoda. 2 radnych 
było nieobecnych na sesji. Taki 
sam był wynik głosowania w spra-
wie udzielenia absolutorium. �
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Wójt Krzysztof Skowroński (z prawej) na stoisku KGW „Retro-Xężanki”, podczas wizyty premiera 
Mateusza Morawieckiego w Łowiczu 10 lipca.

Kiernozia | Scysja o tamę 

Zagrażała czy może zapobiegła 
większym zniszczeniom?
Po naszej publikacji w poprzednim numerze 
Nowego Łowiczanina odezwał się do nas zarządca 
pałacu i parku w Kiernozi Grzegorz Bogucki, 
o którego scysji ze strażakami pisaliśmy tam 
obszernie. 

Przypomnijmy, że chodziło 
o to, że nie pozwalał on na spusz-
czenie wody ze zbiornika przy pa-
łacu, poprzez otwarcie zastawki. 
Ostatecznie, zarządca zgodził się 
tylko na wyjęcie jednej deski. Gdy 
kontaktowaliśmy się z dzierżawcą 
przed zamknięciem poprzednie-
go numeru, stanowczo odmówił 
komentowania tej sprawy. Skon-
taktował się z  nami natomiast 
po publikacji tekstu, przedstawia-
jąc swój punkt widzenia.

Uważa on, że całe zajście wy-
nika z  błędnej, jego zdaniem, 
oceny sytuacji przez interweniu-

jących strażaków. Mówi, że roz-
kopanie tamy, jakie chcieliby 
przeprowadzić, spowodowałoby 
ogromne straty. Przyznaje, że za-
reagował wtedy bardzo nerwo-
wo, ale to dlatego, że zdawał so-
bie sprawę z ogromu możliwych 
strat. Z relacji zarządcy wiemy też, 
że sytuacja ta została wyjaśniona 
po interwencji jednego ze straża-
ków PSP, doskonale znającego te-
ren Kiernozi i gminy Kiernozia.

Grzegorz Bogucki zaznacza, 
że główne zalewisko na terenie 
Kiernozi, czyli okolice centrum 
miejscowości, są położone wyżej 

niż zbiornik, dlatego też tama nie 
miała żadnego wpływu na sytu-
ację tam. 

Ulica Łowicka położona jest 
na wysokości 103,3 m, natomiast 
tama 99,2 m n.p.m., spadek wyno-
si więc 4,1 metra.

O to, jakie jest właściwie prze-
znaczenie stawu w  parku, zapy-
taliśmy też w  Polskim Przedsię-
biorstwie Państwowym „Wody 
Polskie”. Urszula Tomoń, kierow-
nik Zespołu Komunikacji Spo-
łecznej i Edukacji Wodnej, poin-
formowała nas, że Wody Polskie 
nie administrują tym zbiornikiem. 
– Staw w  Parku Kiernozia jest 
w  rejestrze konserwatora zabyt-
ków, nie jest stawem retencyjnym, 
pełni funkcję typowo parkową, nie 
posiada pozwolenia wodnopraw-
nego – stwierdza Urszula Tomoń. 
 tm

Gmina Kiernozia | Nadal trwa liczenie strat

Krajobraz po ulewach
Minęły dwa tygodnie 
od strasznej nawałnicy, 
która przetoczyła 
się przez tereny 
centralnej Polski, 
powodując poważne 
straty materialne m.in. 
w gminie Kiernozia. Jak 
sytuacja wygląda dziś?

Sekretarz gminy Jarosław Bo-
gucki mówi nam, że sytuacja zo-
stała w  znacznej mierze opano-
wana, ale jeszcze nie do końca, 
bo zdarzają się na terenie gminy 
zalegające wiatrołomy, także na 
drogach publicznych (gminnych 
i  powiatowych). Komisja szacu-
jąca straty kończy prace. Najwię-
cej jest zniszczeń w  obiektach 
prywatnych, ale ucierpiały także 
publiczne – budynki urzędu, ar-
chiwum, GOK. Do wyrzucenia są 
meble i inne elementy wyposaże-
nia, bo woda stała nawet na wyso-
kości 40 cm. 

Dużym zmartwieniem dla 
gminy są też uszkodzone prze-
pusty wodne w  drogach, jest 
ich około 10. Na szczęście mie-
nie gminy jest ubezpieczone, już 
zwracała się ona do towarzystw 
ubezpieczeniowych i  czeka 
na wycenę szkód. 

Władze gminy prosiły też o po-
moc fi nansową władze wojewódz-
kie, tym bardziej, że po nawałnicy 
na terenie gminy byli m.in. mar-
szałek Grzegorz Schreiber czy 
przewodniczący klubu radnych 
PiS w sejmiku Waldemar Wojcie-
chowski (mieszkaniec sąsiedniej 
gminy Kocierzew Południowy) 
i starosta Marcin Kosiorek. Gmi-
na wnioskowała o pomoc w wyso-
kości przeszło 350 tys. zł. Na zwo-
łanej w trybie nadzwyczajnym 
sesji 27 lipca Sejmik Wojewódz-
twa Łódzkiego przyznał gminie 
Kiernozia 100 tys. zł, podobnie 
jak gminy Bielawy, Zduny i Be-
dlno. Radny z Łodzi PAweł Drąż-
czyk z Koalicji Obywatelskiej pro-
ponował dla gminy Kiernozia 200 
tys. zł, ale jego wniosek nie zyskał 

poparcia większości w Sejmiku. 
Poszkodowane gminy mogą jesz-
cze otrzymać do 200 tys. zł z Wo-
jewódzkiego Funduszu Ochrony 
Środowiska i Gospodarki Wodnej.

Swego rodzaju symbolicznym 
zwieńczeniem zniszczeń w  gmi-
nie Kiernozia jest uszkodzenie po-
mnika bohaterów bitwy nad Bzurą 
z Armii Pomorze i Armii Poznań 
na cmentarzu wojennym w Kier-
nozi. Odpadła górna część pomni-
ka z piaskowca.

Gminna komisja kończy zbie-
ranie wniosków o pomoc przy 
zniszczeniach obiektów prywat-
nych. Według danych na wtorek 
27 lipca były to wnioski 85 rodzin. 
Wśród nich są zarówno wnioski 
o pomoc w  naprawie zniszczeń 
domów, jak i  budynków gospo-
darczych. Jeden wniosek może 
obejmować wiele budynków, tak 
mieszkalnych, jak i  gospodar-
czych. Są wśród nich budynki 
zniszczone całkowicie. Ich liczba 
może jeszcze rosnąć, wciąż pracu-
ją w terenie przedstawiciele nad-
zoru budowlanego.  tm

Sobota | Ośrodek zdrowia

Nadal konsultacje, ale bez deklaracji
Uroczyście otwarty 1 lipca ośrodek zdrowia 
w Sobocie w gminie Bielawy nadal nie ma 
kontaktu na świadczenie usług medycznych 
z Narodowego Funduszu Zdrowia. Tak też będzie 
funkcjonował jeszcze przez cały sierpień. 

Przypomnijmy, że placówka 
została otwarta po ponad rocz-
nej przerwie i nie jest już prywat-
na, lecz podlega pod Samodzielny 
Zespół Opieki Zdrowotnej w Ło-
wiczu. 

Dyrektor ZOZ Urszula Ka-
pusta-Tymoshchuk powiedzia-
ła nam, że czynione są starania, 
aby kontakt na działalność le-
karza podstawowej opieki me-
dycznej z NFZ był od początku 

września. Stosowne dokumen-
ty będą złożone do NFZ przez 
10 sierpnia. Dopiero po urucho-
mieniu P.O.Z. zbierane będą de-
klaracje od pacjentów, którzy 
będą chcieli się do placówki za-
pisać.

Kierownik ośrodka zdrowia 
Grzegorz Klejny pełni dyżury 
w Sobocie przez 5 dni w tygodniu 
po 3 godziny. Z bezpłatnych kon-
sultacji w  takiej formie korzysta 
po kilkanaście osób dziennie. 

mwk 

TOMASZ
MATUSIAK

tomasz.matusiak@lowiczanin.info

Mam wrażenie, 
że pan wójt chce 
sobie coraz wyżej 
tę poprzeczkę 
stawiać. Zrobić tyle 
inwestycji, w tak 
krótkim czasie 
– chapeau bas!

Marek Sokół,
 radny

Zbiornik przy pałacu w Kiernozi pełni funkcję typowo parkową, nie jest zbiornikiem retencyjnym. 
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Łowicz | Wakacyjne Spotkanie Młodzieży Pijarskiej

Restartowali w Łowiczu
Blisko stu młodych ludzi przyjechało do Łowicza na duchowy „Restart” 
z pijarskich szkół i parafi i z Elbląga, Bolszewa, Warszawy, Katowic, 
Krakowa, Cieplic, Bolesławca, Rzeszowa – również od sióstr pijarek. 
Pięć dni spędzili wspólnie, bawiąc się, tańcząc, uczestnicząc w warsztatach, 
grach terenowych, poznając miasto, ale także modląc się, uczestnicząc 
w konferencjach dotyczących wiary. Wakacyjne Spotkanie Młodzieży 
Pijarskiej zakończyło się w niedzielę 25 lipca.

O. Jacek Wolan, asystent pro-
wincjała ds. duszpasterstwa mło-
dzieży, powiedział nam, że były to 
pierwsze ogólnopolskie spotkanie 
uczniów szkół pijarskich i człon-
ków wspólnot parafi alnych, przy-
gotowane w wakacje. Hasłem mu 
przyświecającym był „Restart”, 
a  program krążył wokół znacze-
nia sakramentu Chrztu Święte-
go. Pijarka, siostra Monika Duc 
z  Rzeszowa, która głosiła jedną 
z konferencji, powiedziała na za-
mieszczonym fi lmie na fanpa-
ge’u Młodzież Pijarska, że przez 
Chrzest Święty, Pan Bóg zaprasza 
nas do relacji z Nim oraz z drugim 

człowiekiem po to, abyśmy na-
wzajem pomagali sobie w budo-
waniu wiary.

Pijarzy organizują spotka-
nia lokalnie w  miejscowościach 
gdzie zakon działa, a ogólnopol-
skie w październiku, w tym roku 
w Krakowie. – Zagrożenia wyni-
kające z pandemii sprawiły, że le-
piej spotkać się wakacje, gdy jest 
ciepło, aby móc realizować pro-
gram na otwartym powietrzu, 
a nie w budynku. Takie zalecenia 
związane z bezpieczeństwem daje 
Sanepid – powiedział nam o. Wo-
lan.

Formuła ta się sprawdziła i jest 
przekonany, że w kolejnych latach 
będzie ona kontynuowana, tym 
bardziej, że jest zainteresowanie 
młodzieży.

O. Andrzej Lisiak z  łowickie-
go zgromadzenia ojców pijarów 

powiedział nam, że w  spotka-
niach w  Łowiczu wzięło udział 
93 młodych ludzi, a  doliczając 
opiekunów, zakonników i  świec-
kich było ich ponad 100. Wszyscy 
oni mieszkali przez czas spotkań 
w szkole.

Nasi byli gospodarzami
W Łowiczu sprawami orga-

nizacyjnymi zajęli się ucznio-
wie i  absolwenci łowickiej szko-
ły pijarskiej. Gabriel Siekiera i Jan 
Modelewski, którzy byli animato-
rami prowadzącymi zajęcia, po-
wiedzieli nam, że pracy było bar-
dzo dużo. Gabriel powiedział, że 
prowadził zajęcia z  13-osobową 
grupą na łonie natury, gdzie mo-
gli się zrelaksować i  rozmawiać 
o tematach przygotowanych przez 
o. Jacka Wolana. Prowadził też 
zajęcia z tańców pijarskich, które 
wymagały dużo pracy.

– Każdy miał swoje zadanie, 
ale wszyscy animatorzy byli za-
angażowani dosłownie w  każ-
de działanie, przez co poczuli-
śmy jedność i zintegrowaliśmy się 
jeszcze bardziej – powiedział nam 
Janek, który wysoko ocenił stronę 
duchową spotkań. Adoracje i kon-
ferencje dały wiele do myślenia. 

Franciszek Paluch z liceum pi-
jarskiego w Krakowie powiedział, 
że dla niego szczególnie ciekawe 

były konferencje, w czasie których 
dotknięty został temat sakramen-
tu spowiedzi. Prowadzący omó-
wił na nich z czego, kiedy i komu 
się spowiadać, dając mu wiele 
do myślenia.

Były też warsztaty 
mające obudzić 
zainteresowania 
Spotkania nie miały jedynie 

wymiaru religijnego, w  sobo-
tę w programie znalazło się 9 te-
matycznych warsztatów, np. z za-
kresu naprawy roweru, pierwszej 
pomocy, bushcraftu, fotogra-
fi i mobilnej. Franciszek Paluch 
i Ula Zygmunt z liceum pijarskie-
go w  Krakowie wybrali warsz-
taty wokalne, które poprowadził 

kleryk Maciek. – Oboje angażu-
jemy się śpiew liturgiczny i poza 
kościołem, więc nauczenie nas jak 
prawidłowo posługiwać się na-
szym głosem może się nam przy-
dać – powiedział nam Franciszek.

Inne ciekawe zajęcia, w  któ-
rych wziął udział, nosiły nazwę 
Potworki Językowe. Mówiono na 
nich m.in. o tym dlaczego stosuje 
się taką, a nie inną pisownię, z cze-
go wynikają błędy w pisowni.

Jak oboje ocenili, spotkanie 
zapamiętają na długo, panowała 
na nim doskonała atmosfera, pro-
gram był tak wypełniony, że cią-
gle coś się działo, a  wolontariu-
sze i  animatorzy z  Łowicza dali 
z  siebie bardzo dużo wysiłku, 
aby wszyscy byli zadowoleni.

Łowicz im się podobał
Uczestnicy wzięli udział także 

w grze miejskiej, która była okazją 
do zwiedzenia i  poznania miast, 
ale też wycieczce do Sanktuarium 
MB w  Niepokalanowie, która 
dała okazję do modlitwy i do po-
znania tego miejsca. Franciszek 
podkreślił w  rozmowie z  nami, 
że Łowicz go zaskoczył zabudo-
wą i architekturą, nie spodziewał 
się zobaczyć tak ładnego miasta, 
zaskoczył go też rozmiar budynku 
szkoły pijarskiej. Franciszek i Ula 
zapytani o  to, czy wywożąc do-
bre wspomnienia z Łowicza jesz-
cze do niego wrócą, powiedzieli, 
że oczywiście, jeśli tylko będzie 
ku temu okazja.

O. Jakub Wojciechowski, któ-
ry kilka lat temu pełnił posłu-
gę w Łowiczu, a teraz przyjechał 
jako opiekun młodzieży z Elblą-
ga, w rozmowie z NŁ powiedział, 
że każde spotkanie, na którym 
młodzi mogą ze sobą przeżywać 
wspólnotę, jest bardzo ważne, tym 
bardziej obecnie, gdy chęć do spo-
tkań narosła w wyniku ograniczeń 
związanych z  pandemią w  okre-
sie ostatnich kilkunastu miesię-
cy. Dlatego spotkanie w Łowiczu, 
w czasie wakacji, było dla każde-
go ważne i cenne. �

REKLAMA
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TOMASZ
BARTOS

tomasz.bartos@lowiczanin.info

Franciszek 
podkreślił 
w rozmowie z nami, 
że Łowicz 
go zaskoczył 
zabudową 
i architekturą, 
nie spodziewał 
się zobaczyć tak 
ładnego miasta.
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Część spotkań w czasie Wakacyjnego Spotkania Młodzieży Pijarskiej w Łowiczu miało miejsce na sali 
gimnastycznej, choć częściej odbywały się one na świeżym powietrzu.
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Ostatniego dnia Wakacyjnego Spotkania Młodzieży Pijarskiej 
o. Andrzej Lisiak otrzymał od uczestników talerz z ciastem – okazją były 
jego urodziny.

Młodzież w Łowiczu miała czas także na tańce, najlepszym miejscem do nich okazał się 
szkolny dziedziniec.
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Łowicz | ZM Bzura: Zarząd z wotum zaufania i absolutorium

Pogodzą się z tym, 
że sami nie dadzą rady?
16 lipca w sali konferencyjnej Domu Ludowego w Łowiczu odbyło się walne zgromadzenie 
członków Związku Międzygminnego Bzura. Uczestniczyło w nim tylko 14 delegatów. 
Z gmin powiatu łowickiego obecna była tylko Agnieszka Wojda, wójt gminy Kocierzew Płd. 
Inni wójtowie, np. gminy Bielawy i Kiernozia, nie przyjechali, z uwagi na kryzysową sytuację 
na ich terenie po burzach i nawałnicach, z powodu której na miejscu byli bardziej potrzebni. 

Może też z uwagi na taką fre-
kwencję, wyniki głosowania 
w  sprawie wotum zaufania dla 
zarządu, przyjęcia sprawozda-
nia fi nansowego za  2020 roku 
oraz absolutorium dla zarządu 
za wykonanie budżetu były takie 
same – uchwały te przyjmowano 
jednogłośnie. 

Prezes Związku Ryszard No-
wakowski przedstawił informację 
o  bieżącej działalności. Mówił 
o procesie sądowym ze Skarbem 
Państwa, który rozpoczął się we 
wrześniu ubiegłego roku i  nie 
ma kolejnego terminu rozprawy. 
W lutym sąd powołał jednak bie-
głych do oszacowania strat, jakie 
związek poniósł z  tytułu cofnię-
cia przez łódzkiego wojewodę ze-
zwolenia na budowę. Ekspertyza 
kosztować będzie 66 tys. zł i ZM 
będzie musiał za  nią zapłacić, 
a jak wygrałby proces, wtedy wy-
stąpi do Skarbu Państwa o zwrot 
tej kwoty. 

W sądach toczą się też sprawy 
dotyczące absolutorium udzie-
lonego zarządowi za  2019 rok, 
ponieważ RIO uchyliła uchwa-
łę członków zgromadzenia w tej 
sprawie, w innym procesie „Bzu-
ra” walczy o  ponad 400 tys. zł 
(z  odsetkami to będzie około 
600 tys. zł) od miasta Łęczyca ty-
tułem rozliczeń po  wystąpieniu 
ze Związku. 

Do listy spraw sądowych do-
dać trzeba jeszcze te ze Straba-
giem, który domaga się od  ZM 
Bzura prawie 5  mln  zł tytułem 
odszkodowania oraz około 1 mln 
gwarancji bankowych. Te rosz-
czenia sąd I instancji oddalił, ale 
w maju br. Strabag złożył apela-
cję. Z  kolei ZM złożył do  sądu 
pozew, w  którym domaga się 
około 5 mln zł od fi rmy Strabag 

tytułem kar umownych za  zej-
ście z placu budowy. W tej spra-
wie sąd w czerwcu br. podjął de-
cyzję o tym, żeby strony podjęły 
mediację. Prezes Ryszard Nowa-
kowski przyznał jednak, że nie 
bardzo sobie wyobraża, aby fi r-
ma budowlana zaproponowa-
ła tu rozwiązanie, które będzie 
do przyjęcia dla związku. 

Piętrzenie problemów
Wciąż nierozwiązaną sprawą 

pozostaje kwestia wpisania Za-
kładu Zagospodarowania Od-
padów w  Piaskach Bankowych 
do  wojewódzkiego planu go-
spodarki odpadami jako insta-
lacji przeznaczonej do  budowy 
lub rozbudowy. Decyzję w  tej 
sprawie może podjąć Urząd 
Marszałkowski w  Łodzi. Ponie-
waż nie ma go na tej liście, ZM 
nie może otrzymać pożyczki 
z WFOŚiGW w Łodzi. Ponieważ 
ze strony urzędu jest opór w spra-
wie wpisania inwestycji na wspo-
mnianą listę, Związek wystąpił 
w tej sprawie do WSA – który już 
w styczniu 2020 roku stwierdził 
bezczynność marszałka i  wska-
zał, iż on ma obowiązek wpi-
sać zakład na tą listę. Marszałek 
tego nie zrobił i  złożył kasację 
do NSA. 

Kolejne problemy „Bzury” to 
dwukrotna próba uchylenia decy-
zji środowiskowej, podjęta przez 
Generalnego Dyrektora Ochro-
ny Środowiska. Jak wyjaśniał 
na  walnym zgromadzeniu pre-
zes Nowakowski, kością niezgo-
dy mają być warunki geologiczne 
w  Piaskach Bankowych. Urzęd-
nicy Urzędu Marszałkowskiego 
oraz GDOŚ uważają, że w loka-
lizacji planowanej inwestycji nie 
ma naturalnej bariery geologicz-
nej i dlatego nie jest ona dobra. 

Ryszard Nowakowski pod-
kreślał natomiast, że wcześniej 
w  ustawie był zapis mówiący 
o tym, że jak nie ma bariery natu-
ralnej, to stosuje się sztuczną, któ-
ra ma mieć określone parametry. 
W Piaskach Bankowych nie tylko 
jest naturalna bariera z gliny zwa-
łowej, to jeszcze jest planowana 
sztuczna, więc ten argument nie 
ma, jego zdaniem, uzasadnienia. 
Natomiast w nowych przepisach 
nie ma już mowy o barierze na-
turalnej, tylko o barierze – nie ma 
znaczenia, czy ona jest naturalna 
i sztuczna – więc tu nadal wszyst-
kie warunki byłyby spełnione. 

– Spełniamy wszystkie wymo-
gi, i to z nawiązką, Samorządowe 
Kolegium Odwoławcze odrzuci-
ło wniosek Generalnej Dyrekcji 
o stwierdzenie nieważności decy-
zji środowiskowej wydanej przez 
wójta gminy Bielawy, ale Dy-
rekcja wystąpiła o  to ponownie, 
co rozpatrywane było w  SKO 
w Łodzi (już po walnym zgroma-

dzeniu łódzkie SKO odmówiło 
wszczęcia tej sprawy). 

Coś jednak 
się dzieje
W ubiegłym roku dla Regio-

nalnego Zakładu Zagospodaro-
wania Odpadów Komunalnych 
w Piaskach Bankowych kosztem 
ponad 4 mln zł powstało przyłą-
cze energetyczne i  stacja trans-
formatorowa. Zawarto umowę 
z PGE Dystrybucja na komplek-
sową sprzedaż energii elektrycz-
nej. 

Związek prowadził prace 
na  terenie przerwanej budowy, 
było to prace porządkowe i służą-
ce usunięciu roślinności, która się 
tam pojawiła.

Pewną niespodzianką dla za-
rządu była też wysoka ocena 

i  zakwalifi kowanie do  realiza-
cji projektu naukowo-badawcze-
go Horizon, który został złożony 
do Komisji Europejskiej przez 34 
podmioty z ośmiu krajów, a lide-
rem jest fi rma K-Flex Sp. z o.o. 
z  okolic Uniejowa. Prezes pod-
kreślał, że to nie tylko wspar-
cie fi nansowe, ale też cenne do-
świadczenie uczestniczenia w tak 
dużym projekcie. Jego realizacja 
trwać będzie cztery lata. 

Jak się później dowiedzieliśmy, 
podpisanie umowy planowane 
jest we wrześniu. Projekt dotyczy 
gospodarki cyrkularnej i polegać 
będzie na poszukiwaniu nowych 
techonologii w przetwarzaniu od-
padów i uzyskiwaniu z nich ener-
gii. ZM Bzura w  ramach pro-
jektu otrzyma 731.250 euro, rola 
związku polegać będzie na  do-

starczaniu opadów do badań i po-
mocy w zorganizowaniu labora-
torium badawczego, następnie 
przy przetwarzaniu wyników ba-
dań i promocji projektu.

Ostatnią, być może najważ-
niejszą sprawą, była zapowiedź 
złożenia wniosku o  dotację 
na  budowę zakładu w  ramach 
pierwszego naboru do programu 
Polski Ład. 

Gdyby znaczącej dotacji nie 
udało się pozyskać, zarząd związ-
ku planuje przedstawienie człon-
kom propozycji założenia spółki 
z ograniczoną odpowiedzialno-
ścią, aby w publicznym przetargu 
poszukać inwestora z kapitałem, 
który zrealizuje budowę. Czy 
miałby on większość, czy mniej-
szość udziałów – to jeszcze spra-
wa otwarta. Prezes Nowakowski 
mówi, że to nie jest tak istotne jak 
zapisy umowy, w  których musi 
być zawarte, że wszystkie strate-
giczne decyzje, jak np. podwyż-
szenie kapitału, wymagają zgody 
wszystkich udziałowców. Jedno-
cześnie dodaje, że gdyby samo-
rządy miały udział mniejszy niż 
50 procent, to również miałoby 
swoje zalety, ponieważ spółki nie 
obowiązywałaby umowa o zamó-
wieniach publicznych, inwestycję 
można by było realizować dzie-
ląc ją części, a doświadczenie po-
kazuje, że bez przetargu można 
dane przedsięwzięcie realizować 
szybciej i taniej. 

Prawdopodobnie 24 sierpnia 
odbędzie się spotkanie z  eksper-
tem od  gospodarki odpadami. 
Będzie on wyjaśniał zagadnie-
nia dotyczące recyklingu. Równie 
ważne będzie to jak w  przypad-
ku zakładania spółki zabezpie-
czyć interesy członków związku. 
Przedstawiony zostanie projekt 
umowy, jaka miałaby zostać za-
warta z nowym partnerem. �

Gdyby znaczącej 
dotacji nie udało się 
pozyskać, zarząd 
związku planuje 
przedstawienie 
członkom propozycji 
założenia spółki 
z ograniczoną 
odpowiedzialnością, 
aby w publicznym 
przetargu poszukać 
inwestora z kapitałem, 
który zrealizuje 
budowę.

W ustawie był zapis 
mówiący o tym, 
że jak nie ma bariery 
naturalnej, to stosuje 
się sztuczną, która 
ma mieć określone 
parametry. W Piaskach 
Bankowych nie tylko 
jest naturalna bariera 
z gliny zwałowej, 
to jeszcze jest 
planowana sztuczna.

MIRKA WOLSKA
-KOBIERECKA

mirka.wolska@lowiczanin.info
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Ciekawostki | Wakacyjny wyjazd łowickich motocyklistów

Na trasie sześć państw, 
także miasto partnerskie
Przez 11 dni dwaj 
motocykliści łowickiego 
klubu No. 16  
– Marek Przyżycki 
i Jarosław Pikulski  
– przejechali 5040 km  
po drogach sześciu 
państw zachodniej 
Europy. 14 lipca, 
narodowe święto Francji, 
spędzili w mieście 
partnerskim Łowicza  
– Montoire-sur-le-Loir.

Jak mówią – było to w  zasa-
dzie dziewięć dni jazdy, bo dwa 
dni tej wyprawy przeznaczyli 
na odpoczynek. Oglądali katedrę 
w  Kolonii, wieżę Eiffla, zamek 
Chambord. Z  różnych perspek-
tyw podziwiali Alpy, w tym także 
Mount Blanc, oglądany z Chamo-
nix, miejsca pierwszych w historii 
zimowych igrzysk olimpijskich. 
Przemierzyli przełęcze Forclaz 
i  przełęcz św. Bernarda. Wpa-
dli też do la Rochelle nad Atlan-
tykiem, słynącego z  najlepszych 
na  świecie ostryg, a  już pod ko-
niec wyprawy odwiedzili swoje 
ulubione czeskie miasto – Kutną 
Horę. To tylko przykładowe miej-
sca, bo ciekawych miejsc było 
na ich trasie jeszcze więcej.

Wiele razy uciekali i  chronili 
się przed deszczem, na szczęście 
nie dopadły ich największe ule-
wy, jakie ostatnio przetaczały się 
nad Europą. Plan wycieczki był 
w znacznej mierze spontaniczny, 
czasem zmieniali trasę i  raczej 
unikali wcześniejszych rezerwa-
cji noclegów.

Za najważniejszy punkt na tra-
sie uznają jednak Montoire-sur-
-le-Loir, partnerskie miasto Ło-
wicza. – Mamy tam przyjaciół, 
znajomych, z którymi znamy się 

od lat, czuję się tam jak w domu 
– mówi Marek Przyżycki. Wielu 
z tych przyjaciół to, podobnie jak 
panowie Marek i Jarosław, straża-
cy. Może trochę szkoda, że wza-

jemna współpraca z  miastem, 
w  którym jest rondo nazwane 
imieniem Łowicza, w  ostatnich 
latach przygasła. Podtrzymywana 
jest głównie przez takie prywatne 

wizyty, przeważnie z  inicjatywy 
Marka Przyżyckiego, który dziś 
pełni rolę swego rodzaju niefor-
malnego ambasadora tej współ-
pracy.    tm

Łowicz | Zakład Karny

Już nie tylko  
pojedynczy goście
Dobra informacja 
dla osób, których 
bliscy odsiadują 
wyrok w Zakładzie 
Karnym w Łowiczu. 
Od 19 lipca zostały 
poluzowane zasady 
odwiedzin osadzonych.

Przypomnijmy, że od 1 czerw-
ca po kilku miesiącach zostały 
przywrócone widzenia, ale mogła 
w  nich uczestniczyć tylko jedna 
osoba odwiedzająca, wyłącznie 
w  ustalonych wcześniej godzi-
nach.

Od 19 lipca w widzeniu mogą 
uczestniczyć maksymalnie dwie 
osoby pełnoletnie, a  w  wyjątko-
wych, uzasadnionych sytuacjach, 
dyrektor może zgodzić się na 
zwiększenie tej liczby. Limitowi 
nie podlegają osoby niepełnolet-

nie. Przypomnijmy, że mogą one 
uczestniczyć w  wizytach tylko 
w obecności osoby dorosłej.

Osoby udające się na widzenie 
zobowiązane są założyć masecz-
kę ochronną, która może być zdję-
ta wyłącznie na czas spożywania 
artykułów żywnościowych i  na-
pojów zakupionych przez odwie-
dzających w kantynie. Obowiązu-
je również obligatoryjny pomiar 
temperatury osób odwiedzających 
i osadzonych.

Oczywiście, tak jak przed 
pandemią, wejście na teren jed-
nostki odbywa się po spełnieniu 
wymogów formalnych i  obowią-
zuje zakaz kontaktu fizycznego 
pomiędzy osadzonym i  osobami 
odwiedzającymi. Widzenia dla 
skazanych odbywają się w godz. 
8.00-14.30 w czwartki, piątki oraz 
pierwszą niedzielę miesiąca. Roz-
poczynają się o godzinach: 8.00, 
9.45, 11.30 oraz 13.30.  tm

Łowicz | Szkoły pijarskie

Lekcje będą bardziej nowoczesne
72 tysiące złotych na  pomoce 

dydaktyczne pozyskały Pijarskie 
Szkoły Krokowej Pokoju od Mini-
sterstwa Edukacji i Nauki, za po-
średnictwem Urzędu Miejskiego 
w  Łowiczu. Zostaną one wyko-
rzystane w  pracowniach biolo-

gicznej, chemicznej, geograficz-
nej i fizycznej.

Na liście sprzętu, który ma zo-
stać kupiony z dotacji, znajdują się 
m.in. trzy monitory interaktyw-
ne po 9.000 zł, laptop za przeszło 
4.000 zł, komputer stacjonarny 

za 3.100 zł, a także zestawy nowo-
czesnego oprogramowania edu-
kacyjnego, mapy, globusy, mode-
le, zestawy ćwiczeń oraz mobilna 
szafka laboratoryjna. Zakupy te są 
też formą przygotowań na ewentu-
alny powrót nauki zdalnej.   tm

Łowicz | Dobra wiadomość

Wracają odwiedziny  
w szpitalu
Od poniedziałku  
19 lipca szpital 
w Łowiczu 
przywrócił możliwość 
odwiedzania pacjentów 
przebywających 
na oddziałach. 

Przypomnijmy, że dotąd rodzi-
ny i bliscy chorych nie mogli być 
wpuszczani do szpitala ze wzglę-
du na duże zagrożenie epidemicz-
ne. Ustalono, że odwiedziny będą 
się odbywać codziennie w godz. 
15-17. Jednego pacjenta może od-
wiedzać tylko jedna osoba i może 
z nim spędzić maksymalnie 20-30 
minut. Wicedyrektor ZOZ Filip 

Płużański podkreśla, że osoby od-
wiedzające pacjentów muszą być 
zdrowe – co w sprawach covido-
wych oznacza, iż muszą być za-
szczepione, a jeśli nie są, to muszą 
okazać ujemny wynik testu. Po-
nadto będzie się od nich wymagać 
dezynfekcji rąk i  założenia ma-
seczki na twarz. 

Wicedyrektor podkreśla,  
że w wyjątkowych sytuacjach, jak 
stany terminalne, lekarz dyżurny 
może umożliwić rodzinie spotka-
nie z chorym także w innych go-
dzinach. – Chcemy umożliwić ro-
dzinie godne pożegnanie. Szpital 
jest miejscem, w którym, niestety, 
także się umiera – mówi Filip Płu-
żański.  aa, wal

W Montoire-sur-le-Loir. Jarosław Pikulski, Marek Przyżycki oraz miejscowy strażak – Eric Lebas. 
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Powiat łowicki | Ptasia grypa

Ten wirus też jest aktywny
W ostatnich dwóch numerach pisaliśmy o zagrożeniu, jakie niosą wirusy 
wścieklizny i afrykańskiego pomoru świń, w tym numerze sygnalizujemy 
problem kolejnego wirusa, niestety aktywnego w naszym kraju, który sieje 
strach u hodowców drobiu – a jest to wirus ptasiej grypy H5N8. 

Powiatowy Lekarz Weteryna-
rii w Łowiczu Artur Moskwa nie 
ma wątpliwości, że pomimo wy-
sokich temperatur i  słonecznych 
dni, zagrożenie ptasią grypą jest 
duże, ponieważ wirus jest bardzo 
rozpowszechniony u dzikich pta-
ków. 

Przypomniał też, że wiosną 
tego roku, właśnie po naszym 
zgłoszeniu (my mieliśmy tę wie-

dzę od  czytelnika), zbadane zo-
stały martwe łabędzie znalezio-
ne w Walewicach i  okazało się, 
że miały one ptasią grypę. Za-
rażone wirusem martwe ptaki 
zostały również znalezione nad 
Bzurą w okolicach Zabostowa. 

Na naszym terenie w  lutym 
ubiegłego roku ptasia grypa wy-
stąpiła na  fermie brojlerów ka-
czych w  Skaratkach w  gminie 
Domaniewice. Uśmiercić trzeba 
było 40 tys. sztuk zwierząt. Rolnik 
dopiero po pewnym czasie mógł 
wznowić produkcję. Prowadzo-
ne wówczas postępowanie wyka-

zało, że wirusem zarażone były 
młode kaczki przywiezione z  in-
nej fermy. 

W tym roku Główny Inspek-
torat Weterynarii odnotował już 
338 ognisk ptasiej grypy w  Pol-
sce, z czego 5 stwierdzonych było 
w  czerwcu. Przedostatni przypa-
dek to ognisko w  powiecie gor-
lickim w woj. małopolskim, gdzie 
wirus wystąpił na fermie indyków, 
uśmiercić trzeba było ponad 7 tys. 
sztuk ptaków. Ostatni przypadek, 
w powiecie piaseczyńskim w woj. 
mazowieckim, został potwierdzo-
ny 28 czerwca w  gospodarstwie 

niekomercyjnym, w którym utrzy-
mywano 106 sztuk drobiu.

– Na terenie powiatu łowickie-
go mamy obecnie 84 gospodar-
stwa komercyjne, niektóre z nich 
mają nawet 4-5 kurników – pod-
kreśla Artur Moskwa. Utrzy-
mywanych jest w nich w  sumie 
w ciągu roku około 2,5 mln pta-
ków – to pokazuje skalę tej pro-
dukcji. 

Powiatowy Lekarz Wetery-
narii podkreśla wysoką świado-
mość hodowców drobiu, któ-
ra związana jest z tym, że wirus 
występuje już od kilku lat. Zasa-
dy bioasekuracji, które są jedy-
ną metodą ochrony stada przez 
zarażeniem, są w  tym gronie 
powszechnie znane. Mata de-
zynfekująca, zmiana obuwia 
i  przebieranie się pod wejściem 
na farmę, przestrzeganie porząd-
ku wokół budynku, aby nie mia-

ły tam miejsca bytowania żadne 
gryzonie – to część tych zasad, 
które są życiem codziennym 
na farmach. 

Artur Moskwa dodaje, że le-
karze weterynarii co kilka tygo-
dni odwiedzają fermy drobiu, 
gdy wydają świadectwa zdrowia 
zwierząt. W  czasie tej wizyty 
mają obowiązek obejrzeć gospo-
darstwo. 

Są tez miejsca wyjątkowo za-
grożone. Na naszym terenie są 
ostoje dzikich ptaków, takie jak 
np. łąki torfowe między Zła-
kowem a  Łaźnikami w  gminie 
Zduny, na  których wiosną bar-
dzo długo stoi woda, co przycią-
ga dzikie ptactwo, m.in. łabędzie 
i kaczki. 

Bardzo duża atrakcja, która 
przyciąga ornitologów, fotogra-
fów i  miłośników przyrody, jest 
powodem do  niepokoju dla we-
terynarii. W  bliskiej odległości 
od tego zalewiska, w Jackowica-
cach, istnieją fermy drobiu. Prze-
strzeganie zasad bioasekuracji 
musi być w nich na najwyższym 
poziomie. �

Łowicz | ZSP nr 3

Biznesplan, strategie i zasada Pareta
Grupa uczniów Zespołu Szkół Ponadpodstawowych 
nr 3 w Łowiczu otrzymała międzynarodowe 
certyfi katy Fundacji VCC. Mogą one w przyszłości 
pomóc uczniom w znalezieniu zatrudnienia 
lub przy otwieraniu własnej działalności.

Statutowym celem fundacji są 
działania badawczo-rozwojowe 
w  zakresie kształcenia zawodo-
wego. Przygotowuje ona materia-
ły do nauki, a także organizowane 
zdalnie egzaminy na  certyfi katy 
potwierdzające kwalifi kacje.

Certyfi katy takie do końca roku 
szkolnego zdobyli: Julia Koła-
czyńska, Paweł Felczyński, Mar-
cel Drabik i Martyna Kunikowska.

Egzaminy sprawdzały wiedzę, 
umiejętności i  kompetencje spo-

łeczne. Ich zakres zależy od wy-
branej kategorii, ale zasadniczo 
tematyka oscylowała wokół sze-
roko rozumianej przedsiębiorczo-
ści i  rynku pracy. Egzamin skła-
da się z testu wiedzy oraz części 
praktycznej. Na przygotowanie 
się uczniowie ZSP nr 3 mieli kil-
ka miesięcy. 

– W zadaniu praktycznym mie-
liśmy do opracowania biznesplan 
oraz koncepcję rozreklamowania 
warsztatu samochodowego w Zie-

lonej Górze za 200 tys. zł – mówił 
nam Marcel Drabik. – Jeżeli kie-
dyś będę chciał w rzeczywistości 
założyć własną działalność, a my-
ślę o tym, to mam już na starcie 
swego rodzaju bonus. Już umiem 
opracować pewne rzeczy, których 
inni dopiero będą się musieli na-
uczyć.

Było to zadanie z kategorii: za-
kładanie własnej działalności.

Z kolei Martyna Kunikowska 
wybrała kategorię: kompetencje 
społeczne. Przykładowe zadania, 
z  jakimi się mierzyła, to rozróż-
nienie modeli strategii: agresyw-
nej, asertywnej i uległej czy opisa-
nie zasady Pareta, zgodnie z którą 
20% badanych obiektów związa-
nych jest z 80% pewnych zasobów 

(czyli np. 20% klientów przynosi 
80% zysków, 20% kierowców po-
woduje 80% wypadków itd.).

Martyna mówi, że certyfi kat 
może być atutem przy prezenta-
cji CV, ale jeszcze ważniejsze jest 
to, że przygotowując się do egza-
minu poznała kilka zasad i metod 
działania, które przydać się mogą 
już teraz, w czasie nauki, a późnej 
w życiu zawodowym.

Zasadniczo egzaminy na certy-
fi kat są płatne (kilkaset złotych), 
ale co dwa lata fundacja przygo-
towuje też vouchery dla zainte-
resowanych szkół. Właśnie z  tej 
opcji skorzystali uczniowie ZSP 
nr 3, dzięki ich nauczycielce Bar-
barze Starzec, która zgłosiła chęć 
przystąpienia szkoły do tej inicja-

tywy. Do egzaminów, przeprowa-
dzanych zdalnie, zamierzają jesz-
cze podchodzić inni uczniowie. 
– Zadania egzaminacyjne znacz-

nie wykraczają poza program na-
uczania w  szkołach, ich poziom 
trudności jest naprawdę wysoki 
– mówi Barbara Starzec.  tm

MIRKA WOLSKA
-KOBIERECKA

mirka.wolska@lowiczanin.info

Na terenie powiatu 
łowickiego są obecnie 
84 gospodarstwa 
komercyjne, niektóre 
z nich mają nawet 
4-5 kurników. 
Utrzymywanych jest 
w nich w sumie w ciągu 
roku około 2,5 mln 
ptaków – to pokazuje 
skalę tej produkcji.  

Dyrektor Wojciech Baleja wręcza certyfi katy pierwszym uczniom 
ZSP 3, którzy je zdobyli. Łącznie możliwość podejścia do końca 
października ma 24 uczniów klas pierwszych i drugich w tej szkole. 
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Łowicz | Kulisy „odbicia” Art Piwnicy

Kto jest czyim dłużnikiem? 
Jeden konfl ikt, kilka postępowań
Określenie „odbijać” może się wydawać nie najlepszym dla opisania przejęcia 
lokalu przez władze powiatowe i oddanie go placówce kulturalnej, ale tego właśnie 
określenia użył starosta Marcin Kosiorek opisując ten fakt. Bo rzeczywiście – 
można tu mówić o wielomiesięcznej batalii, z pewnością nietypowej, u podstaw 
której stoją wzajemne roszczenia fi nansowe obu stron sporu.

Przypomnijmy, że chodzi o lo-
kal o powierzchni około 340 mkw, 
w  stylowym wnętrzu z  odsło-
niętymi cegłami, pod jednym ze 
skrzydeł budynku Muzeum w Ło-
wiczu (z wejściem od ul. 3 Maja). 
Na mocy umowy zawartej jeszcze 
z  poprzednią dyrektor muzeum 
Marzeną Kozanecką-Zwierz 
dzierżawił go przedsiębiorca Ja-
cek Wójcik, który otworzył tam 
lokal gastronomiczno – rozrywko-
wy Art Piwnica Restauracja&Mu-
sic Club i – jak mówił – współpra-
ca z muzeum układała się dobrze, 
do czasu zmiany na stanowisku 
dyrektora.

O tym, że między nowym dy-
rektorem Grzegorzem Dębskim, 
a  Jackiem Wójcikiem jest po-
ważny konfl ikt, opinia publicz-
na przekonała się, także dzięki 
naszej publikacji, w  listopadzie 
2019 roku, kiedy dyrektor wraz 
z  pracownikiem placówki za-
łożyli na wejście do Art Piwni-
cy łańcuchy z kłódkami – wisia-
ły kilka dni. Wcześniej, bo już 4 
października, dyrektor złożył wy-
powiedzenie najmu, jako powód 
wskazując przejściowe zaległości 
w  spłacaniu czynszu. W  okresie 
nieco ponad roku muzeum wysta-
wiło najemcy 9 wezwań do zapła-
ty, dotyczących zaległości w płat-
ności, każde z wezwań dotyczyło 
zaległości od jednej do czterech 
faktur. 

Bezprawne zajęcie 
lokalu?
Jacek Wójcik wypowiedzenia 

nie przyjął, a po próbie zajęcia lo-
kalu zgłosił sprawę do prokura-
tury, z  żądaniem odszkodowania 
za poniesione straty w  związku 
z bezprawnym – w jego ocenie – 
zajęciem lokalu i  uniemożliwie-
niem mu prowadzenia działalno-
ści. Wszystkie wspomniane już 
wcześniej zaległości były już wte-
dy uregulowane. 

20 grudnia łowicka prokuratu-
ra umorzyła śledztwo ze względu 
na stwierdzony brak znamion czy-
nu zabronionego, ale prowadzący 
Art Piwnicę złożył na tę decyzję 
zażalenie do sądu, który pod ko-
niec sierpnia 2020 roku nakazał 
prokuraturze dalsze prowadzenie 

śledztwa – wtedy sąd uznał, że ze-
brane w toku postępowania relacje 
obu stron pozostają wobec siebie 
w  zbyt dużej sprzeczności, żeby 
sprawa miała zostać umorzona tak 
szybko.

Wcześniej, w  grudniu 2019 
roku, po negocjacjach dyrektor 
muzeum wycofał oświadczenie 
o  wypowiedzeniu najmu, zgo-
dził się też na częściowe pokry-
cie strat spowodowanych odcię-
ciem prądu, ale nie uznał roszczeń 
Art Piwnicy o odszkodowanie za 
zniszczony towar (głownie żyw-
ność z odciętych od prądu lodó-
wek), uznając je za znacznie za-
wyżone. Jacek Wójcik mówi, że 
o zamiarze wyłączenia prądu zo-
stał poinformowany na kilka go-
dzin przed faktem, nie miał moż-

liwości by w  tak krótkim czasie 
załatwić agregat (wersja dyrektora 
jest inna – mówi on, że wcześniej 
drogą telefoniczną uprzedzał na-
jemcę o takiej możliwości). 

Następnie przedsiębiorca wy-
stąpił o odszkodowanie na drogę 
sądową. Również w grudniu 2019 
roku Rada Powiatu Łowickiego 
uznała za bezzasadną jego skargę 
na dyrektora muzeum.

Umorzone śledztwo 
przeciwko dyrektorowi
Śledztwo przeciwko dyrekto-

rowi zostało w  końcu umorzone 
w  grudniu 2020 roku. Zdaniem 
sporządzającego postanowienie 
prokuratora Jana Snopkiewicza: 
„działanie dyrektora muzeum 
w  Łowiczu było obiektywnie 
rzecz biorąc nieprawidłowe i mo-
gło spowodować szkody w  ma-
jątku najemcy”. Zdaniem proku-
ratury postępowanie dyrektora 
w tej sprawie stało w sprzeczno-
ści z przepisami prawa cywilnego, 
dotyczącymi najmu pomieszczeń, 
ale z tego tytułu najemca mógłby 

się domagać roszczeń na drodze 
cywilnoprawnej. Nie doszło na-
tomiast do nadużycia władzy, co 
zarzucał Jacek Wójcik, a  co jest 
czynem zagrożonym odpowie-
dzialnością karną. 

W uzasadnieniu decyzji uma-
rzającej postępowanie czytamy: 
„W relacjach z najemcą dyrektor 
Muzeum w Łowiczu nie korzystał 
z władczych uprawnień, reprezen-
tował jedynie jednostkę samorzą-
du terytorialnego w  stosunkach 
cywilnoprawnych”.

Na drogę cywilnoprawną Ja-
cek Wójcik także wystąpił, a  ta 
sprawa jest na razie w toku. Mu-
zeum przygotowuje odpowiedź na 
pozew, możemy się więc spodzie-
wać, że to jeszcze nie fi nał sporu.

Powinien płacić 
czy nie?
Z drugiej strony, sprawę tego 

rodzaju założył prowadzącemu 
klub dyrektor muzeum – było to 
27 sierpnia 2020 roku, domagając 
się eksmisji z lokalu przed wyga-
śnięciem umowy, bez zachowa-

nia okresu wypowiedzenia. W po-
zwie podał jako przyczynę tej 
decyzji kolejne zaległości w spła-
caniu czynszu, narastające w 2020 
roku z miesiąca na miesiąc. Jacek 
Wójcik uważa natomiast, że nie 
jest dłużnikiem, a wręcz przeciw-
nie – że to jemu muzeum zalega 
z pieniędzmi za odszkodowanie. 

Poza tym uważa, że ponieważ 
w czerwcu wniosek o umorzenie 
czynszu za marzec – maj nie był 
jeszcze rozpatrzony, zaległości za 
ten okres nie powinny być wte-
dy naliczane. Taki wniosek Jacek 
Wójcik składał wcześniej, powo-
łując się na zapisy tarczy antykry-
zysowej. Ostatecznie do umorze-
nia nie doszło – władze powiatu 
mogłyby, ale nie musiały podej-
mować takiej decyzji.

Pod kluczem – 
dosłownie i w przenośni
Art Piwnica najmowała więc 

lokal pod muzeum dalej, choć 
toczył się spór o  to, czy umowa 
z 2017 roku nadal obowiązuje. Ale 
nawet jeszcze w  pierwszej poło-
wie 2021 roku – czyli już po wy-
gaśnięciu umowy zawartej w 2017 
roku – Art Piwnica zajmowała 
to miejsce. Jacek Wójcik oddał 
klucze 6 maja, dopiero kiedy za-
brał całe wyposażenie. Jak mówił 
w rozmowie z NŁ – opuszczanie 
lokalu trwało tak długo z  przy-
czyn technicznych. Niewiele na 
tym przedłużeniu zyskał, bo od 
października klub i  tak pozosta-
wał zamknięty.

Restauracja 
ma tu już nie wracać
7 lipca lokal wizytowali starosta 

Kosiorek i oraz Jacek Wiśniewski, 
dyrektor Centrum Kultury Tury-
styki i Promocji Ziemi Łowickiej. 
Ich plany co do tego miejsca są ta-
kie, aby była to przestrzeń typowo 

TOMASZ
MATUSIAK

tomasz.matusiak@lowiczanin.info

Starosta i dyrektor CKTiPZŁ podczas oględzin wnętrz lokalu. 
Mają na jego wykorzystanie inne plany niż wynajem pod gastronomię. 
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Z wejścia do lokalu zniknęły już wszelkie elementy z nazwą 
Art Piwnicy. Klub przeszedł do historii, choć spór o niego będzie miał 
jeszcze dalszy ciąg w sądzie. 
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kulturalna. Wykluczają działal-
ność gastronomiczną, choć lokal 
posiada zaplecze kuchenne.

Walka o dobre imię
– Jeśli chodzi o  Art Piwnicę, 

to już dawno bym z  niej zrezy-
gnował, mam bowiem inne pla-
ny, które absorbują mnie całkiem 
– mówi Jacek Wójcik. – Chcę jed-
nak walczyć o swoje dobre imię, 
bo wielokrotnie byłem przedsta-
wiany przez dyrektora Dębskie-
go jako rzekomy dłużnik, a ja żad-
nym dłużnikiem nie jestem. 

Innego zdania jest wciąż dyrek-
tor Grzegorz Dębski. – Nie moż-
na miesiącami zajmować lokalu, 
zwłaszcza instytucji publicznej, 
nie płacąc za niego, a  nie otrzy-
maliśmy pieniędzy za cały 2020 
rok i te miesiące 2021 – mówi. – 
W pozwie przeciwko nam przed-
siębiorca domaga się, w  mojej 
ocenie niesłusznie, przeszło 20 
tys. zł, natomiast jest nam winien 
przeszło 43 tysiące. �

REKLAMA

„Działanie dyrektora 
muzeum w Łowiczu 
było obiektywnie 
rzecz biorąc 
nieprawidłowe 
i mogło 
spowodować 
szkody w majątku 
najemcy”.

Domaniewice
Rekrutacja  
do żłobka 

Przystosowywanie pomiesz-
czeń na powstający Gminny Klub 
Malucha jeszcze trwa, ale gmina 
rozpoczęła już rekrutację dzieci 
do tej placówki. Czas goni: potrwa 
ona tylko do godz. 9.00 2 sierpnia. 

Dokumenty zgłoszeniowe do 
projektu można pobrać osobi-
ście w  Urzędzie Gminy w  Do-
maniewicach lub ze strony inter-
netowej urzędu. Należy je składać 
w urzędzie lub e-mailem na adres:  
ug@domaniewice.pl.  mak

Łyszkowice 
Żłobek pewny

Pozytywnie został w Urzędzie 
Marszałkowskim rozpatrzony 
wniosek gminy Łyszkowice o pie-
niądze na nowy żłobek. Gmina 
otrzyma przeszło 863 tys. zł dofi-
nansowania.

Na żłobek zostaną zaadapto-
wane pomieszczenia w  budynku 
Szkoły Podstawowej w  Łyszko-
wicach. Całe zadanie kosztować 
będzie przeszło 948 tys. zł. Do-
finansowanie zostało pozyskane 
z  Programu Rozwoju Obszarów 
Wiejskich. Gmina Łyszkowice 
była jedną z pięciu w wojewódz-
twie łódzkim, które pozyskały do-
finansowanie w tym konkursie.

W najbliższym czasie ma być 
podpisana umowa o  dofinanso-
waniu inwestycji w Łyszkowiach, 
a  po niej będą się mogły rozpo-
cząć prace adaptacyjne.  tm

Łowicz | Będą zmiany w Radzie Miejskiej

Wiesława Gębura prawomocnie 
skazana. Straciła mandat
Wiesława Gębura straciła mandat w Radzie 
Miejskiej – decyzję podjął Komisarz Wyborczy 
w Łodzi w związku ze skazującym ją 
prawomocnym wyrokiem.

Przypomnijmy, że do składu 
Rady Miejskiej Wiesława Gebura 
weszła w 2018 z list Komitetu Wy-
borczego Łączy nas Łowicz i Po-
wiat Łowicki, popierającego bur-
mistrza Krzysztofa Kalińskiego. 
W Radzie należała do Klubu Rad-
nych Łączy nas Łowicz, była ak-
tywna, w swoich wypowiedziach 
często stawała w obronie obecne-
go burmistrza atakowanego przez 
opozycję.

Pani Wiesława jest osobą znaną 
w Łowiczu, od ponad 20 lat jest 
prezesem Łowickiego Stowarzy-
szenia „Dać Szansę”, które zajmu-
je się m.in. pomocą osobom nie-
pełnosprawnym. Ostatnie lata nie 
były jednak dla tej organizacji naj-
lepsze. Wpadła ona w  poważne 
problemy finansowe. W 2019 roku 
opisywaliśmy zamieszanie zwią-
zane z  nie wypłaceniem przez 
stowarzyszenie wynagrodzeń dla 
zatrudnionych osób, które wyko-
nywały usługi opiekuńcze. 

W rezultacie w 2019 roku do-
szło do cofnięcia udzielonej przez 
PFRON dotacji, sprawa trafiła do 

sądu. Jednocześnie ruszyły postę-
powania komornicze zainicjowa-
ne przez wierzycieli, w ubiegłym 
roku na licytację trafił samochód 
i  wyposażenie biura organizacji. 
Na liście wierzycieli był zarówno 
Urząd Skarbowy jak i osoby pry-
watne.

Za co wyrok
Wiesława Gębura powiedzia-

ła nam, że sprawa, w  której zo-
stała skazana, dotyczyła pośred-
nio postępowania komorniczego. 
Stowarzyszenie nie chciało stra-
cić sprzętu rehabilitacyjnego, któ-
ry latami gromadziło, dlatego jego 
członkowie ukryli go, ale ktoś 
doniósł organom ścigania gdzie. 
Sprzęt odnaleziono, został zajęty, 
a  członkom zarządu postawiono 
zarzut utrudniania wykonywania 
obowiązków przez komornika. 
Pani Wiesława miała się przyznać 
do winy przed sądem. Zarząd 
został skazany na kary grzyw-
ny, Wiesława Gebura przyznała 
w  rozmowie z  nami, że dostała 
najwyższą – tysiąc złotych. 

– Jestem zmęczona całą sytu-
acją, walczymy o  należne nam 
pieniądze w sądach, wszystko się 
przedłuża, mamy wierzycieli, ko-
mornika, chciałabym aby to się 
już skończyło – mówi. Dodaje, że 
obecnie Stowarzyszenie nie wy-
konuje już usług, z  których było 
wcześniej znane: z zakresu reha-
bilitacji, prowadzenia świetlicy 
dla niepełnosprawnych oraz usług 
opiekuńczych. Swoją działalność 
ograniczyło do wydawania pa-
czek z Banku Żywności. 

Prawomocnie skazana 
nie może być radną
Wyrok skazujący zapadł 17 

maja. Sąd skierował pismo do 
Biura Rady Miejskiej z  informa-
cją o  uprawomocnieniu się wy-
roku skazującego 25 czerwca. 
Przewodniczący Rady Jacek Wi-
śniewski powiedział nam, że pi-
smo lakonicznie informowało 
o  sytuacji, bez podania szczegó-
łów, dlatego skierował do sądu pi-
smo z prośbą o przesłanie odpisu 
wyroku.

Po jego otrzymaniu jasne było, 
że Wiesława Gebura straci man-
dat, jednak nie było reakcji Ko-
misarza Wyborczego, który powi-
nien był podjąć w sprawie decyzję, 
dlatego jeszcze raz biuro RM skie-

rowało pismo do Sądu Rejonowe-
go z pytaniem czy o wyroku po-
informowani zostali Komisarz 
Wyborczy i Wojewoda.

Okazało się, że nie, Wiśniew-
ski mówi, że sąd miał nie posiadać 
wiedzy o tym, że pani Wiesława 
jest radną. Po piśmie tym, błąd zo-
stał naprawiony.

Kto na miejsce 
Wiesławy Gębury
21 lipca komisarz wydał 

oświadczenie w  sprawie wyga-
śnięcia mandatu, zaś 28 lipca 
wydał postanowienie w  sprawie 
obsadzenia wakatu w  Radzie. 
Komisarz wyznaczył na jej miej-
sce Michała Zielińskiego, który 
startował z  tego samego komi-
tetu wyborczego, w tym samym 
okręgu wyborczym i  uzyskał 
w kolejności za nią trzecią liczbę  
głosów.

Wzięto pod uwagę trzecią, a nie 
drugą liczbę głosów, bowiem dru-
gą uzyskał Władysław Michalak, 
który nie był zainteresowany prze-
jęciem wakatu w Radzie. Aby to 
zrobić, musiałby zrezygnować ze 
stanowiska wiceprezesa Zakładu 
Energetyki Cieplnej w  Łowiczu, 
a co za tym idzie uposażenia, któ-
re jest wyższe niż dieta radnego. 
 tb
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Punkt zapalny
Centralny Port Komunikacyjny | Jaki przebieg szybkiej kolei? Są propozycje trasy w pobliżu autostrady

Szybka kolej – już tylko
cztery warianty
Z dziesięciu proponowanych pierwotnie, do czterech, już bardziej skonkretyzowanych, 
zmalała ilość wariantów przebiegu Kolei Dużych Prędkości przez nasze tereny. 
Mapy zostały udostępnione gminom do konsultacji 5 lipca. Dziś omawiamy je dla Was. 

Przypomnijmy, że  KDP ma 
łączyć Warszawę Zachodnią 
z  Centralnym Portem Komuni-
kacyjnym i  Łodzią Fabryczną 
– a  dalej prowadzić do  Wrocła-
wia i  (w drugim etapie) koło 
Sieradza się rozgałęziać i  wieść 
do  Poznania. Ma umożliwiać 
przejazd pociągów z  prędkością 
250 km/h, a  docelowo większą, 
co umożliwić ma dojazd z War-
szawy do  lotniska w  15 minut, 
a z Łodzi w 25 minut.

Przedstawione gminom propo-
zycje przebiegu trasy są już reak-
cją na wnioski składane w czasie 
konsultacji społecznych przed ro-
kiem. Widać, że projektanci zre-
zygnowali z tych pierwotnie pro-
ponowanych przebiegów, które 
budziły największy opór społecz-
ny. Jakie warianty inwestor, jakim 
jest Centralny Port Komunikacyj-

ny, widzi teraz – omawiamy pa-
trząc na przebieg trasy od wscho-
du, od strony CPK, czyli najpierw 
na  terenie gminy Bolimów, po-
tem Nieborów i Łyszkowice.

Podstawową zmianą w  sto-
sunku do propozycji sprzed roku 
jest to, że na  terenie gmin Boli-
mów i  Nieborów szlak przebie-
ga na  północ od  autostrady A2. 
Wszystkie warianty przechodzą 
na południową stronę A2 dopie-
ro na terenie gminy Łyszkowice.

Najbliżej autostrady
Dwa warianty: niebieski i  po-

marańczowy, spełniają jeden 
z  podstawowych postulatów wy-
rażonych podczas konsultacji: 
by trasa KDP szła jak najbliżej już 
istniejącej autostrady A2.

Wariant „niebieski” wchodzi 
na  teren gminy Bolimów w  jed-
nej linii ze szlakiem granatowym 
przecinając las pomiędzy miej-
scowościami Glinki i  Humin. 
Na terenie Humina Dobra Ziem-
skie wspomniane szlaki się roz-
dzielają, niebieski przebiegając 
w  sąsiedztwie nr  15 i  7 schodzi 
w dół, przecina Ziąbki w rejonie 
nr 84, rzekę Rawkę, Podsokołów 
w rejonie nr 23 i 25, zbiornik po-
wyrobiskowy pomiędzy Podsoko-
łowem a Łasiecznikami, Łasiecz-
niki koło nr 35, drogę powiatową 

między Nieborowem a  Bolimo-
wem i  przechodzi na  teren gmi-
ny Nieborów, przecinając drogę 
na  Piaski Trzcinówka w  rejonie 
zabudowań pod nr 26 należących 
jeszcze do Łasiecznik, 

Następnie przecina drogę wio-
dacą do Piask Stara Wieś i Piaski 
Nowa Wieś – koło nr  17 i  wła-
ściwie dochodzi do granicy pola 
ornego należącego do  Muzeum 
w Nieborowie, znajdując się nie-
mal w bezpośrednim sąsiedztwie, 
po czym kieruje się dalej w stro-
nę węzła autostrady A2 Skiernie-
wice. Na jego wysokości zbiega 
się ze szlakiem pomarańczowym 
i dzieli na tory rozjazdów umoż-
liwiających połączenie z  istnie-
jącym szlakiem Łowicz – Skier-
niewice. Dlatego szlak przechodzi 
przez Dzierzgów w dwóch miej-
scach – w sąsiedztwie autostrady 
w rejonie nr 59 i kilkaset metrów, 
dalej w rejonie nr 52. 

Rozjazdy, zarówno dla szlaku 
niebieskiego, jak i pomarańczowe-
go, lokalizowane są pomiędzy A2 
a osiedlem w Bobrownikach oraz 
między Dzierzgowem i  Dzierz-
gówkiem, ale zdecydowanie omi-
jają zabudowę i nie dzielą miejsco-
wości, szczególnie tej drugiej. 

Na zachód od  Dzierzgówka, 
już na terenie gminy Łyszkowice, 
na  wysokości MOP Polesie, jest 

kolejne połączenie szlaków z roz-
jazdami. Szlak niebieski przeci-
na A2 około 500 m na  wschód 
od  wiaduktu w  Bobiecku i  już 
po południowej stronie autostrady 
przecina Seligów w rejonie nr 39, 
Kolonię nad rzeką (Seligów 43), 
rzekę Uchankę i od północy omija 
w niewielkiej odległości Seligów 
Starą Wieś, kierując się w  stro-
nę Łagowa i Zakulina. Tę drugą 
miejscowość przecina w odległo-
ści około 500 metrów od wiaduk-
tu nad A2 pomiędzy nr 4 a 7.

Wariant ten dalej przecina dro-
gę przez Kuczków– Łagów – Za-
kulin, a  następnie ulicę Polną 
w Łyszkowicach (czyli drogę po-
wiatową Łyszkowice – Bełchów). 
Przechodzi przez teren Łyszko-
wic, omijając centrum miejsco-
wości od strony wschodnio-połu-
dniowej. Przecina ulice Szkolną 
w  pobliżu pralni, ulicę Skiernie-
wicką, w  rejonie skrzyżowania 
z drogą na Kolonię – Łyszkowice 
oraz ulicę Leśną.

Dalej biegnie na  pewnym od-
cinku w  kierunku południowo-
-zachodnim do  Kalenic, wzdłuż 

Bobrówki. Rzekę tę przeci-
na w  Kalenicach. Dalej biegnie 
w  kierunku południowo-zachod-
nim, stopniowo odchylając się 
bardziej w  kierunku południo-
wym, niemal równolegle z  dro-
gą wojewódzką 704 od  zachodu 
i granicą lasu od wschodu (omija 
od  zachodu, w  niedalekiej odle-
głości, rezerwat Kwaśna-Buczy-
na).

Potem, już przecięciu się z dro-
gą na Zawady i Maków, wariant 
przecina też DW704 i odtąd bie-
gnie po  jej zachodniej stronie, 
w  kierunku Nadolnej w  gminie 
Dmosin.

Wariant „pomarańczowy” 
dla samorządowców wydaje się 
najlepszym rozwiązaniem, ze 
względu na  najmniejszą inge-
rencję w zabudowę. Po przejściu 
przez las w sąsiedztwie Babskich 
Bud i  samą miejscowość, wcho-
dzi na  teren gminy Bolimów 
i  przez Józefów, Kolonię Wola 
Szydłowiecka, od północy od lasu 
w  sąsiedztwie Woli Szydłowiec-
kiej zbliża się do autostrady A2, 
aby jeszcze na  wschód od  wia-
duktu wiodącego do Joachimowa 
Mogił rozpocząć swój równole-
gły do A2 bieg, w odległości ok. 
300 m. 

Szlak ten dalej miałby przejść 
nad Rawką, przez drogę woje-
wódzką nr  705 do  Skierniewic, 
w odległości około 1 km od cen-
trum rynku w Bolimowie. 

Wariant pomarańczowy miał-
by następnie przeciąć zbiornik 
powyrobiskowy, Wólkę Łasiec-
ką, drogę z Łasiecznik do Pusz-
czy Bolimowskiej i wejść na teren 
gminy Nieborów. Tam zbliżyłby 
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GMINA NIEBORÓW: POMARAŃCZOWY NAJLEPSZY
– Stanowisko gminy nie 
uległo zmianie, jesteśmy 
przeciwni lokalizacji szlaku 
Kolei Dużych Prędkości 
na naszym terenie, ale jeśli 
nie ma innej możliwości, 
to wskazujemy możliwość 
jej budowy, ale jak najbliżej 
autostrady A2 – powiedział 
nam wójt gminy Nieborów 
Jarosław Papuga. Wójt 
podkreśla, że stanowisko 
urzędu jest zgodne 
ze zdaniem radnych 
oraz mieszkańców.
Projektanci zrezygnowali 
z wyznaczania szlaku 
po południowej stronie 
A2 na terenie gminy 
Bolimów i Nieborów. 
Oznacza to, że w obecnie 
przedstawionych planach 
nie przycina on Michałówka 
– miejscowości, której 
mieszkańcy ostro sprzeciwili 
się takiemu rozwiązaniu. 
– Oczywiście, że cieszymy się 
z takiego rozwiązania, według 

wcześniejszych koncepcji 
szlak kolejowy zmieniłby 
nasze życie, przeciąłby 
miejscowość, przechodząc 
przez domy wielu osób, 
dlatego byli wśród nas tacy, 
którzy poważnie myśleli 
o przeprowadzce. Naprawdę 
wystarczy nam sąsiedztwo 
autostrady – powiedziała 
nam sołtys miejscowości 
Sylwia Chojecka.
– Otrzymaliśmy 
zapewnienie, że od września 
przedstawiciele KDP będą 
do dyspozycji mieszkańców. 
Mają odbywać się spotkania, 
na których będą odpowiadać 
na pytania, a mieszkańcy 
będą mogli wyrazić swoją 
opinię – powiedział nam 
wójt Papuga. Dodał, 
że zaraz po upublicznieniu 
wiadomości rozdzwoniły się 
telefony od mieszkańców. 
Wielu jest sfrustrowanych 
sytuacją, nie wiedzą co 
dalej mają robić, żyją 

w niepewności. Ciągle 
bowiem prezentowane 
przebiegi KDP to nadal 
tylko koncepcje.
Patrząc na mapę, wydaje 
się wójtowi, że najlepszym 
dla gminy i mieszkańców 
wariantem jest wariant 
pomarańczowy, który 
biegnie najbliżej autostrady 
i nie ingeruje mocno 
w zabudowę i, co ważne, 
nie dzieli dodatkowo gminy 
– zrobiła to już A2. Nawet 
lokalizacja rozjazdów, 
łączących projektowaną KDP 
z istniejącą linią kolei łączącą 
Łowicz ze Skierniewicami, 
zdaniem wójta byłaby 
do akceptacji, tam też nie 
ma wielu domów, choć 
tory w dwóch miejscach 
przecinają Dzierzgów. Ale nie 
przecinają Dzierzgówka, 
tak jak było to w poprzednich 
założeniach – co 
powodowało, że zabudowa 
znalazłaby się między torami.

Rozjazdy, zarówno 
dla szlaku niebieskiego, 
jak i pomarańczowego, 
lokalizowane są 
pomiędzy A2 
a osiedlem 
w Bobrownikach
oraz między 
Dzierzgowem 
i Dzierzgówkiem, 
ale zdecydowanie 
omijają zabudowę 
i nie dzielą 
miejscowości, 
szczególnie tej drugiej.
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się do A2 na odległość około 150-
100 m, przeciął miejscowość Pia-
ski – Starą i Nową Wieś, po czym 
północny skrawek Puszczy Bo-
limowskiej przylegający do  po-
łożonego na  północ Nieborowa, 
ulicę Heleny Radziwiłłowej (daw-
ną DK70). Po kilkuset metrach,  
u podstawy wiaduktu, przecinać 
ma obecną DK70. Na zachód 
od  niego szlak pomarańczowy 
zacząłby się rozwidlać na rozjaz-
dy umożliwiające włączenie się 
w szlak kolejowy Łowicz – Skier-
niewice, pokrywając się w więk-
szości z opisanym wyżej szlakiem 
niebieskim. 

Na terenie gminy Łyszkowice, 
na wysokości MOP Polesie, roz-
jazdy łączą się z  głównym szla-
kiem, który dalej biegnie w  kie-
runku Łodzi równolegle wzdłuż 
A2, choć w  większej niż na  te-
renie gminy Nieborów odległo-
ści, która rośnie nawet do ponad 
1 km w  miejscu przecięcia Bo-
biecka i  Kuczkowa. Szlak omi-
ja stawy hodowlane położone 
w sąsiedztwie tych miejscowości.  
Na wschód od  Wrzeczka KDP 
zaczyna ponownie zbliżać się 
do A2, przecinając tę miejscowość 
i DW 703. 

Biegnie dalej przez Czato-
lin, przecina autostradę w  pobli-
żu obecnego wiaduktu pomiędzy 
Wolą Lubiankowską a Baranów-
ką. Tam wchodzi na teren gminy 
Dmosin, przecina Kuźmy, drogę 
Kraszew – Nadolna, Wola Cyru-
sowa – Kołacin. 

Przez środek gminy 
i bliżej Łowicza
Zupełnie inaczej niż warian-

ty pomarańczowy i  niebieski 
zostały poprowadzone warian-
ty granatowy i  zielony, które 
przez gminę Bolimów i Niebo-
rów przebiegają w większej od-
ległości od A2 i dzielą je na trzy 
części. 

Wariant „granatowy” wcho-
dzi na  teren gminy Bolimów 
w  śladzie wariantu niebieskiego, 
ale na  południe od  Humina Do-
bra Ziemskie oba szlaki się roz-
dzielają. Granatowy przecina po-
łudniową końcówkę wsi Ziąbki, 
pomiędzy numerami 80 a  82, 
na północ od podwójnego łuku lo-
kalnej drogi, dalej DW 705, rzekę 
Rawkę i  Podsokołów w  sąsiedz-
twie nr 32, następnie omija od pół-
nocny zbiornik po wyrobisku żwi-
ru i przechodzi przez Łasieczniki 

w  rejonie numerów 81-83. Omi-
ja od południa Karolew i Sypień 
i wchodzi w Nieborów. Najpierw 
przechodzi przez ul. Wschod-
nią na  północ od  nr 22, następ-
nie przecina Aleję Legionów Pol-
skich pomiędzy skrzyżowaniem 
z  ul. Klonową a  kościołem pa-
rafialnym w  sąsiedztwie nr  60, 
po  czym przecina ul. Klonową 
w sąsiedztwie skrzyżowania z uli-
cami Zielną i Chmielną i wchodzi 
w Zygmuntów, przecinając ul. Za-
chodnią w odległości około 300 m 
na  północ od  restauracji Oberża 
pod Prosiakiem. 

Następnie szlak wchodzi w las 
i przecina dawną DK70, jeszcze 
dalej obecną DK70, by w rejonie 
łuku tej drogi zacząć się rozdzie-
lać na rozjazdy które, włączyłyby 
ten szlak w  istniejący szlak ko-
lejowy Łowicz – Skierniewice. 
Rozjazdy po  wschodniej stronie 
poprowadzono pustą przestrzenią 
pomiędzy Bobrownikami a  Ar-
kadią, zaś od zachodu pustą prze-
strzenią pomiędzy Parmą i  Pla-
cencją. 

Główny szlak w kierunku Ło-
dzi przecina natomiast Bobrow-
niki na  wysokości około nr  87 
oraz Bobrowniki Osiedle powyżej 
nr 254, po czym na terenie gmi-
ny Łowicz przechodzi przez Par-
mę w sąsiedztwie nr 55. Następnie 
wchodzi na teren gminy Łyszko-
wice i  przecina Seroki w  okoli-
cy nr  13, przechodzi dalej pola-
mi pomiędzy Uchaniem Dolnym 

a Kuczkowem oraz przez Wrzecz-
ko w  okolicy nr  30-31, wreszcie 
DW 704 w sąsiedztwie nr 110.

Dalej biegnie wzdłuż auto-
strady pomiędzy Łyszkowica-
mi a  Czatolinem, przecinając 
ul. Chruślińską w Łyszkowicach. 
Do przecięcia tego wariantu z au-
tostradą dochodzi jeszcze przed 
wiaduktem w  Baranówce. Dalej 
wariant biegnie dokładnie na po-
łudniowy-zachód, mijając od pół-
nocno-zachodniej strony Góry 
Kolonię, a  dalej przez tereny le-
śne, aż do  Rozdzielni w  gminie 
Dmosin. Na terenie tej ostatniej 
idzie cały czas równolegle do au-
tostrady.

Wariant „zielony” jest wzglę-
dem pozostałych najmocniej prze-
sunięty na  północ w  sąsiedztwo 
obecnej linii kolejowej Łowicz  
– Sochaczew. Na teren gminy Bo-
limów szlak ten wchodzi od Guzo-
wa niemal w linii prostej i przeci-
na drogę wiodącą do Szymanowic 
w  rejonie zabudowań na  terenie 
wsi Humin Dobra Ziemskie i Jó-
zefów około nr 26. Po czym szlak 
odbija na  północ, przechodząc 
przez Humin Dobra Ziemskie 
w okolicy nr 9 i 12, przecina Dro-
gę Wojewódzką nr 705 Bolimów 
– Sochaczew i  Ziąbki w  rejonie 
nr  61 i  62, następnie przechodzi 
przez rzekę Rawkę i wieś Soko-
łów w okolicy nr 34. 

Na terenie gminy Nieborów 
przecina Karolew pomiędzy nr 22 
i 23, Sypień w rejonie nr 60. Tam 
szlak dzieli się na trzy linie, dwie 
zbiegają się w  rejonie skrzyżo-
wania ul. Alei Legionów Pol-
skich i  ulic Kwiatowej i  Leśnej,  
aby na zachód od ul. Armii Krajo-
wej połączyć się ze szlakiem ko-
lejowym Łowicz – Sochaczew. 
Włączenie wiązałoby się z  prze-
budową tej linii na odcinku około 
2 km na wschód i zachód od miej-
sca włączenia. 

Główna nitka szlaku zielo-
nego przeszłaby natomiast da-
lej w  przez sąsiedztwie budyn-
ków pod nr 217, ulicy Strażackiej 
w  Mysłakowie, ul. Szkolną oko-

ło nr 8 i przez końcowy odcinek  
ul. Dąbrówek w  sąsiedztwie 
skrzyżowania z ul. Szkolną i Bi-
twy nad Bzurą. 

Następnie szlak przeciąłby 
DK 70 około 150 m na  zachód 
od zjazdu w kierunku Arkadii, las 
arkadyjski i już na terenie gminy 
Łowicz: Zielkowice, tzw. Góry 
w rejonie zabudowań z numerem 
1, szlak kolejowy Łowicz – Skier-
niewice, Zielkowice w  okolicy 
nr  202, las pomiędzy Placencją 
a Wygodą (na zachód od boiska 
w  Placencji), Zawady w  rejonie 
nr 30 a 27.

Na południowy zachód od Za-
wad, w  odległości około 150 m 
od  zabudowań, zaplanowano ko-
lejne rozjazdy, które włączą KDP 
w istniejącą linię kolejową Łowicz 
– Łódź. Włączenie to przebiega 
bezkolizyjnie dla zabudowy, nie-
stety zakłada przejście tego łącz-
nika przez skraj Lasu Miejskiego, 
na  zachód od  ul. Łyszkowickiej. 
Samo włączenie zaplanowano 
na  wysokości ogrodów działko-
wych „Makowisko”.

Od Zawad trasa zielona KDP 
wkracza na  teren gminy Łyszko-
wice pomiędzy Serokami a Ucha-
niem Górnym z kierunku północ-
nego, następnie zaczyna zakręcać 
na  północno-zachodni. Przecho-
dzi na wschód od zbiornika wod-
nego w Uchaniu. Dalej – przeci-
na rzekę Uchankę. W Kuczkowie 
przechodzi praktycznie przez śro-
dek wsi. Dalej przechodzi dokład-
nie wzdłuż wschodniego brzegu 
stawów w Łagowie. Dalej wariant 
biegnie przy samej autostradzie 
A2, od  jej północno-zachodniej-
-strony tuż przy węźle autostrado-
wym.

Dalej biegnie przez tereny Cza-
tolina i Kalenic, przecina Kolonię-
-Środkową, z autostradą przecina 
się dopiero za wiaduktem w Ba-
ranówce, dalej biegnie podobnie 
jak wariant pomarańczowy, z lek-
kim tylko odchyleniem na północ, 
a w Kuźmach w gminie Dmosin 
oba warianty nakładają się na sie-
bie. �

GMINA BOLIMÓW: NAJLEPIEJ BLISKO A2
Zastępca wójta gminy 
Bolimów Patryk Kołosowski 
powiedział nam, że najlepszym, 
z punktu widzenia interesów 
gminy, rozwiązaniem 
jest wytyczenie szlaku 
w bezpośrednim sąsiedztwie 
autostrady A2. Wówczas 
uniknie się podziału gminy 
na trzy części. – Rozwiązanie 
to ma jeszcze inny pozytywny 
aspekt, właściciele posesji 
sąsiadujących z autostradą już 
zaakceptowali jej negatywny 
wpływ na otoczenie, 
dlatego też łatwiej będzie 
zaakceptować im linię KDP  
– uważa.
To rozwiązanie też rodzi sporo 
problemów, miejscowości 
Wólka Łasiecka i Wola 
Szydłowiecka będą z dwóch 
stron otoczone przez A2 i KDP. 
Pozostałe warianty jednak 

znacząco wchodzą 
w zabudowę kilku 
miejscowości i bardzo 
zmieniają krajobraz gminy.
Kołosowski zaznacza, 
że w czerwcu 2022 roku 
ma być dokonany wybór 
wariantu KDP, który zostanie 
skierowany do realizacji. 
Czasu niby dużo, ale nie 
do końca. 
Choć jesienią mają się odbyć 
konsultacje bezpośrednie 
z mieszkańcami, to ciągle 
brakuje mu szczerej rozmowy 
z przedstawicielami KDP, 
którzy przedstawiliby bliskie 
konkretom parametry 
techniczne inwestycji, sposób 
zagospodarowania otoczenia 
nowego szlaku kolejowego 
oraz zagrożenia, jakie 
wynikną z jego obecności 
w sąsiedztwie. 

Wariant „zielony” 
jest względem 
pozostałych 
najmocniej 
przesunięty na północ 
w sąsiedztwo obecnej 
linii kolejowej Łowicz  
– Sochaczew. 
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REKLAMA

Janina Czarnocka (1925-2021)
i Stefan Czarnocki (1922-2000) – cz. II
cd. z poprzedniego 
numeru

Co zadecydowało o  przenie-
sieniu się Markiewiczów – Le-
ona i  Walentyny, rodziców Ta-
deusza (rocznik 1925) i  Janiny, 
później Czarnockiej (1924) spod 
Płońska do Łowicza? Leon Mar-
kiewicz był człowiekiem zdecy-
dowanym. Będąc zarządcą mająt-
ku załatwiał różne interesy i  raz, 
w pewnej sprawie, zawitał do Ło-
wicza. Myślał już wówczas o tym,  
by ze względu na naukę dzie-
ci, przenieść się do miasta. Na 
Nowym Rynku, mniej więcej  
na środku tej pierzei, która stano-
wi przedłużenie ul. Bielawskiej, 
zobaczył pusty chwilowo lokal 
sklepowy. Dowiedział się, że wraz  
ze sklepem do wynajęcia jest 
mieszkanie. Zobaczył potencjał 
tego miejsca. Decyzję podjął bły-
skawicznie: – Wynajmuję! 

Przejechał do domu. – Wy-
prowadzamy się. Do Łowicza  
– oznajmił. Był rok 1930.

Matka była przerażona, nigdy 
wcześniej nie prowadzili sklepu.  
– Dam radę – odpowiadał. 

I dał. Zainwestował pieniądze, 
które zaoszczędził pracując we 
dworach. Otworzył sklep spożyw-
czy, polski sklep w  przeważają-
co żydowskim otoczeniu handlo-
wym – i nie dał mu upaść. Towary 
sprowadzał czasem nawet z War-
szawy, pociągiem, uzupełniał wła-
snymi produktami – miał świetną 
kiszoną kapustę. 

Dla sklepu i  w  sklepie praco-
wała cała rodzina. Nawet mała 
Janeczka dokładała swą pracę: 
sklejała z papieru torebki, w które 
pakowano towary. Wieść rodzinna 
niesie, że takie same torebki przy-
gotowywali w  swych sklepikach 
Żydzi, ale tam do kleju dosypywa-
no piasku, przez co torebka była 
cięższa, co pozwalało „zaoszczę-
dzić” na oferowanym klientowi to-
warze. A u Markiewiczów klej był 
dobry, piasku nie dosypywano. 

Sklep zapracował na dobrą re-
nomę, ustawiały się do niego ko-
lejki, wiadomo było, że tu nie 
oszukują. Starzy mieszkańcy Ło-
wicza jeszcze długo po wojnie 
wspominali „sklep Markiewi-
czów”.

Janina Markiewicz wychowy-
wała się przez wiele lat właśnie we 
wspomnianym mieszkaniu przy 
sklepie. Ukończyła podstawówkę 
– ale rodzina nie ustaliła, która to 
była szkoła. 

Interes prosperował, zyski rosły 
– w  rezultacie Markiewiczowie 
kupili działkę przy ulicy Gdań-
skiej, przy narożniku dzisiejszej 
ulicy Iłowskiej i  tam zbudowali 
niewielką kamienicę – na wyna-
jem. Sami jednak mieszkali nadal 
przy Nowym Rynku.

Przy czym Leon Markiewicz 
nigdy do końca, a w każdym ra-
zie nigdy do wybuchu wojny, nie 
wyrzekł się marzeń o  powrocie 
na Białoruś. Wiedział, co się sta-
ło z  jego macochą: którą Sowie-
ci załadowali do wagonu towaro-
wego, w którym zmarła z głodu  
– i  z jej synem, którego po wej-
ściu do Połocka od razu rozstrze-
lali. Wiedział, że siostra jego żony 
po Traktacie Ryskim w 1921 roku 
wróciła – by zostać zesłaną na Sy-
berię. I słuch po niej zaginął. 

Wiedział, a  mimo to tęsknił. 
Należał do Związku Ziemian 
Uchodźców. W zamian za zrze-
czenie się majątku pod Połockiem 
mógł uzyskać jakąś rekompensatę 
od rządu polskiego, na Lubelsz-
czyźnie, ale to był ułamek war-
tości tego, co stracił, a on chował 
w sercu nadzieję, że kiedyś wróci 
na wschód. 

Nie doczekał się, zmarł w Pol-
sce w roku 1963, w wieku 75 lat. 
Wcześniej dane mu było przeżyć 
jeszcze wiele trudnych lat. Zaczę-
ły się 1 września 1939 roku.

Dziecięce losy przyszłego 
męża Janiny Markiewicz, Stefa-
na Czarnockiego, są odmienne, 
ze względu na otoczenie, w któ-
rym wzrastał, tak geograficzne, 
jak i po części społeczne. – Ciotki 
zawsze mówiły, że Tata był hrabią 
– wspomina Iwona Grabowska, 
starsza córka państwa Czarnoc-
kich, ale od razu się śmieje: – To 
nieprawda, choć jego szlachectwo 
jest potwierdzone. 

Jego ojcem był Stanisław Czar-
nocki herbu Lis, urodzony w 1890 
roku w Lublinie. Matką Wacława 
z domu Dybowska, urodzona rok 
później w Uniejowie, pochodząca 
ze zubożałej szlachty.

Ta różnica pochodzenia mo-
gła być jedną z przyczyn, dla któ-
rej młodzi, gdy się poznali, nie 
mieli łatwej drogi przed ołtarz. 
Jego rodzice mieli nie zgadzać się  
na ślub, słowo mezalians było 
w użyciu. 

Do tego Stanisław był naj-
pierw zawodowym żołnierzem, 
kończył szkołę kadetów – to na 
pewno, potem prawdopodobnie 
jakąś szkołę oficerską, ale tego 
w rodzinie nie ustalono. Doszedł 
do stopnia porucznika, więc woj-
sko nie chciało mu zezwalać na 
szybki ożenek. Babcia Wacia, 
czyli Wacława Czarnocka, wspo-
minała często, że musiała czekać 
na ślub 6 lat.

Gdy się doczekała, 15 stycznia 
1921 roku zawarli związek mał-
żeński w  jej rodzinnym Uniejo-
wie. 

Po ślubie i przejściu do rezerwy 
Stanisław Czarnocki podjął pracę 
księgowego, którą wcześniej zdą-
żył już wykonywać w  Siedlcach 
– ale w  Bydgoszczy. Jego żona 
opowiadała, że pracę dostał w fa-
bryce Singera. Bydgoszcz wów-
czas gwałtownie się rozwijała, 
była bardzo prężnym ośrodkiem 
przemysłowym i handlowym, fa-
bryka dobrze prosperowała, stąd 
też Stanisław Czarnocki bardzo 

Janina i Stefan Czarnoccy

Wacława Czarnocka z synem 
Stefanem

Łowicz | Galeria Browarna

Spotkanie autorskie  
przy wystawie

Od tygodnia można oglądać 
w  Galerii Browarna wystawę 
zgromadzonych przez nią publi-
kacji (o czym piszemy na stronie 
24). Na najbliższą sobotę, 31 lipca, 
jest natomiast planowane kolejne 
wydarzenie związane z tą wysta-
wą – spotkanie z Piotrem Grobliń-
skim.

Piotr Grobliński (ur. 1966) to 
poeta, dziennikarz, redaktor, ko-
lekcjoner, pasjonat i znawca Ło-
dzi, zarówno jeśli chodzi o  jej 
życie kulturalne, jak i  codzien-
ne. W  2019 za tomik „Karma 
dla psów” był nominowany do 
Orfeusza – Nagrody Poetyckiej 
im. K.I. Gałczyńskiego. Pracu-
je w  Łódzkim Domu Kultury 

jako redaktor specjalizujący się 
w poezji wydawnictwa Kwadra-
tura. Związany jest też z  Gale-
rią Stacja Nowa Gdynia w  Ło-
dzi, prowadzi tam m.in. spotkania  
autorskie. 

Na spotkaniu w  Galerii Bro-
warna będzie mówił o swojej no-
wej książce „Wanna na wyda-
niu”, czyli zbiorze 78 felietonów 
podzielonych na 11 bloków te-
matycznych. W opisie książki na 
stronie wydawnictwa „Pewne” 
czytamy, że to „224 strony lektury 
poważnej, choć nasyconej humo-
rem i ironią”.

Początek spotkania planowany 
jest o godzinie 18. Wstęp wolny. 
 tm
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RZUT OKIEM | ROWEROWI PIELGRZYMI 

20 lipca wieczorem w szkole pijarskiej w Łowiczu zagościła blisko 
40-osobowa grupa pielgrzymów rowerowych z Poręby (powiat 
wyszkowski, województwo mazowieckie), którzy za cel obrali sobie 
sanktuarium św. Józefa w Kaliszu. – To już drugi dzień naszej wyprawy. 
Pokonaliśmy jak dotąd 150 km, zostało nam jeszcze około 330 km.  
Na miejsce planujemy dotrzeć w piątek, tego dnia w kaliskim sanktuarium 
odbywa się msza św. w intencji wszystkich pielgrzymów – mówił nam 
Paweł Majkowski, jeden z pielgrzymów. Następnego dnia ruszyli dalej. et

Ludzie | Zgromadzenie ojców pijarów

50 lat kapłaństwa ojca Eugeniusza
W niedzielę 18 lipca mszę od-

pustową w łowickim kościele oj-
ców pijarów odprawiał o. Eu-
geniusz Śpiołek. To zasłużony 
zakonnik, który w  tym roku ob-

chodzi złoty jubileusz święceń ka-
płańskich.

O. Eugeniusz świecenia przyj-
mował 18 czerwca 1971 roku 
w  Sanktuarium Matki Bożej  

na Siekierkach w  Warszawie. 
Dwa dni później, wraz z  cztere-
ma innymi neobrezbiterami, spo-
tkał się w Krakowie-Rakowicach 
z  kardynałem Karolem Wojtyłą, 
późniejszym św. Janem Pawłem 
II. Z grupy tej żyją jeszcze ojcowie 
Jan Taff i Jacek Raczek. Cała trój-
ka już kilka razy w tym roku ob-
chodziła jubileusz podczas mszy 
świętych dziękczynnych w  róż-
nych miejscach w kraju.

Do Łowicza przyjechał z nich 
trzech tylko o. Eugeniusz, który 
jest z  tym miejscem szczególnie 
związany. Był rektorem tutejsze-
go kolegium i założycielem Pijar-
skich Szkół Królowej Pokoju.

Do swego 50-lecia podchodzi 
z  właściwą sobie skromnością.  
– W Łowiczu mówiłem w kaza-
niu o  Matce Bożej Szkaplerznej 
i na tym przede wszystkim skupia-
łem swoje myśli – mówi o. Euge-
niusz. – Za 50 lat kapłaństwa dzię-
kuję Panu Bogu i  Matce Bożej 
osobiście, w tej intencji byłem na 
przykład na Jasnej Górze. Uwa-
żam jednak, że moja osoba nie jest 
tu najważniejsza, nie ma potrzeby, 
żeby z powodu jubileuszu szcze-
gólnie się nade mną rozwodzić. tm

o. Eugeniusz Śpiołek 
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Ojciec Eugeniusz (drugi od lewej) podczas spotkania neoprezbiterów 
z kard. Karolem Wojtyłą. 20 czerwca 1971 roku. 
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dobrze zarabiał. Mieli w mieście 
przepiękne, duże mieszkanie, peł-
ne stylowych mebli.

W tym mieszkaniu swe dzie-
ciństwo przeżywali ich dwaj syno-
wie: urodzony w roku 1922, jesz-
cze w Uniejowie Stefan i dwa lata 
młodszy Jerzy.

Ich matka Wacława była nie 
tylko panią domu, ale i przedsię-
biorczym duchem. W Sopocie  
– jak opowiada Iwona Grabowska 
– czyli na terenie Wolnego Miasta 
Gdańska – prowadziła przed woj-
ną w  miesiącach letnich pensjo-
nat, którego gośćmi byli zamożni 
lekarze, przedsiębiorcy, adwokaci. 
Spędzała tam całe lato, zabierając 
tam z sobą synów. Poza tym za-
wodowo nie pracowała. Dochody 
Stanisława wystarczały.

Mieszkanie, w  którym Stefan 
Czarnocki spędził dzieciństwo, 
było tak pięknie wyposażone,  
że gdy wrócili doń po woj-
nie, zastali je ogołocone niemal  
ze wszystkiego. Zajmujący je 
w  czasie okupacji Niemiec wy-
wiózł co się dało, a kanapę, której 
nie był wstanie wydostać z miesz-
kania, ze złości pociął na kawałki. 
Z mebli została babci tylko sypial-
nia: dwa łóżka, dwie szafki noc-
ne i szafa. Te meble trafiły potem  
do domu Stefana w  Kiernozi.  
– Po tych meblach wyobraża-
my sobie, jakie musiały być inne  
– mówi Iwona Grabowska.

Niemiec zostawił za to sporo 
swoich, niemieckich rzeczy – były 
widocznie mniej cenne.

Bo wojna zmieniła wszystko, 
tak w  życiu Janiny Markiewicz, 
jak i jej przyszłego męża, Stefana 
Czarnockiego. 

Ciąg dalszy  
w następnym numerze 

Łowicz – Podkowa Leśna | Pomóżmy Ewie Rosiak powrócić do sprawności

Pomagała innym, teraz sama 
potrzebuje pomocy
Pani Ewa Rosiak to pielęgniarka pochodząca z Łowicza. Początkowo 
mieszkała w Sobocie, następnie zamieszkała w Łowiczu. W młodym wieku 
straciła oboje rodziców i trafiła pod skrzydła siostry ciotecznej mamy. 

Już w  Szkole Podstawowej nr 
3 im. kard. Karola Wojtyły w Ło-
wiczu, do której uczęszczała mó-
wiła, że chce zostać pielęgniarką. 
Potwierdziło się to, kiedy zaczę-
ła naukę w  Liceum Pielęgniar-
skim w naszym mieście. Na studia 

wyjechała już do Warszawy, tam 
ukończyła Medyczne Studium 
Zawodowe Pielęgniarstwa. 

Pani Ewa od początku trwania 
swojej kariery była bardzo aktyw-
na zawodowo. Już prawie od 20 lat 
towarzyszy Warszawskiej Pieszej 

Pielgrzymce jako pielęgniarka 
w służbie medycznej, udzielała się 
także jako wolontariusz w  Mal-
tańskiej Służbie Medycznej. 

Przy ogromie obowiązków, ja-
kie na siebie wzięła nie zapomnia-
ła o swoich rodzinnych stronach. 

Regularnie, kilka razy w miesią-
cu odwiedzała ciocię, która ją wy-
chowała. 

Dwa lata temu zdiagnozowa-
no u niej cukrzycę z niebezpiecz-
nym powikłaniem obustronnej 
stopy cukrzycowej. Pielęgniarka 
udała się wtedy na dłuższe zwol-
nienie. Po powrocie pani Ewa za-
częła jeździć w karetce covidowej 
przewożącej chorych, podczas 

jednego z  dyżurów niefortunnie 
się potknęła. Konsekwencją ura-
zu była martwica tkanek w stopie. 
Aby uniknąć możliwości zaraże-
nia sepsą sanitariuszce amputowa-
no stopę. Pielęgniarka, ratując ży-
cie innych osób, sama uległa więc 
poważnemu wypadkowi. 

– Zawsze chętna do pomocy 
innym, teraz sama jej potrzebuje 
– powiedziała nam ciocia potrze-
bującej.

Pani Rosiak przebywa te-
raz w  Zgromadzeniu Zakonnym 
Sióstr Św. Teresy od Dzieciątka 
Jezus w  Podkowie Leśnej, które 
uczyły ją w szkole pielęgniarskiej. 

Trwa zbiórka na protezę i reha-
bilitację, które pomogłyby chorej 
wrócić do sprawności. Potrzeba 
73 260 zł. Zbiórka dostępna jest 
na stronie helpuj.pl. Pomóżmy!  et

RZUT OKIEM | GOTOWANIE PRZED BIAŁĄ DAMĄ 

W niedzielę 18 lipca emitowany był pierwszy raz, a potem powtarzany, na antenie TVP Polonia, 41. 
odcinek programu Fajna Polska. Pokazane w nim były m.in. Łowicz, Nieborów i Arkadia. Przed kamerami 
właścicielka „Białej damy” w Nieborowie Katarzyna Kośmider wraz z szefową kuchni gotowała chłodnik, szarą 
kluską i gulasz z dziczyzny, opowiadając o tym, jak prawidłowo te dania powinny zostać wykonane. Program 
oglądało się z przyjemnością – i ze smakiem. mwk

Zduny – Łowicz | Spotkanie po przerwie 

Seniorzy na zamku
15 lipca liczna grupa zduńskich 

seniorów uczestniczyła w  zorga-
nizowanym przez Stowarzysze-
nie Seniorów Gminy Zduny spo-
tkaniu, które odbyło się na terenie 
ruin zamku w Łowiczu. Było to 
ich pierwsze spotkanie zorgani-
zowane, po dłuższej przerwie spo-
wodowanej obostrzeniami z  po-
wodu pandemii.

W programie znalazły się 
warsztaty kulinarne i  artystycz-
no-historyczne. Wiedza i  umie-
jętności przekazane przez prowa-
dzących chwyciły seniorów za 
serce. Znalazł się też czas na wy-

stęp zduńskiego zespołu wokal-
nego „Wrzos”, popisy seniorskie, 
poczęstunek i  tańce. Kolorytu 

spotkaniu nadały również osoby 
występujące w  skeczach, ubrane 
w  dostosowane do odgrywanej 
sceny kostiumy. Jak zapewniają 
uczestnicy wydarzenia, impreza 
była bardzo udana – i już nie mogą 
doczekać się następnej.  et
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Ogłoszenia

 PUNKTY PRZYJMOWANIA OGŁOSZEŃ DROBNYCH DO „NOWEGO ŁOWICZANINA”: BIURO OGŁOSZEŃ ŁOWICZ,  UL. PIJARSKA 3A; BEDNARY , SKLEP P. PAPIERNIK 24A; BOBROWNIKI 27 , SKLEP P. PACLER;  
BOLIMÓW, UL. FARNA 1 SKLEP „EWA”, P. PAPIERNIK; DOMANIEWICE, UL. GŁÓWNA 26, SKLEP P. JAKUBIAK; GĄGOLIN POŁUDNIOWY, SKLEP „KOS”; IŁÓW: PL. RYNEK STAROMIEJSKI 21; SKLEP P. PAPIEROWSKIEGO; KOCIERZEW PÓŁNOCNY: 
SKLEP „NA PÓŁNOCNYM” KURABKA 17A, SKLEP P. TOPOLSKIEJ; ŁOWICZ, OS. BRATKOWICE, KIOSK LOTTO; ŁYSZKOWICE, SKLEP „DUET”, UL. GMINNA 6; NIEBORÓW, AL. LEGIONÓW POLSKICH 18, SKLEP P. FIGATA; NOWA SUCHA 22, SKLEP P. 
SIEWIERY; OSMOLIN: UL. RYNEK 2, SKLEP P. SERWACH; UL. RYNEK 19, SKLEP SPOŻYWCZO-PRZEMYSŁOWY; PSZCZONÓW 147, SKLEP P. LIPIŃSKIEGO; SANNIKI, UL. WARSZAWSKA 183, SKLEP P. OLKOWICZ; SOBOTA, PL. ZAWISZY CZARNEGO 
12, SKLEP P. BIŃCZAK; STACHLEW 113A, SKLEP P. WIERZBICKIEJ; STARY DĘBSK 6A, SKLEP SPOŻYWCZO-PRZEMYSŁOWY; ŚLESZYN, UL. GÓRNA 5, SKLEP SPOŻYWCZO-PRZEMYSŁOWY AGATKA;  ZAWADY 67, SKLEP P. SOKALSKIEJ; ZŁAKÓW 
BOROWY 139A, SKLEP P. PIECKI;

„WIEŚCI Z GŁOWNA I STRYKOWA”: BIURO OGŁOSZEŃ GŁOWNO, UL. ŁOWICKA 40; GŁOWNO, UL. BIELAWSKA 3, SKLEP WIELOBRANŻOWY; DMOSIN 1: PIEKARNIA BOŻENA, KRZESZEWSKA; STRYKÓW: STARY RYNEK 1;  UL. CMENTARNA 12.

„NOWY ŁOWICZANIN” WYDANIE DLA ŻYCHLINA I OKOLIC”: BEDLNO 28 SKLEP MINI-MAG; DOBRZELIN SKLEP „MAGDA”, UL. WŁ. JAGIEŁŁY; PACYNA, UL. TOWAROWA 4, SKLEP P. M. DURKI; PLECKA DĄBROWA, SKLEP „MONIKA”;  
PODCZACHY 16, SKLEP SPOŻYWCZO-PRZEMYSŁOWY; ŚLESZYN, UL. GÓRNA 5, SKLEP SPOŻYWCZO-PRZEMYSŁOWY AGATKA; ŻYCHLIN, UL. 29 LISTOPADA 28, SKLEP SPOŻYWCZO-PRZEMYSŁOWY.

WYDAWCA I REDAKCJA NIE PONOSZĄ ODPOWIEDZIALNOŚCI ZA TREŚĆ OGŁOSZEŃ I REKLAM OPUBLIKOWANYCH ZGODNIE Z ART. 36 USTAWY  Z DNIA 26.01.1984 R. „PRAWO PRASOWE”

REKLAMA

418362

www.konstal-garaze.pl  |  509-574-644; 505-526-036
(24) 368-32-17; (46) 880-50-31; (44) 738-02-06

• GARAŻE blaszane • BRAMY garażowe
• KOJCE dla psów • WIATY • KONTENERY

• najniższe CENY
• różne wymiary
• transport i montaż 

GRATIS – cały kraj
• dogodne RATY

garaże
wzmocnione

samochodowe

kupno
 �Kupię każde auto całe,  

rozbite, skorodowane, bez OC, 
bez przeglądu, płatne gotówką, 
tel. kom. 793-390-074.

 �Kupię każde auto, gotówka, 
najlepsze ceny, odbiór 
natychmiastowy, sprawdź, 
tel. kom. 501-032-036.

 �Kupię przyczepkę samochodową, 
tel. kom. 694-253-576.

 �Złomowanie pojazdów- każdy 
zarejestrowany.  
Odbiór. Zaświadczenia. Rząśno 13. 
99-440 Zduny,  
tel. kom. 602-123-360.

 �Subiekt Nieborów Auto-
kasacja, sprzedaż części, 
tel. (46) 838-55-41.

sprzedaż
 �CHEVROLET Matiz, 1,0 

benzyna, 2010 rok, klimatyzacja, 
bezwypadkowy, w oryginale, stan 
rewelacyjny, tel. kom. 513-375-786.

 �CITROËN C3, 2012 rok, 
tel. kom. 668-026-851.

 �CITROËN C3, 1.1, 2003 rok, stan 
bdb, tel. kom. 603-201-092.

 �FIAT 126p, tel. kom. 692-668-521.

 �HONDA Civic UFO, 2.2D 140KM, 
2007 rok, bogate wyposażenie, stan 
rewelacyjny, tel. kom. 604-706-309.

 �HONDA CRV, 2.2 Diesel, 2006 rok, 
po kolizji, tel. kom. 604-454-032.

 �MERCEDES c Klasa, 2,2cdi, 
2007r, bogate wyposażenie, 
możliwość zamiany (tańszy), 
tel. kom. 513-375-786.

 �NISSAN Primera, 1,8, 2003rok, 
tel. kom. 606-348-077.

 �NISSAN Primera P12, 1,8 gaz, 2004 
rok, tel. kom. 604-454-032.

 �OPEL Corsa, 1.2, 2005rok, 
tel. kom. 606-348-077.

 �OPEL Corsa, 1.3, 2005 rok, 
klimatyzacja, bezwypadkowy, 
stan rewelacyjny. Polecam!, 
tel. kom. 604-706-309.

 �OPEL Vectra C kombi, 1,9 diesel, 
2005 rok, tel. kom. 604-454-032.

 �PEUGEOT 307 SW, 1.6 +gaz, 
2004rok, tel. kom. 606-348-077.

 �PEUGEOT Boxer, 2.2 HDI, 2012rok, 
tel. kom. 606-348-077.

 �POLONEZ Caro, 1998 rok, 
tel. kom. 600-097-464.

 �RENAULT Kangoo, 1.4  
benzyna, 2002 rok, 
tel. kom. 511-406-600.

 �RENAULT Megane Kombi, 1,4  
gaz, 2000 rok, tel. kom. 604-454-032.

 �RENAULT Scenic Grant,  
1.6 DCI, 2011 rok, 
tel. kom. 502-355-889.

 �RENAUT Megane Scenic,  
1,6 benzyna, 2002 rok,  
klimatyzacja, serwisowany,  
stan rewelacyjny, 
tel. kom. 604-706-309.

 �SEAT Cordoba, 1.4 MPI, 2001 
rok, benzyna+gaz,  
climatronic,  
tel. kom. 515-746-342.

 �VW Golf IV, 1.9 TDI, 2003 rok, 
czarny metalik, klimatyzacja, 
tel. kom. 604-706-309.

 �VW Golf V, 1,6 benzyna,  
2005 rok, klimatyzacja, atrakcyjna 
cena, tel. kom. 604-706-309.

 �VW Lupo, 1.0, 2001rok, 
tel. kom. 606-348-077.

 �VW Passat kombi, 1.9 TDI,  
2002rok, tel. kom. 606-348-077.

inne
 �Opony, felgi z Niemiec,  

hurtownia. Największy skład  
w rejonie, klimatyzacja, mechanika, 
diagnostyka komputerowa,  
dorabianie kluczyków,  
Bratoszewice, ul. Łódzka 28, 
www.opony-gaweda.pl,  
tel. (42) 719-63-08, 
tel. kom. 505-151-701.

 �Kupię przyczepę  
kempingową,  
tel. kom. 793-390-074.

 �Alumfelgi 4 sztuki,  
opony 255/55/16,  
nadkola nowe do Golfa IV, 
tel. kom. 602-170-154.

 �Przyczepka  
lekka samochodowa, 
tel. kom. 605-884-584.

motorowe

sprzedaż
 �Skuter 125 Yamaha 125, 

tel. kom. 721-651-936.

 �Skuter, prawie nowy,  
660km przebiegu, 
tel. kom. 507-975-679.

nieruchomości

kupno
 �Przyjmę w dzierżawę grunty rolne, 

tel. kom. 733-413-513.

 �Kupię grunty rolne w gminie 
Kocierzew i okolicy lub wezmę 
w dzierżawę, tel. kom. 792-756-777.

 �Kupię bloki, dom, działkę, ziemię, 
tel. kom. 607-809-288.

 �Kupię ziemię powyżej 1 ha przy 
trasie 704 we Wrzeczku lub Gzince, 
tel. kom. 888-431-443.

 �Grunty rolne przyjmę w dzierżawę 
lub kupię, gmina Łyszkowice i okolice, 
tel. kom. 506-740-092.

 �Przyjmę ziemię w dzierżawę, 
gminy Kocierzew, Kiernozia, Chąśno, 
tel. kom. 693-253-063.

sprzedaż
 �Działki budowlane Nieborów, 

tel. kom. 607-328-032.

 �Działki budowlane, Nieborów, 
Spacerowa, tel. (46) 838-58-58.

 �Sprzedam działkę budowlaną 
290 mkw., w Dębowej Górze, 
tel. kom. 782-485-258.

 �Działka 900 mkw., 
uzbrojona, Bełchów Osiedle, 
tel. kom. 880-280-527.

 �Mieszkanie 39 mkw., Tkaczew, 
tel. kom. 661-385-239.

 �Działka budowlana 7.000 mkw, 
tel. kom. 887-545-192.

 �Sprzedam tanio działkę budowlaną 
2100 mkw, 5 km od Łowicza, 
tel. kom. 513-184-095.

 �Sprzedam działkę budowlaną ok. 
1.300 mkw. ze świerkami, grabami 
(możliwość usunięcia), 2 dojazdy; 4 
km od centrum Łowicza, tel. kom. 501-
213-061, 501-213-062.

 �Sprzedam łąkę 1,79 ha, Przezwiska, 
tel. kom. 691-063-480.

 �M-4 (umeblowane), Łowicz 
(sprzedam lub wynajmę), 
tel. kom. 575-003-121.

 �Dom 1-rodzinny, Sobota, Rynek, 
tel. kom. 735-260-570.

 �Sprzedam ziemię, Sobota, 
tel. kom. 666-100-785.

 �Sprzedam mieszkanie 
własnościowe M-3, 48,19 mkw., parter, 
Łowicz obok dworca kolejowego, 
tel. kom. 693-423-250.

 �Działkę 1281 mkw częściowo 
zabudowaną blisko jeziora 
Głębockiego, Żółwieniec 182, 
gmina Ślesin, powiat koniński, 
tel. kom. 781-391-847.

 �Działka 5.000mkw. z domem  
200 mkw. oraz budynki gospodarcze 
600 mkw, tel. kom. 665-560-113.

 �Sprzedam mieszkanie 60 
mkw. na parterze, 3 pokoje, 
kuchnia, łazienka, wc, do remontu, 
tel. kom. 606-380-214.

 �Dom, wszystkie media. Łowicz, 
Kaliska, tel. kom. 608-572-855.

 �Sprzedam działkę 1.245 
mkw., Głowno, ul. Rataja 30, 
tel. kom. 511-604-944.

 �Sprzedam mieszkanie 50 mkw., 
I piętro, Łowicz, Konopnickiej, 
tel. kom. 607-328-028.

 �Sprzedam działkę rolno-
przemysłową 2 ha, Popów,  
6 km od centrum miasta, 2.000 
m od DK Warszawa-Poznań, 
tel. kom. 533-654-335.

 �Pilnie sprzedam działki budowlane 
Parma Trakt Łowicki, Placencja, 
tel. kom. 725-416-972.

 �Sprzedam działkę budowlaną 1700 
mkw, szerokość działki 12 metrów, 
cena 6 zł/m, Bednary Kolonia, 
tel. (46) 838-61-22.

 �Mieszkania, pomieszczenie 
gospodarcze w Psarach, 
tel. kom. 514-529-618.

 �Sprzedam działkę budowlaną 
o pow. 0,8 ha w Bielawach, 
tel. kom. 784-843-470.
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Dyspozycyjność, operatywność, 
umiejętność pracy w grupie będzie 

dodatkowym atutem.

Drukarnia INTER...TEST
z siedzibą w Sochaczewie 

zatrudni od zaraz  
na okres 2 miesięcy

Zainteresowane osoby, chętne do pracy 
proszę o przesłanie zgłoszenia na 

adres e-mail: rekrutacja@it3.pl, 
telefon biurowy 46 862 96 57 

lub 606 26 27 70.

Doświadczenie nie jest wymagane

Stawka dzienna – 200,00 zł

OSOBĘ DO POMOCY

PRZY OKLEJANIU
AUT

 �Sprzedam nieruchomość 
zabudowaną 3.000 mkw. w pełni 
uzbrojoną, dom 120 mkw.+ budynki 
gospodarcze, Łaźniki 37a, gmina 
Zduny, tel. kom. 602-225-724.

wynajem
 �Wynajmę lokal na Krakowskiej 

pod biura, mieszkania, 
tel. kom. 607-809-288.

 �Wynajmę mieszkania i lokal 
użytkowy w Domaniewicach, 
tel. kom. 602-255-161.

 �Wynajmę lokal na ul. Zduńskiej 80 
mkw, tel. kom. 501-503-358.

 �Wynajmę mieszkanie 60,5 mkw. 
IIp. 3 pokoje z kuchnią, Łowicz, 
Bratkowice, tel. kom. 660-809-269.

 �Do wynajęcia 
pawilon na targowicy, 
tel. kom. 662-700-857.

 �Wynajmę mieszkanie, Dmosin, 
tel. kom. 692-749-175.

kupno różne
 �Bagnety, monety, medale, starocie, 

tel. kom. 606-941-752.

 �Kupię stół do ping-ponga, 
tel. kom. 607-809-288.

sprzedaż różne
 �Drewno kominkowe, opałowe, 

tel. kom. 504-257-615.

 �Sprzedam wózek inwalidzki, 
tel. kom. 512-831-605.

 �Drewno kominkowe, 
opałowe (workowane). Skrzynki 
uniwersalki,różne wymiary, klepki. 
Producent, tel. kom. 501-658-261.

 �Wózek paleciak, 
tel. kom. 693-830-160.

 �Rodziny pszczele Dadanta, 
tel. kom. 532-468-909.

 �Sprzedam odkurzacz Karcher 
NT40/1, tel. kom. 510-036-774.

 �Garnitury używane, jeden ślubny, 
tel. kom. 663-452-727.

 �Betoniarki: sprzedaż, 
remonty, części zamienne, 
tel. kom. 603-072-751.

 �Sprzedam nowy materac 
przeciwodleżynowy, 
bąbelkowy z kompresorem, 
tel. kom. 667-866-022.

 �Meble w stylu rokoko, buda dla psa, 
tel. kom. 603-336-384.

 �Sprzedam rower damski 
górski i kuchnię gazową, 
tel. kom. 507-957-679.

 �Stół biały, 4 krzesła, rower 
młodzieżowy, wózek dziecięcy, 2 
fotele, tel. kom. 602-170-154.

 �Stemple, drewno opałowe, 
tel. kom. 518-560-797.

 �Sprzedam płyty chodnikowe, 
tel. kom. 603-610-952.

 �Silnik elektryczny 5,5 kW na wózku, 
tel. kom. 788-993-352.

 �Sprzedam naczepę 
gastronomiczną rożno - kebab 
z pełnym wyposażeniem, stan bdb, 
tel. kom. 664-492-791.

 �Kwiat słonecznika, 
tel. kom. 601-141-164.

 �Piec na eko-groszek, 15kW 
na gwarancji, tel. kom. 660-424-578.

 �Dwa rowery górskie, 
tel. kom. 512-931-513.

praca

dam pracę
 �Przyjmę do zbioru śliwek, 

tel. kom. 510-413-232.

 �Do dociepleń budynków, 
doświadczenie, tel. kom. 889-151-594.

 �Zatrudnimy kelnerkę, praca 
na weekendy, minimum 18 lat, 
tel. kom. 604-394-133.

 �Przyjmę do pizzerii w Łowiczu 
pizzermana z możliwością 
przyuczenia oraz pomoc kuchenną. 
Praca na stałe lub weekendowo, 
tel. kom. 885-353-500, 504-859-387.

 �Zatrudnię do pizzerii w Łowiczu 
kelnerkę oraz kierowcę, tel. kom. 885-
353-500, 504-859-387.

 �Zatrudnię pracowników 
ogólnobudowlanych oraz 
do prac brukarskich, 
tel. kom. 697-778-557.

 �FIRMA SKRZYDLEWSKA 
ZATRUDNI MĘŻCZYZN DO USŁUG 
POGRZEBOWYCH, TEL. KOM. 538-
632-911, OD 9 DO 16.

 �Hurtownia budowlana 
w Głownie zatrudni na stanowiska: 
sprzedawcy oraz magazyniera. 
Dobre wynagrodzenie, 
tel. kom. 601-153-348.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, 
transport międzynarodowy. Wysokie 
zarobki, wyjazdy tygodniowe, 
tel. kom. 502-605-719.

 �Zatrudnimy kierowców kat. C+E 
do przewozu kontenerów morskich, 
Hamburg-Polska, weekendy w domu, 
wysokie zarobki, stabilne warunki 
pracy, tel. kom. 506-836-200.

 �Zatrudnię pomocników 
budowlanych, tel. kom. 783-997-688.

 �Zatrudnię pomocnika murarza 
i murarza, dobre warunki pracy, 
tel. kom. 605-061-363.

 �Zatrudnię dekarzy i pomocników, 
tel. kom. 609-846-316.

 �Pracownika do drobnych 
napraw aut osobowych w Głownie, 
ewentualnie przyuczenie, 
tel. kom. 883-970-776.

 �Praca dla szwaczki, 
chałupniczki, szycie bez przerwy, 
tel. kom. 698-609-217.

 �Zatrudnię do bobu, 
tel. kom. 693-698-352.

 �Do zbioru wiśni, 
tel. kom. 695-727-596.

 �Przyjmę do zbioru wiśni, 
tel. kom. 666-964-760.

 �Zatrudnię do dociepleń 
dociepleniowców i pomocników, 
tel. kom. 600-575-945.

 �Firma Regina Otolice 68, zatrudni 
do obsługi sklepu internetowego. 
Oferty prosimy składać: office@
reginasocks.eu, tel. kom. 603-709-
330, w godz. 11 - 15.

 �Zatrudnię pracowników do bobu, 
tel. kom. 790-575-493.

 �Zatrudnię pracownika 
na stanowisku diagnosty 
samochodowego posiadającego 
uprawnienia do wykonywania badań 
technicznych w Okręgowej Stacji 
Kontroli Pojazdów. Pełna umowa 
o pracę., tel. kom. 724-764-272.

 �Zatrudnię pracownika do ślusarni, 
Stryków, tel. kom. 606-439-498.

 �Zatrudnię do produkcji ogrodzeń 
betonowych, Warszewice koło 
Strykowa, tel. kom. 509-345-234.

 �Zatrudnię spawacza na 1/2 
etatu, Warszewice koło Strykowa, 
tel. kom. 509-345-234.

 �Zatrudnię kierowcę i 
piekarza, piekarnia Głowno, 
tel. kom. 509-373-716.

 �Zatrudnię do rwania wiśni, 
Dmosin, tel. kom. 509-354-524.

 �Zatrudnię montera do prostych prac 
monterskich, tel. kom. 607-701-177.

 �Zatrudnię pracownika 
ogólnobudowlanego, 
wykończenia. Stała i pewna praca, 
tel. kom. 667-447-351.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C, C+E, 
również dorywczo w ruchu krajowym, 
tel. kom. 601-385-525.

 �Przyjmę do dociepleń budynków, 
tel. kom. 507-458-670.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E, 
pojedyncza - podwójna obsada, 
Benelux/Anglia 8000-11000 zł, 
tel. kom. 516-666-640.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E, 
pojedyncza - podwójna obsada, 
Benelux, weekendy w domu 8000 zł - 
11000 zł, tel. kom. 516-666-640.

 �Przyjmę do pracy na stację 
demontażu pojazdów (rozbiórka aut). 
CV: Łowicz, Armii Krajowej 14 (Skup 
Złomu).

 �Przyjmę do opieki nad dzieckiem 
7-miesięcznym, wiek 40-50 lat, 
opiekadomaluszka@interia.pl.

 �Zatrudnię pomocnika na budowę, 
solidnego, może być dorywczo, 
tel. kom. 665-731-549.

 �Zatrudnię do zbioru wiśni, 
tel. kom. 698-068-388.

 �Operator kombajnu zbożowego, 
tel. kom. 506-115-015.

 �Zatrudnię dziewiarza maszyny 
płaskie z możliwością przyuczenia, 
pomoc na dziewiarnię, Głowno, 
tel. kom. 508-116-242.

 �Zatrudnię do zbioru wiśni, Głowno, 
tel. kom. 503-942-600.

 �Zatrudnię pracownika obsługi 
klienta na stacji PKN Orlen, Jamno  
k. Łowicza, tel. kom. 605-199-148.

 �Do koszenia trawy, Łowicz, 
tel. kom. 601-385-678.

 �Zatrudnię operatora maszyn 
rolniczych, tel. kom. 695-052-735.

 �Zatrudnię pracowników 
budowlanych (docieplenia, gładzie, 
malowanie, wykończenia wnętrz), 
tel. kom. 510-308-974.

 �Poszukuję opiekuna dla osoby 
starszej, tel. kom. 509-299-676.

 �Poszukuję chałupniczek do 
prostego szycia (dwuigłówka, 
overlock, stębnówka), okolice 
Łyszkowic, Domaniewic, tel. kom. 501-
723-067;, 504-549-404.

 �Zatrudnię pracowników na tereny 
zielone, tel. kom. 602-679-236.

 �Przyjmę pomocnika murarza 
z Łowicza, tel. kom. 662-129-221.

 �Zatrudnię do pracy na zmywaku 
w zakładzie cukierniczym. Praca 
od poniedziałku do piątku 
w godzinach 18-2. Dmosin Drugi, 
tel. kom. 606-799-177.

 �Przyjmę do rwania wiśni Głowno, 
tel. kom. 513-823-380.
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 �Zatrudnię pracowników do 
prac budowlanych z Głowna, 
tel. kom. 601-321-914.

 �Przyjmę pracownika na stanowisko 
traktorzysty, z uprawnieniami, 
zatrudnienie stałe, Bratoszewice koło 
Strykowa, dzwonić w godz. 14 -16, 
tel. kom. 512-095-884.

 �Zatrudnię ekspedientki do pracy 
w sklepie spożywczym na pełny etat 
lub pół etatu, tel. kom. 512-088-422.

 �Zatrudnię pracownika powyżej 30 
lat na skład węgla, prawo jazdy min. 
kat. B, tel. kom. 602-354-612.

 �Zatrudnię tynkarza/pomocnika, 
tel. kom. 730-679-727.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E, 
transport międzynarodowym, 
tel. kom. 601-720-805.

 �Kierowca kat. B, kraj, 
tel. kom. 663-647-066.

remontowo-
budowlane

usługi
 �Układanie kostki brukowej, 

tel. kom. 667-837-817.

 �Tynki maszynowe, 
tel. kom. 730-679-727.

 �Cyklinowanie, tel. kom. 501-249-461.

 �Ogrodzenia - montaż, panele, siatka, 
itp., tel. kom. 606-303-471.

 �Układanie kostki brukowej, 
opaski wokół nagrobków, 
tel. kom. 667-189-380.

 �Wykonwyanie pokryć dachowych i 
konstrukcji, tel. kom. 609-846-316.

 �Tynki tradycyjne, z piaskiem 
kwarcowym, wylewki, solidnie, 
tel. kom. 501-931-961.

 �Usługi minikoparką, przeciski 
kretem, tel. kom. 668-591-725.

 �Rozbiórki, wyburzenia 
kompleksowo od A-Z, 
tel. kom. 665-412-890.

 �Malowanie, tel. kom. 514-347-542.

 �Bramy przesuwne, ogrodzenia, 
siatka, panele ogrodzeniowe, montaż, 
producent, tel. kom. 503-572-046.

 �Tynki maszynowe profesjonajne, 
wylewki, tel. kom. 604-144-668.

 �Docieplenia budynków, elewacje, 
glazura, terakota, adaptacja poddaszy, 
kompleksowe wykończenia wnętrz. 
FVAT, tel. kom. 606-737-576.

 �Tynki tradycyjne, mułkowane, 
tel. kom. 725-668-616.

 �Cyklinowanie bezpyłowe, 
tel. kom. 504-960-515.

 �Wykończenia, remonty, 
tel. kom. 532-115-111.

 �Docieplenia budynków, 
tel. kom. 666-152-315.

 �Tynki, tel. kom. 575-661-940.

 �Malowanie, gładź, glazura, 
tel. kom. 668-026-851.

 �Docieplenia budynków, prace 
ogólnobudowlane, solidnie, 
tel. kom. 889-151-594.

 �Okna: naprawa, regulacja, 
tel. kom. 609-135-411.

 �Docieplanie budynków, elewacje, 
struktury: agregatem. Tanio, szybko, 
solidnie, tel. kom. 607-612-176.

 �Papa - tanio, solidnie!, 
tel. kom. 608-677-525.

 �Krycie dachów i sprzedaż 
materiałów budowlanych. Tanio, 
solidnie!, tel. kom. 608-677-525.

 �Układanie kostki brukowej, krótkie 
terminy, tel. kom. 883-215-523.

 �Dachy: profesjonalnie, papa 
termozgrzewalna, malowanie, 
smarowanie, rynny, gwarancja!, 
tel. kom. 735-300-550.

 �Dachy, malowanie, 
papa termozgrzewalna, 
tel. kom. 668-243-665.

 �Murowanie klinkierem, płoty i 
kominy, tel. kom. 721-651-936.

 �Malowanie, struktura, 
tel. kom. 607-168-196.

 �Wykończenia poddaszy 
płytą k/g, sufity podwieszane, 
malowanie, glazura, terakota, 
tel. kom. 665-935-737.

 �Docieplenia stropu, styrobeton, 
zamiennik styropianu, 
tel. kom. 605-416-083.

 �Wylewki, tynki agregatem, 
tel. kom. 605-416-083.

 �Budowy, remonty, docieplenia, 
tel. kom. 794-230-700.

 �Podbitki dachowe, pokrycia 
blachodachówką, dachówką, Łowicz, 
okolice, tel. kom. 537-707-307.

 �Malowanie, gipsowanie, 
tapetowanie, panele, płyta 
G/K, wykańczanie poddaszy, 
tel. kom. 535-466-501.

 �Adaptacja poddaszy, ścianki, sufity 
G/K, malowanie, gładzie, glazura, 
terakota, docieplenia budynków, 
tel. kom. 792-781-446.

 �Dachy: konstrukcje, pokrycia, 
naprawy, konserwacje, malowanie, 
smarowanie, tel. kom. 609-227-348.

 �Budowa domów, budynków 
gospodarczych, kompleksowo 
z dachem, tel. kom. 667-324-294.

sprzedaż
 �Dachy, rynny, akcesoria, 

tel. kom. 513-019-010.

 �Blachy Ruukki, 
tel. kom. 513-019-010.

 �Blachy Bud-Mat, 
tel. kom. 513-019-010.

 �Blachy Pruszyński, 
tel. kom. 513-019-010.

 �Płyta warstwowa (PIR), 
tel. kom. 513-019-010.

usługi 
instalacyjne

 �Hydraulika kompleksowo, 
tel. kom. 601-818-310.

 �Usługi hydrauliczne, spawalnicze, 
mechaniczne. Złota rączka, 
tel. kom. 506-891-289.

 �Usługi hydrauliczne: kompleksowo. 
Przeciski podziemne, przyłącza 
wod.-kan., usługi koparko-ładowarką, 
oczyszczalnie przydomowe, 
również jako podwykonawca, 
tel. kom. 601-379-355.

 �Vertal: żaluzje poziome, pionowe, 
rolety materiałowe, rzymskie, siatki 
przeciw owadom. Produkcja, montaż, 
tel. kom. 602-736-692.

 �Usługi elektryczne, dokumentacja, 
tel. kom. 571-845-477.

 �Ustawianie anten satelitarnych i 
naziemnych. Zduny 99-440 i okolice 
Posiadam profesjonalny miernik, 
tel. kom. 889-148-039.

 �Przyłącza wodno-kanalizacyjne, 
usługi minikoparką, 
tel. kom. 535-466-501.

 �Drobna hydraulika, biały montaż, 
tel. kom. 535-466-501.

 �Usługi elektryczne, 
tel. kom. 509-838-364.

usługi inne
 �Wycinka drzew, usługi 

podnośnikami koszowymi 
27-metrowymi, tel. kom. 668-591-725.

 �Kamaz: przewóz piasku, żwiru, 
ziemi, tel. kom. 601-630-882.

 �Docieplenia budynków - 
odgrzybianie i malowanie elewacji 
- program Czyste Powietrze, 
tel. kom. 602-482-572.

 �Automatyka bramowa, montaż, 
serwis, poprawy ślusarko-spawalnicze, 
tel. kom. 531-909-910.

 �Transport: piasek, 
pospółka, podsypka, ziemia, 
tel. kom. 602-471-796.

 �Obniżanie koron drzew, redukcja 
konarowa, cięcia sanitarne i formujące 
drzew i krzewów. Wycinka, pomiar, 
wycena, tel. kom. 531-692-067.

 �Cięcie drzew niebezpiecznych, 
pielęgnacja zieleni i ogrodów, 
tel. kom. 782-718-483.

 �Odnawianie wanien, 
tel. kom. 600-979-826.

 �Naprawa telewizorów, Łowicz 
Topolowa 19, tel. (46) 837-70-20, 
tel. kom. 728-227-030.

 �Okna: naprawa, regulacja, 
tel. kom. 609-135-411.

matrymonialne
 �Samotna Pani w wieku 50 lat pozna 

Pana od 50-60 lat, który poważnie 
myśli o życiu, tel. kom. 889-129-902.

 �Pięćdziesięciopięcio-latek lat 
z okolic Głowna pozna Panią 
chętną do zamieszkanie na wsi, 
tel. kom. 692-604-462.

 �Poznam miłą kobietę, sms, 
tel. kom. 606-735-889.

 �Mam 40 lat, szukam 
kobiety, możliwy stały związek, 
tel. kom. 795-612-477.

 �Szukam przyjaciółki do lat 60, 
tel. kom. 532-845-475.

nauka
 �Język angielski, niemiecki, 

tel. kom. 782-613-909.

 �Angielski, matematyka, 
tel. kom. 607-440-582.

 �Matematyka, Mysłaków, 
tel. kom. 697-527-565.

 �Prace licencjackie, magisterskie 
- pomoc redakcyjna i korekta, 
przepisywanie tekstów, skanowanie 
zdjęć i inne. Kontakt: pisanie@op.pl, 
tel. kom. 794-060-711.

 �Korepetycje: fizyka, matematyka, 
przygotowanie do matury, 
tel. kom. 604-449-538.

 �Matematyka, angielski, 
tel. kom. 515-459-141.

rolnicze – kupno

płody rolne
 �Kupię każde zboże, odbiór własnym 

transportem, tel. kom. 783-112-512.

 �Skup zboża, auto samozaładowcze, 
tel. kom. 607-202-732.

 �Kupię zboże, tel. kom. 508-471-814.

 �Kupię zboże, tel. kom. 693-157-117.

 �Kupię słomę po kombajnie, 
tel. kom. 604-463-486.

 �Kupię słomę po kombajnie: 
Goleńsko, Klewków, okolice, 
tel. kom. 605-591-610.

 �Kupię zboże, tel. kom. 693-157-117.

 �Skup zbóż paszowych: 
jęczmień 700 zł, pszenżyto 700 
zł, pszenica 800 zł, żyto 600 zł, 
owies 560 zł transport/załadunek, 
Leśniczówka  
k. Soboty, tel. kom. 505-406-917.

 �Kupię słomę po kombajnie 
do 10 km od Domaniewic, 
tel. kom. 696-130-651.

 �Kupię zboże, tel. kom. 604-634-249.

 �Kupię 5 ton jęczmienia, owsa, 
tel. kom. 889-722-699.

 �Zboże, tel. kom. 603-945-983.
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Młodziutki, nieduży piesek, 
wiek: około roku, został znaleziony 
we wsi Dzierzgów. Istnieje duże 
domniemanie, że piesek komuś 
oddalił się z domostwa, zważywszy 
na występujące wówczas burze.
Piesek został zabezpieczony 
przez dobrych ludzi, ale oczekuje 
na rozpoznanie i powrót do swojego 
domu, przebywa tymczasowo 
w tzw. DT.  Może ktoś rozpoznaje 
tego psiaka lub ma wiedzę o jego 
domu – prosimy o kontakt.
Psiak nieodebrany przez swojego 
opiekuna będzie poddany 
procedurze schroniskowej
i będzie oczekiwał na nowy dom.

398098

Kontakt:
609 444 795
608 469 265 

CZY KTOŚ
GO SZUKA?
CZY KTOŚ
GO SZUKA?

hodowlane
 �Kupię cielęta ras mięsnych i 

krzyżówki ras mięsnych z HF, 
tel. kom. 510-099-950.

 �Kupię byczki, jałówki 100-
600kg do dalszego chowu, 
tel. kom. 515-121-410.

maszyny
 �Sprzedam cyklop, 

tel. kom. 694-718-287.

inne
 �Kupię ciągnik, kombajn, orkan, 

tel. kom. 607-809-288.

 �Kupię ostrówka, 
tel. kom. 607-809-288.

rolnicze - 
sprzedaż

płody rolne
 �Sprzedam żyto, 

tel. kom. 604-973-885.

 �Suche wysłodki, śruty, otręby, 
tel. kom. 602-235-159.

 �Słoma po kombajnie 3 ha, 
Rogóźno, tel. kom. 692-199-767.

 �Słoma po kombajnie z 8 ha, 
Głowno, tel. kom. 504-985-644.

 �Pszenżyto wiosenne zeszłoroczne, 
jęczmień z obecnych zbiorów, 
tel. kom. 794-230-700.

 �Słoma po kombajnie, Karnków, 
tel. kom. 669-452-029.

 �Pszenżyto 10 t, 
tel. kom. 609-313-912.

 �Sprzedam młodą marchew 
paszową, możliwość transportu, 
tel. kom. 507-707-579.

 �Sprzedam słomę spod kombajnu 
z 6 ha Zduny, tel. kom. 668-409-727.

 �Słoma, tel. kom. 721-566-425.

 �Sprzedam sianokiszonkę, słomę ze 
stodoły, tel. kom. 506-421-980.

 �Seradela, gryka, łubin, proso, soja, 
tel. kom. 506-115-015.

 �Kukurydza, pszenica, pszenżyto, 
jęczmień, owies, mieszanka, słoma, 
tel. kom. 506-115-015.

 �Sprzedam zboże po kombajnie, 
tel. kom. 699-932-087.

 �Słoma spod kombajnu, Dąbkowice 
Dolne, tel. kom. 727-455-577.

 �Sprzedam owies zbiór 2021, 
Chąśno, tel. kom. 669-851-509.

 �Słomę pszenna z pola, tel. kom. 511-
220-652, 502-768-409.

 �Sprzedam słomę Goleńsko, 
tel. kom. 782-233-997.

 �Mieszanka 2 tony, 
tel. kom. 604-245-140.

 �Siano w balotach, I pokos, 
tel. kom. 781-192-860.

 �Sprzedam słomę po kombajnie, 
tel. kom. 699-932-087.

 �Sprzedam zboże i słomę, 
pszenżyto, żyto, owies, 
tel. kom. 515-236-142.

 �Sprzedam kukurydzę, tel. (46) 837-
14-61, tel. kom. 665-094-708.

hodowlane
 �Sprzedam 2 jałówki wysokocielne, 

tel. kom. 603-753-990.

 �Prosięta, tel. kom. 697-689-853.

 �Jałówka na wycieleniu, 
tel. kom. 733-805-066.

 �Sprzedam jałówkę wysokocielną, 
tel. kom. 513-423-387.

 �Sprzedam 2 jałówki wysokocielne, 
termin wycielenia sierpień wrzesień, 
Retki, tel. kom. 791-759-522.

 �Młode kury nioski, perliczki, 
indyczki, kaczki, gęsi, 
tel. kom. 726-121-861.

 �Sprzedam cielaki-żarłoki, 
tel. kom. 667-117-696.

 �Sprzedam prosięta, 
tel. kom. 608-167-452.

 �Jałówki i byczki do dalszej hodowli, 
tel. kom. 665-349-136.

 �Prosięta, tel. kom. 530-668-967.

 �Sprzedam byczki ok. 0,5 roczne, 4 
sztuki, tel. kom. 501-447-956.

 �Sprzedam prosiaki, 
tel. kom. 536-880-865.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu, 
tel. kom. 666-534-325.

 �Sprzedam 2 jałówki, wycielenie 
20.08.2021, tel. kom. 721-296-923.

 �Likwidacja stada, krowy 
wysokocielne, tel. kom. 510-106-917.

 �Sprzedam byczka, 
tel. kom. 693-299-439.

 �Sprzedam cielaki, 
tel. kom. 725-402-590.

 �Sprzedam prosięta mięsne, 
tel. kom. 607-150-316.

 �Jałówka na wycieleniu, 
tel. kom. 607-150-316.

 �Sprzedam byczki, 
tel. kom. 726-931-728.

 �Sprzedam jałówkę wycielenie 15 
września, tel. kom. 607-117-709.

 �Sprzedam jałówkę wysokocielną, 
tel. kom. 724-041-546.

 �Sprzedam jałówkę wysokocielną, 
tel. kom. 665-103-042.

 �Sprzedam jałówki na wycieleniu, 
tel. kom. 606-438-323.

 �Prosiaki, tel. kom. 795-629-994.

 �Krowy cielne, tel. kom. 511-220-652.

 �Krowa i jałówka na wycieleniu, 
tel. kom. 609-562-159.

 �Sprzedam 3 byczki 3-miesięczne, 
tel. kom. 508-855-730.

 �Prosiaki 13 sztuk, 
tel. kom. 575-429-669.

 �Byczek mięsny, 
tel. kom. 604-245-140.

 �Sprzedam 2 jałówki wysokocielne, 
tel. kom. 665-974-254.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu, 
tel. kom. 533-142-483.

 �Sprzedam 2 byczki SM czerwono-
białe, tel. kom. 607-032-462.

 �Sprzedam kozy mleczne, 
tel. kom. 601-141-164.

 �Dwie krowy i jałówka, 
wycielenie początek sierpnia, 
tel. kom. 669-472-114.

 �Sprzedam byczki, 
tel. kom. 606-569-727.

 �Krowa wysokocielna, drugi cielak, 
tel. kom. 665-599-585.

 �Sprzedam 70 sztuk prosiąt, 
tel. kom. 782-583-272.

maszyny
 �Beczki asenizacyjne ocynkowane 

4.000-10.000 litrów, oś skrętna, 
sprowadzone z Niemiec, 
tel. kom. 509-282-300.

 �Bizon Z-56, cyklop, Ursus 
U-902, prasa Z-224, beczka 2000l, 
rozrzutnik obornika, przyczepa 6t, 
tel. kom. 512-179-465.

 �Zetor 5211, przyczepa do balotów, 
przyczepa zbierająca, ciągnik Deutz 
110, tel. kom. 783-017-131.

 �Sprzedam pług 4skibowy ażurowy, 
wyciąg obornika Krotoszyn, waga 
1 tona, mieszadło do gnojowicy, 
tel. kom. 691-881-726.

 �Orkan, obciążnik, łyżka, 
tel. kom. 607-809-288.

 �Sprzedam dmuchawę do 
rozładunku zboża 3,5 KW, 
tel. kom. 503-151-450.

 �Dwukółka ciągnikowa, zgrabiarka, 
kultywator, tel. kom. 667-373-504.

 �Sprzedam Zetor 10111, 100 KM, 
tel. kom. 536-486-152.

 �Prasa kostka Sipma, mało używana, 
tel. kom. 609-568-952.

 �Kombajn Bizon, 1990 rok, stan 
bdb., tel. kom. 739-592-991.

 �Wyciąg krotoszyński, 
tel. kom. 739-592-991.

 �Rozrzutnik, basen do mleka, 
tel. kom. 604-234-246.

 �Pług 4-skibowy, dwukółka, laweta 
do bel, tel. kom. 533-110-710.

 �Rozrzutnik sadowniczy Gomar 
GR-35 2017r. stan bdb, ocynk, 
tel. kom. 728-824-150.

 �Laweta do bel, 
tel. kom. 795-583-677.

 �Sprzedam ciągnik Ursus C-360 
doinwestowany - Maurzyce koło Zdun, 
tel. kom. 889-722-699.

 �Pług 3-skibowy obrotowy 2+1, 
tel. kom. 603-255-069.

 �Kombajn ziemniaczany, stan bdb, 
tel. kom. 607-902-650.

 �Przyczepa do bel długość 
6,75/2,40, tel. kom. 697-289-514.

 �Sieczkarnia 1-rzędowa W364, 
dmuchawa do zboża, Golf III, 1992 
rok, tel. kom. 501-627-336.

 �Sprzedam glebogryzarkę 
Grudziądz, tel. kom. 789-197-372.

 �Kombajn zbożowy Fahr, 2008 rok, 
heder 4,20, tel. kom. 605-884-584.

 �Pługi obrotowe Kvernaland, resor, 
tel. kom. 605-884-584.

 �Agregat prądotwórczy 5,5 kW, prasa 
kostka Z-224, maszt na tył ciągnika, 
tel. kom. 795-088-317.

 �Przyczepa rolnicza 3.500 zł, 
tel. kom. 502-358-304.

 �Talerzówka, tel. kom. 509-853-384.

 �Agregat ścierniskowy Lemken 
2,2m, siewnik poznaniak 2,7m, 
siewnik Hassia 2,5m, pług 2-skibowy 
Grudziądz, tel. kom. 886-135-119.

 �Sprzedam bronę talerzową 3,15 
Strumyk, tel. kom. 502-585-456.

 �Pług 5-skibowy, podorywkowy, 
idealny, tel. kom. 532-365-546.

 �Łuparka, tel. kom. 692-668-521.

 �Sprzedam Ursus C-330, 
tel. kom. 536-468-152.

 �Pług 3-skibowy, rury żelazne, 
tel. kom. 788-870-752.

 �Agregat prądotwórczy  
nowy Honda 6,5kW,, 
tel. kom. 792-931-678.

 �Chwytak do bel, 
tel. kom. 781-578-602.

 �Sprzedam zgrabiarkę do siana „7”, 
pług 4-skibowy, prasę New Holland 
835, tel. kom. 600-097-464.

 �Sprzedam przyczepę, D35, 
szywną, po kapitalnym remoncie, 
tel. kom. 721-434-906.

inne
 �Plandeki, bilbordy rolnicze, siatki 

pryzmowe, tel. kom. 665-349-136.

 �Sprzedam obornik - podłoże 
popieczarkowe z transportem, 
tel. kom. 603-653-020.

 �Opryskiwacz 300 litrów, 
tona pszenicy, Urzecze 73, 
tel. kom. 510-603-072.

 �Sprzedam obornik bydlęcy 
z możliwością rozrzucenia, 
tel. kom. 693-157-117.

 �Opona C-385, 
tel. kom. 500-547-286.

 �Chłodziarka 40l, mało używana, 
tel. kom. 794-069-532.

rolnicze - usługi
 �Białkowanie obór, 

tel. kom. 518-168-598.

 �Prasowanie prasą 
zmiennokomorową McHale, 
tel. kom. 691-715-486.

 �Okna: naprawa, regulacja, 
tel. kom. 609-135-411.

zwierzęta

sprzedaż
 �Sprzedam kozę, 

tel. kom. 696-836-896.

 �Sprzedam owczarki 
niemieckie szczaniaki, czarne, 
tel. kom. 697-753-260.

 �Oddam pieski w dobre ręce, 
tel. kom. 723-528-055.

 �Oddam małe kotki, 
tel. kom. 668-362-259.

 �Nowofundlandy, 
tel. kom. 511-345-546.

 �Oddam małe kotki, 
tel. kom. 532-365-546.
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Łowicz | Finał warsztatów teatralnych w ŁOK

Opowiadając o sobie, 
opowiedzieli o mieście
Przez tydzień grupa 12 osób uczestniczyła 
w warsztatach teatralnych, aby na koniec 
zaprezentować wynik swojej pracy. W Łowickim 
Ośrodku Kultury 24 lipca zakończył się projekt 
„To miasto to moja opowieść – Pokolenia”, 
przygotowany przez pochodzącą z Łowicza 
reżyserkę, dramaturg i scenarzystkę Agnieszkę 
Wąsikowską.

Zajęcia, oprócz organizator-
ki, poprowadzili twórcy teatral-
ni: Mateusz Mosiewicz, Karoli-
na Lichocińska, Milena Staszuk 
i Kamil Wawrzuta. – To nie było 
łatwe zadanie, w  warsztatach 
udział wzięły osoby w bardzo róż-
nym wieku, dlatego program trze-
ba było dostosować tak, aby był 
atrakcyjny dla każdej z nich – po-
wiedziała nam Agnieszka Wąsi-
kowska, która z efektu była zado-
wolona. 

Projekt faktycznie połączył po-
kolenia, najmłodszym uczestni-
kiem była 10-letnia Alicja, była 
też młodzież – harcerze hufca 
ZHP Łowicz, ale dominowali se-
niorzy: członkowie Łowickiego 
Uniwersytetu Trzeciego Wieku 
oraz Grupy „Uśmiech Seniora”, 
działającej w  ramach Klubu Se-
niora „Radość”. 

Nie były to pierwsze warszta-
ty przygotowane przez Agniesz-
kę Wąsikowską w  ŁOK, podob-
ny projekt zrealizowała dwa lata 
temu, ale wówczas uczestnikami 
była młodzież, oprócz tego pro-
wadziła warsztaty filmowe „Na-
kręć się na Łowicz”. 

Scenariusz powstał na pod-
stawie doświadczeń życiowych 
uczestników warsztatów, bowiem 
oprócz zajęć, mieli oni czas na 
rozmowy i  dzielenie się swoimi 
doświadczeniami. W  przedsta-
wieniu był więc moment wspo-
mnień z dzieciństwa, smaku ciasta 
robionego przez babcię, mamę, 

jak i  trudnych lat II wojny świa-
towej i  okupacji niemieckiej, ale 
także wątek niespełnionej miło-
ści z młodości, który znalazł swój 
szczęśliwy finał po latach. 

Sam występ miał miejsce 
w przejściu wiodącym na dziedzi-
niec ŁOK z ul. Podrzecznej. Było 
mało miejsca, aktorzy mieszali się 
z widownią, ale był to zabieg za-
mierzony. Jak powiedziała nam 
Agnieszka Wąsikowska, chciała 
aby granica między jednymi i dru-
gimi została zatarta.

Członkowie Klubu Seniora 
Radość Stanisław Krężołek, Ma-
rianna Politowicz, Krystyna Ku-
nikowska, Wanda Zuchora, Kry-
styna Stabryła i  Janusz Szkup 
w rozmowie z nami powiedzieli, 
że udział w  warsztatach sprawił,  
iż zdobyli zupełnie nowe do-
świadczenie, choć, jak przyzna-
li, działając w  grupie Uśmiech 
Seniora nie raz mieli sposobność 
występować na scenie przed pu-
blicznością.

Wanda Zuchora powiedziała 
nam, że zajęcia przede wszystkim 
nauczyły uczestników budowania 
zaufania na scenie wobec innych 
aktorów oraz śmiałości w wypo-
wiedzi. Stanisław Krężołek dodał, 
że warsztaty dały mu nowe spoj-
rzenie na występ sceniczny, do-
tąd bowiem występujący senio-
rzy byli statyczni, śpiewali pieśni 
lub recytowali wiersze, wcześniej 
tylko raz wzięli udział w przedsię-
wzięciu teatralnym, było to „We-

sele Boryny”. Warsztaty uczyły 
zaś ekspresji, choreografii, świa-
domości ciała i możliwości aktor-
skiego wyrazu. 

Seniorzy powiedzieli nam,  
że będą chcieli w  niedalekiej 
przyszłości wykorzystać zdobytą 
wiedzę i  umiejętności. – Mamy 

dużo pomysłów, na pewno spró-
bujemy je zrealizować. Liczymy 
też na wsparcie ze strony pani  

Agnieszki, może jakąś podpo-
wiedź – powiedziała nam pani 
Wanda.  tb

Łowicz | W Galerii Browarna inaczej niż zwykle

O książkach z obrazami w tle
Galeria Browarna i prowadzący ją Andrzej Biernacki przyzwyczaił nas  
do prezentowania ciekawych wystaw malarskich. Tym razem jednak, 
odmiennie, zaprezentował książki, albumy i publikacje traktujące o sztuce, 
grafice i architekturze. 

W czasie otwarcia wystawy 
23 lipca powiedział, że działają-
ca przez 30 lat Galeria Browar-
na zgromadziła bibliotekę, która 
liczy ponad 30 tys. pozycji. Są to 
książki i  publikacje, które kupo-
wał nie tylko w Polsce, ale także 
w czasie swoich podróży po świe-
cie, m.in w Londynie. Około 20% 
księgozbioru stanowi zbiór prze-
kazany przez emerytowanego hi-
storyka sztuki profesora Przemy-
sława Trzeciaka.

– W pewnym momencie zda-
łem sobie sprawę, że kupowanie 
książek i wszelkich publikacji to 
jedyny sposób, aby być na bie-
żąco ze zmianami zachodzący-
mi w sztuce – tłumaczył pasję do 
kolekcjonowania książek Andrzej 
Biernacki. Powiedział też, że znaj-
duje w  nich inspirację do pracy, 
szczególnie w  typografii, a  więc 
projektowaniu graficznym, czym 
też jako wydawca się zajmuje. 
Powiedział też, że wśród księgo-

zbioru są też pozycje niezwiązane 
ze sztuką, ale ciekawe pod wzglę-
dem edytorskim, graficznym  
czy sposobu wykonania.

Książki prezentowane są wśród 
obrazów, m.in. autorstwa same-
go Andrzeja Bienackiego, Jacka 
Sienickiego, jak i innych artystów, 
które Galeria zgromadziła przez 
lata istnienia.

Na wystawie zaprezentował tyl-
ko wycinek zbiorów Browarnej, 
książki można przeglądać, z cze-

go wiele osób w czasie otwarcia 
wystawy skorzystało. 

Na sobotę, 31 lipca, planowane 
jest kolejne wydarzenie związane 
z  tą wystawą – spotkanie z  Pio-
trem Groblińskim. Więcej czytaj 
na str. 18.  tb

Artysta malarz Andrzej 
Biernacki z pasją opowiadał 
przez godzinę o roli książek 
w jego życiu.
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Członkowie Klubu Seniora Radość Stanisław Krężołek, Marianna 
Politowicz, Krystyna Kunikowska, Wanda Zuchora, Krystyna Stabryła 
i Janusz Szkup, w środku Agnieszka Wąsikowska.
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Jedna ze scen sobotniego przedstawienia powstała pod wpływem 
wojennych wspomnień Krystyny Stabryły.
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Łowicz | Młodzi adepci muzyki ludowej zadebiutowali na scenie

Łowicka Akademia Folkloru 
– dobry początek cennej inicjatywy
W niedzielę 25 lipca 
na scenie w parku 
pod basztą gen. 
Stanisława Klickiego 
wystąpiła Kapela 
Ludowa Szymona 
Mońki z zaproszonymi 
gośćmi, młodymi 
muzykami,  
dla których występ  
na scenie był debiutem.  
Gry uczy ich Weronika 
Mońka-Chwała.

W programie koncertu znala-
zły utwory ludowe z terenu Zie-
mi Łowickiej, wysłuchało ich 
około 100 osób. Kapela zagrała 
w składzie: Kinga Foks (skrzyp-
ce), Maciej Czapnik (kontrabas), 
Wincenty Igielski (bęben), Szy-
mon Mońka (akordeon), Malwi-
na Ciesielska (śpiew). Ale jako 
pierwsi zaprezentowali się ab-
solwenci Społecznego Ogniska 
Muzycznego, które prowadzi 
Eugeniusz Strycharski: Nata-
lia Jachurska (skrzypce), Paweł 
Tomala (akordeon), Jakub Rem-
biejewski (akordeon, bęben).

Z kapelą zagrali natomiast 
młodzi muzycy, których kształ-
ceniem gry na skrzypcach zajmu-
je się Weronika Mońka-Chwała: 
Malwina Urbanek, Agata Cie-
sielska, Wiktoria Kuś, Kazimierz 
Osówniak. Ta pierwsza, naj-
młodsza z  tego grona wystąpiła 
po ośmiu miesiącach nauki gry 
w  duecie z  bratem Mateuszem, 
który w grze na akordeonie uczy 
się u Szymona Mońki. Zarówno 

dla nich, jak i w części dla pozo-
stałych, był to debiut sceniczny. 

Grupa podopiecznych We-
roniki Mońki została określo-
na mianem uczniów Łowickiej 
Akademii Folkloru. Jak nam po-
wiedziała, to jej nowy, kiełkujący 
projekt, który, jak ma nadzieję, 
przekształci się z formy prywat-
nego nauczania muzyki w formę 
bardziej zorganizowaną i sforma-
lizowaną.

– Łowicka Akademia Folklo-
ru to przestrzeń, która ma na celu 
zgłębianie muzycznych korze-
ni mieszkańców regionu łowic-
kiego – mówi Weronika Moń-
ka-Chwała, zdradzając co leży 
u  podstaw tego projektu – pod-

czas pisania pracy licencjackiej 
na Uniwersytecie Muzycznym 
Fryderyka Chopina w  Warsza-
wie na wydziale Jazz i Muzyka 
Estradowa, specjalność World 
Music, postanowiła poruszyć te-
mat łowickiej muzyki ludowej. 

Napisała pracę pt. ,,Ewolu-
cja Łowickiej Muzyki Ludowej  
na przykładzie źródeł historycz-
nych i autorskich kompozycji in-
spirowanych muzyką ludową”. 
Doszukiwała się w  niej najstar-
szych istniejących utworów zapi-
sanych w formie nutowej, pocho-
dzących z  regionu łowickiego, 
odnalazła je w  tomach Oskara 
Kolberga, który zebrał je w dru-
giej połowie XIX wieku.

– Doszłam do wniosku, że nie-
zwykle wartościowe byłoby na-
granie utworów i zaprezentowanie 
ich miłośnikom folkloru i historii, 
co się udało dzięki dofinansowa-
niu z Małych Grantów 2021 Ło-
wickiego Ośrodka Kultury – po-
wiedziała nam. 

Do nagrań zaprosiła młodych 
adeptów gry na skrzypcach, któ-
rych kształceniem zajmuje się 
prywatnie. Każde nagranie, został 
przez Weronikę Mońkę-Chwałę 
zanalizowany i posiada komentarz 
etnomuzykologiczno-historyczny. 
Obecnie dwa z  czterech przygo-
towywanych nagrań można zoba-
czyć już na kanale ŁAF, na plat-
formie YouTube.

To działanie jak i występ z Ka-
pelą Szymona Mońki były pierw-
szymi działaniami podjętymi 
w  ramach ŁAF, ale jak deklaru-
je pomysłodawczyni nie ostatni-
mi, ma nadzieję, że projekt będzie 
się rozwijać. Chce aby Akademia 

w przyszłości zajęła się kształce-
niem i wychowywaniem nowego 
pokolenia muzyków ludowych, 
zarówno w zakresie gry na skrzy-
pach jak i innych instrumentach.

Nie ukrywa, że inspiracją dla 
niej jest działalność Fundacji Bra-
ci Golec. Stworzyła ona w kilku 
miejscowościach Ogniska Twór-
czości Artystycznej, dając szan-
sę nauki muzyki ludowej obecnie 
około 300 młodym ludziom.  tb

KTO I KIEDY 
ZAGRA 
POD BASZTĄ?
Kolejne koncerty 
przygotowane w ramach 
TURBOwakacji 2021 przez 
Łowicki Ośrodek Kultury 
pod basztą gen. Stanisława 
Klickiego:
8 sierpnia – Kapela ludowa 
Jeremiego Kowalskiego.
15 sierpnia – Joanna 
Aleksandrowicz z zespołem 
(koncert współorganizowany 
z UM w Łowiczu z okazji 
Święta 15 sierpnia).
22 sierpnia – muzycy 
Łowickiej Orkiestry 
Kameralnej.
Wszystkie koncerty 
rozpoczynają się o godz. 
17.00, wstęp wolny. 

RZUT OKIEM | WINNI KASĘ W NOWEJ PRACOWNI
24 lipca wieczorem na scenie Nowej 
Pracowni na dziedzińcu Łowickiego 
Ośrodka Kultury rozpoczęła koncert 
łowicka grupa Winni Kasę. Zespół tworzą 
Gracjan Antkowiak – gitara, Piotr Latoszewski 
– perkusja i Łukasz Śmigielski – gitara 
basowa, doświadczeni muzycy z Łowicza, 
związani z Próbownią ŁOK. Na ponad 
godzinnym koncercie zaprezentowali przede 
wszystkim własne kompozycje rockowe. 
Koncert przyciągnął ponad 50 słuchaczy. 
Kolejny koncert na scenie Nowej Pracowni, 
tym razem hip-hopowy, zaplanowano na 
piątek 30 lipca, o godz. 19.30. Zaprezentują 
się Placo oraz Kenny Kołach z Łowicza, 
a jako suport Pitero z Domaniewic. tbFO
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Pod basztą wystąpiły młode skrzypaczki, których gry uczy Weronika Mońka-Chwała.
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apteki
 �Dyżury w Głownie: 
czwartek, 29 lipca:  
ul. Młynarska 1, tel. 42 716-45-95
piątek, 30 lipca:  
ul. Swoboda 17, tel. 42 685-78-11
sobota, 31 lipca: 
ul. Łowicka 38 A, tel. 42 719-21-31
niedziela, 1 sierpnia: 
ul. Kopernika 19, tel. 42 719-20-12
poniedziałek, 2 sierpnia:  
ul. Sikorskiego 59, tel. 42 710-12-99
wtorek, 3 sierpnia:  
ul. Sikorskiego 45/47, tel. 42 719-10-28
środa, 4 sierpnia:  
ul. Zgierska 27, tel. 736-697-733
Apteki pełnią dyżury w dni powszednie 
od zakończenia zmiany dziennej do 
godz. 8 dnia nast., w sob. w godz. 20-9, 
w niedz. w godz. 18-8, święta w godz. 8-8.
 �Dyżury w Strykowie:  
niedziela, 1 sierpnia: w godz. 9–14.00:  
pl. Łukasińskiego 15, tel. 42 719-80-85
 �Pozostałe apteki w Strykowie:
ul. Kolejowa 11, tel. 42 719-83-20
ul. Targowa 16, tel. 42 719-86-89
ul. Kolejowa 33, tel. 42 719-81-48
 �Bratoszewice, tel. 42 719-65-25
 �Popów Głowieński 35, tel. 42 719-57-57

dyżury przychodni
 �Przychodnia Rejonowa w Głownie,  
ul. Kopernika 19, tel. 42-719-10-92
 �Przychodnie w Strykowie:  
ul. Kościuszki 27: tel. 42-717-45-15 
ul. Targowa 16: tel. 42-719-92-30
 �Punkt Konsultacyjny ds. Uzależnień  
i Przemocy w Rodzinie: 42-719-26-46

ważne telefony
 �Wojewódzki Telefon Wsparcia  
dla Seniorów 42 20 819 99 w ramach 
pomocy osobom starszym w okresie 
pandemii Covid-19
 �Policja 997 alarmowy, w Głownie 47 
842 54 11; w Strykowie: 42-719-80-07; 
w Zgierzu: 47 842-52-00
 �Straż pożarna: 998,  
w Głownie 42-719-10-08,  
w Strykowie 42-719-82-95
 �Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
 �Pogotowie wodno-kanalizacyjne 
w Głownie 42-719-16-39
 �Pogotowie energetyczne  
w Strykowie 42-719-80-10  
w Zgierzu 42-675-10-00.

 �Sanepid w Zgierzu 42 714 02 53
 � Informacja PKS 42-631-97-06
 �Taxi w Głownie 42-719-10-14
 �Nieodpłatna pomoc prawna – uma-
wianie wizyt 785-050-293;  
punkt w Głownie 665-530-294;  
punkt w Strykowie 665-529-866; 
punkt w Zgierzu 665-530-518.
 �Powiatowy Rzecznik Konsumentów 
887 658 459.

msze św. w niedziele
 �Parafia św. Jakuba w Głownie: 7.00, 
9.00, 10.30, 12.00, 18.00
 �Parafia św. Maksymiliana w Głow-
nie: 8.00, 9.30, 11.30, 16.00
 �Parafia św. Barbary w Głownie: 
7.00, 9.00, 11.00, 17.00
 �Parafia w Dmosinie: 7:30, 10, 12, 18:00
 �Parafia Św. Marcina w Strykowie: 
8:00, 9:30, 11:00, 18:00

muzea i wystawy
 �Muzeum Żołnierza Polskiego – 
ekspozycja umundurowania i ekwipunku 
żołnierzy z I i II wojny światowej;  
Dmosin 2a, tel. 504-327-183.

 �Galeria Sztuki Współczesnej  
Bank&DM – wystawy indywidualne  
i zbiorowe; Głowno, ul. Młynarska 5/13,  
I piętro budynku Banku Spółdzielczego.

inne
 �Kąpielisko, plaża i wypożyczalnia 
kajaków i rowerów wodnych w Stry-
kowie - ul. Legionów, czynne codziennie  
w godz. 10.00-18.00.
 �Wypożyczalnia sprzętu pływającego 
w Głownie, ul. Swoboda 2, czynna 
codziennie w godzinach 11.00–19.00.
 �Sobota, 31 lipca:
godz. 21.00 – Aktywne Lato z Eco-
rower: Familijne Kino Plenerowe: 
„Tajemnica Raoula Taburina” – komedia 
prod. Francja; plaża nad Mrożyczką w 
Głownie, wstęp wolny, darmowy popcorn.
 �Niedziela, 1 sierpnia:
godz. 14.00–19.00 – Kreatywna podróż 
dookoła świata: Zwiedzamy Meksyk 
– piknik rodzinny, w programie: warsztaty 
tworzenia meksykańskich sombrero, 
zabawa z lassem, zabawa taneczna przy 
meksykańskich rytmach, malowanie twa-
rzy i inne; teren przy altanie nad zalewem 
Mrożyczka w Głownie; wstęp wolny.

 �Środa, 4 sierpnia:
godz. 10.00-12.00 – Wakacyjne anima-
cje nad zalewem – zajęcia wakacyjne; 
plaża w Strykowie, wstęp wolny.
 �Wtorek, 10 sierpnia:
godz. 16.30-19.30 – Tkanina mandali 
– wakacyjne warsztaty rękodzieła, Stacja 
PKP Kultura w Strykowie. Ilość miejsc 
ograniczona, obowiązują zapisy.
 �Wtorek, 17 sierpnia:
godz. 16.30-18.30 – Makramy – listki 
i piórka w stylu boho – wakacyjne 
warsztaty rękodzieła, Stacja PKP Kultura 
w Strykowie. Ilość miejsc ograniczona, 
obowiązują zapisy.
 �Środa, 18 sierpnia:
godz. 10.00-12.00 – Wakacyjne anima-
cje nad zalewem – zajęcia wakacyjne; 
plaża w Strykowie, wstęp wolny.
 �Sobota, 28 sierpnia:
10.30–15.00 – XX edycja ekstremal-
nego spływu kajakowego z Dmosina 
do Głowna – Mroga Trophy; zbiórka 
zawodników na moście przy drodze na 
Borki; zakończenie spływu przy przystani 
nad zalewem Mrożyczka w Głownie.
 �Piątek, 17 września:
godz. 11.00 – Aktywne lato z Ecoro-
wer: Pokaz akrobacji rowerowych 
– przejazd wokół Głowna, start: Plac 
Wolności w Głownie, wstęp wolny.

NOTOWANIA Z TARGOWISKA
– ceny z z dnia 27.07.2021 r.

w Łowiczu w Głownie
agrest kg 4,00-5,00 4,00
borówki 0,25 kg 8,00 -
botwinka pęczek 4,00 -
bób kg 8,00-10,00 7,00
brokuły szt. 4,00 3,00-4,00
buraki czerwone kg 3,00 2,5
brzoskwinie kg 6,00 -
cebula kg 4,00 3,00
cebula dymka pęczek 3,50 3,00
cukinia kg 6,00 -
czereśnie kg 6,00-7,00 6,00
czosnek szt. 2,50 2,00-3,00
fasola zielona kg 6,00 6,00
fasola żółta kg 6,00 6,00
jabłka kg 3,00 3,00-4,00
jagody litr 14,00 11,00
jaja fermowe 15 szt. 7,00-9,00 7,50-10,00
jaja wiejskie 15 szt. 9,00-12,00 10,00-12,00
kalafior szt. 4,00 3,00-5,00
kapusta biała szt. 3,00-4,00 3,00-4,00
kapusta kiszona kg 6,00 -
kapusta pekińska kg 4,00 -
koperek pęczek 2,00 2,00
maliny 0,25 kg 6,00 6,00
miód 0,9 litra 35,00 -
marchew kg 3,00 2,50
marchew młoda pęczek 2,50 2,50
natka pietruszki pęczek 2,00 2,00
ogórki kiszone kg 7,00 -
ogórek gruntowy kg 2,50 3,00
ogórek zielony kg 3,00 3,00
papryka czerwona kg 7,00 7,00
papryka zielona kg 7,00 7,00
papryka żółta kg 7,00 7,00
pieczarki kg 10,00 10
pietruszka pęczek 4,00 4,00
pomidor malinowy kg 4,00-6,00 4,00-5,00
pomidor szklarniowy kg 3,50-5,00 3,50
por szt. 2,50-3,00 3,00
porzeczka czarna kg 6,00-7,00 7,00
porzeczka czerwona kg 6,00 5,00
rzodkiewka pęczek 2,50 2,50
sałata szt. 3,00 3,00
seler szt. 3,00 3,00
szczypiorek pęczek 2,50 -
słonecznik szt. 4,00 5,00
włoszczyzna pęczek 4,00 3,50-4,50
ziemniaki kg 1,00-1,50 1,00-2,00

OFERTY PRACY
z dnia 28.07.2021 r.

POWIATOWY URZĄD PRACY W ŁOWICZU:
 � Pomoc rolnika
 � Kosmetyczka
 � Szwaczka maszynowa
 � Pomocniczy robotnik w przemyśle przetwórczym
 � Dziewiarz
 � Czynności produkcyjne
 � Czynności robotnika magazynowego
 � Brukarz
 � Pomocniczy robotnik budowlany

POWIATOWY URZĄD PRACY W ZGIERZU:
 � Operator sitodrukarki
 � Pracownik ogólnobudowlany
 � Elektryk
 � Operator urządzeń cieplnych
 � Pomoc kuchenna/Kasjer
 � Kasjer
 � Pracownik obsługi lady mięsnej
 � Kasjer
 � Spedytor
 � Dekarz - Blacharz

POWIATOWY URZĄD PRACY W KUTNIE:
 � Kasjer - sprzedawca
 � Kadrowa-specjalista ds. zarządzania zasobami 

ludzkimi
 � Specjalista do spraw administracyjno-kadrowo-

-płacowych
 � Pracownik gospodarczy
 � Ślusarz
 � Spawacz

ROLNIK SPRZEDAJE 
– ceny z dnia 27.07.2021 r.

Żywiec wieprzowy:

 � Domaniewice: 4,60 zł/kg+VAT

 � Różyce: 4,60 zł/kg+VAT

 � Kiernozia: 4,40 zł/kg + VAT

 � Karnków: 4,40 zł/kg+VAT

 � Skowroda Płd.: 4,50 zł/kg+VAT

Żywiec wołowy:

 � Domaniewice: jałówki 8,50 zł/kg+VAT,  
krowy 5,50 zł/kg+VAT, byki 8,50 zł/kg+VAT

 � Różyce: jałówki 8,50 zł/kg+VAT,  
krowy 5,50 zł/kg+VAT, byki 8,50 zł/kg+VAT

 � Skowroda Płd.: jałówki 8,00 zł/kg+VAT,  
krowy 6,30 zł/kg+VAT, byki 8,70 zł/kg+VAT

 � Justyna Rogala z Łowicza  
i Daniel Kłaniecki z Lipna 

ŚLUBOWALI SOBIE

ŁOWICZ I OKOLICE

ważne telefony
 � Infolinia ws. szczepień przeciw 
COVID-19 – ogólnopolska 989;  
dla mieszkańców woj. łódzkiego  
42 664-10-53, kom. 539-672294
 � Infolinia NFZ w sprawie koronawirusa  
czynna całą dobę – 800 190 590
 � Infolinia Państwowej Inspekcji  
Sanitarnej województwa łódzkiego:  
czynne codziennie w godz. 8.00–22.00 
695 422 338, 663 114 439, 782 236 442, 
782 277 228, 663 154 463, 665 386 932
 �Sanepid w Łowiczu 46 837 64 94, 
alarmowy (całodobowy) 604 691 091
 �Powiatowa Stacja Sanitarno-Epide-
miologiczna w Skierniewicach  
46 83346 00, 46 83330 21, 509425343
 �Infolinia PKP: Intercity 703 200 200,  
Koleje Mazowieckie 22 364 44 44,  
Łódzka Kolej Aglomeracyjna  
42 2055515
 �Informacja PKS 609-846-204
 �Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
 �Straż pożarna 998 alarmowy; 
Komenda Powiatowej Państwowej 
Straży Pożarnej w Łowiczu  
46 830 25 50, 46 830 25 69
 �Policja 997 alarmowy; 
KPP w Łowiczu 47 843-25-00; 
Policyjny telefon zaufania 837-80-00
 �Pogotowie energetyki cieplnej  
46-837-59-16
 �Pogotowie wod.-kan. 46-837-35-32
 �Pogotowie energ. 991, 46-830-15-00
 �PGE: przerwy w dostawach prądu  
422 222 222, infolinia 422 222 298
 �Awarie oświetlenia ulicznego  
w Łowiczu: 881-551-551, 46 830-91-53 
 �Warsztat konserwatorski ŁSM: 
46-837-42-33, 609-135-423
 �Zgłoszenia awarii ŁSM: 46 837-65-10

dyżury przychodni
 �Nocna i świąteczna pomoc lekarska  
ul. Ułańska 28, tel. 46-837-56-11, 46-837-
56-12, 46-837-56-13 lub 509-056-091– 
czynna: w dni robocze 18.00-8.00, sobo-
ty, niedziele i święta przez 24 godziny.

apteki

 �Łowicz:
ul. Stanisławskiego 27, tel. 46 8302202,  
ul. Zduńska 45/47, 885-707-041,  
ul. Bolimowska 21, 46-837-82-67,  
ul. Tuszewska 45, 46-837-77-23,  
ul. Stanisławskiego 2, 736-697-594,  
ul. Starzyńskiego 10/12, 736-697-595,  
ul. Bratkowice 2b, 46-837-09-20,  
ul. Tkaczew 9, 46-837-69-40,  

ul. Kurkowa 3a, 46830-21-57,  
ul. Warszawska 4, 46-830-30-20, 
pl. Nowy Rynek 11, 46-815-32-25,  
ul. Ułańska 12, 46-837-51-39,  
ul. Gen. Sikorskiego 1a, 46-837-42-64,  
ul. Zduńska 38, 46-837-13-16,  
ul. 3 Maja 6, 46-837-31-11,  
ul. 3 Maja 13, 46-880-80-10,  
ul. Bonifraterska 2, 46-837-45-55.
 �Bielawy, ul. Garbarska 10, tel. 839-22-76
 �Chąśno 64, tel. 838-18-25
 �Domaniewice, ulica Główna 9,  
tel. 838-33-85 ul. Górna 1A, tel. 911-55-44
 �Kiernozia, Rynek Kopernika 12,  
tel. 24-277-91-58 ul. Kościuszki 6, tel. 24-
277-97-64 ul. Łowicka 12A, 24-382-11-66
 �Kocierzew Płd. 101, tel. 839-42-42
 �Łyszkowice, ul. Kościelna 3, tel. 46-838-
87-86 ul. Wolności 6B, tel. 606-221-872
 �Nieborów 209, tel. 46-838-56-25
 �Bełchów, Przemysłowa, tel. 46-837-11-83
 �Zduny 1a, tel. 46-838-74-68
 �Zduny 34, tel. 46-838-75-35

msze św. w niedz. i święta
 �Kościół pw. św. Ducha:  
7.00, 8.30, 10.00, 12.00, 18.00
 �Kościół pw. Dobrego Pasterza: 7.00, 
8.00, 10.00, 11.15, 12.30, 17.00
 �Katedra: 7.00, 9.00, 10.30, 12.00, 18.00, 
20.00 (wakacje)
 �Kościół ojców pijarów:  8.00, 9.30, 
11.00, 12.30, 16.00. 
 �Kościół sióstr bernardynek: 8.00, 10.00
 �Kościół pw. Matki Bożej Nieustającej 
Pomocy: 8.00, 10:00, 12.30, 18.00
 �Kaplica seminaryjna: 10.00

basen w Łowiczu
 �Pływalnia kryta OSiR, ul. Kaliska 5, 

czynna codziennie w godz. 12-20

muzea i wystawy
 �Muzeum w Łowiczu, Stary Rynek 5/7, 
czynne od wtorku do niedzieli w godz. 
10.00-16.00 (ostatnie wejście o  godz. 
15.30); w poniedziałki nieczynne.   
Bilety: normalny 15 zł, ulgowy 10 zł, 
rodzinny (2 dorośli + 2 dzieci do 18 r. ż.) 
40 zł, na wystawy czasowe 5 zł; wstęp 
bezpłatny na wystawy stałe - wtorek.  
Wystawy stałe:  
• Sztuka Baroku  
• Historia miasta i regionu 
• Etnografia Księstwa Łowickiego 
• Izba Pamięci Łowickich Żydów 
Wystawy czasowe: 
• „Aniela Chmielińska (1868–1936) 
w 85. rocznicę śmierci” – wystawa 
fotografii oraz dokumentów z archiwum 
rodzinnego; czynna do 31 października.

• „Fascynacje” – Tkanina i malar-
stwo Ewy Szostak – wystawa czynna 
do 29 sierpnia.
 �Skansen przy Muzeum w Łowiczu  
czynny od wtorku do niedzieli w godz. 
10.00-16.00. Bilety: normalny 9 zł, ulgowy 
7 zł, rodzinny (2 dorośli + 2 dzieci do 18 
r.ż.) 20 zł, bilet spacerowy 5 zł. Wstęp 
bezpłatny: piątek.
 �Skansen w Maurzycach – czynny co-
dziennie w godz. 10.00-18.00, od godz. 
17.00 do 18.00 zwiedzanie obiektów tylko 
z zewnątrz (obowiązuje bilet spacerowy). 
Bilety: normalny 15 zł, ulgowy 10 zł, 
rodzinny  40 zł; spacerowy 5 zł.
 �Galeria Browarna w Łowiczu,  
ul. Podrzeczna 17, tel. kom. 691 979 262.
 �Muzeum Guzików w Łowiczu  
– ekspozycja ozdobnych i zwyczajnych 
guzików z całego świata; czynna pon.–pt. 
w godz. 10–19, sob. 9–15; Galeria Łowic-
ka, ul. Stanisławskiego 10, wstęp wolny.
 �Ruiny zamku prymasowskiego 
w Łowiczu – zwiedzanie: rezerwacje 
telefoniczne: 605 767 555; wstęp płatny: 
15–25 zł/os.; www.ksiestwolowickie.pl 
 �Muzeum Motoryzacji Motonostalgia 
w Nieborowie – czynne w każdą sobotę 
i niedzielę w godzinach od 10.00 do 
18.00; tel. 570 077 900
 �Muzeum Ludowe Rodziny  
Brzozowskich w Sromowie – czynne  
w niedziele i święta w godz. 12:00-17:00, 
dni powszednie 9:00-17:00; Sromów 11,  
gmina Kocierzew, tel. 46 838 44 72
 �Pałac w Nieborowie – czynny 
codziennie w godz. 10.00-17.30; bilety: 
20 zł normalny, 15 zł ulgowy, 1 zł dzieci 
i młodzież (ucząca się, 7–26 lat); ponie-
działek dzień bezpłatny (za wyjątkiem 
dni świątecznych i długich weekendów).
• „Chopin w salonie księcia Antonie-
go Radziwiłła w roku 1829” – pokaz 
obrazu Henryka Siemiradzkiego, czynny 
do 31 sierpnia.
 �Ogrody w Nieborowie i Arkadii  
– czynne codziennie w godz. 10.00– 
18.00. Bilety: 16 zł normalny, 10 zł 
ulgowy, 1 zł dzieci i młodzież ucząca się.
 �Pałac w Sannikach – czynny od 
poniedziałku do piątku w godzinach 
8.00-15.30, soboty, niedziele i święta  
w godzinach 10.00-18.00; bilety: normal-
ny 10 zł, ulgowy 6 zł.
• „Chopinowskie powidoki” – wysta-
wa fotografii Krzysztofa Heyke, czynna od 
2 do 30 sierpnia 
 �Park w Sannikach – czynny codziennie 
w godz. 8.00–21.00; wstęp wolny. 
• Rzeźby Bartłomieja Kurzei – wysta-
wa plenerowa czynna do 30 września.
 �Pałac i stadnina koni w Walewicach 
– w kompleksie warte obejrzenia są 
m.in. Apartament Napoleoński, kaplica 
pałacowa i zabytkowe wnętrza, a także 
poznać historię hodowli koni rasy półkrwi 
angloarabskiej. Zwiedzanie wyłącznie 
po wcześniejszej rezerwacji tel. 693 422 
684; bilety do pałacu: ulgowy 10,00 zł, 
normalny 15,00 zł; bilety do stadniny: 
ulgowy 8,00 zł, normalny 10,00 zł

 �Park w Walewicach – czynny codzien-
nie, wstęp wolny.

kino Fenix 
Łowicz, ul. Podrzeczna 20

 �Czwartek, 29 lipca:
godz. 16.30 – Raya i ostatni smok – 
animacja / komedia / przygodowy  
prod. USA; reżyseria: Don Hall / Carlos 
López Estrada; czas: 1 godz. 54 min.
godz. 17.00 /sala II – Lokal zamknięty 
– komedia prod. Polska; reż. Krzysztof 
Jankowski; czas: 1 godz. 17 min.
godz. 18.30 – Czarna Wdowa /dub-
bing – akcja / sci-fi prod. USA; reżyseria:  
Cate Shortland; czas: 2 godz. 13 min.
godz. 19.00 /sala II– W co grają ludzie 
– komedia prod. Finlandia, reżyseria: 
Jenni Toivoniemi, czas: 1 godz. 57 min.
 �Piątek – czwartek,  

    30 lipca – 5 sierpnia:
godz. 16:30 – Mustang z Dzikiej Doli-
ny: Droga do Wolności – animacja / 
familijny / przygodowy prod. USA, reż. 
Elaine Bogan, czas: 1 godz. 28 min.
godz. 17:00 / sala II – Ciotka Hitlera 
– dramat / wojenny prod. Polska, reż.: 
Michał Rogalski, czas: 1 godz. 20 min.
godz. 18:15 – Szybcy i wściekli 9 – 
akcja prod. USA, reżyseria Justin Lin, 
czas: 2 godz. 25 min.
godz. 19:00 /sala II – Jak wywołałem 
byłą żonę – fantasy / komedia / 
romans prod. Wlk. Brytania, reżyseria: 
Edward Hall, czas: 1 godz. 35 min.

koncerty
 �Piątek, 30 lipca:
godz. 19.30 – Placo x Kenny Kołach 
– koncert hip-hopowy; suport: Pitero z 
Domaniewic; Nowa Pracownia w Łowi-
czu, ul. Podrzeczna 20 (wejście od strony 
dziedzińca ŁOK).
 �Niedziela, 1 sierpnia:
godz. 14.00 – Chopin – Muzyka – Po-
zeja – Maria Gabryś-Heyke (fortepian), 
Anna Iberszer (recytacja); ECA w San-
nikach, ul. Warszawska 45, bilety: sala 
koncertowa 15 zł, sala lustrzana 7 zł
 �Wtorek, 3 sierpnia:
godz. 19.30 – XXXIII Międzynarodowy 
Festiwal Organowy „Johann Seba-
stian Bach” – wystąpi: Jennifer Pascual 
(USA) – organy; Bazylika Katedralna w 
Łowiczu, Stary Rynek 24. Bilety: 10 zł 
normalny, 5 zł ulgowy do nabycia przed 
koncertem.
 �Niedziela, 8 sierpnia:
godz. 17.00 – Koncert Letni  
przy Baszcie Klickiego – wystąpi: 
Kapela ludowa Jeremiego Kowalskiego; 
Łowicz, park przy baszcie Gen. Klickiego, 
wstęp wolny.

inne
 �Sobota, 31 lipca:
godz. 12.00–18.00 – Warsztaty z twór-
cami ludowymi – drewniana chatka 
informacji turystycznej, Stary Rynek 
w Łowiczu. Udział bezpłatny.  
godz. 19.00–22.00 – „Potańcówka  
i biesiadowanie mazowieckie” – zaba-
wa przy muzyce na żywo; altana w parku 
przy pałacu w Sannikach. Wstęp wolny
godz. 20.30–2.00 – Satynoc w Nowej 
Pracowni – impreza muzyczno-ta-
neczna; oprawa muzyczna: Mateo 
Rudini, Adamo Bombini i Giorgio 
Banassico; Nowa Pracownia w Łowiczu, 
ul. Podrzeczna 20 (wejście od strony 
dziedzińca ŁOK).
 �Niedziela, 1 sierpnia:
godz. 12.00–18.00 – Warsztaty z twór-
cami ludowymi – drewniana chatka 
informacji turystycznej, Stary Rynek 
w Łowiczu. Udział bezpłatny.  
godz. 13.00 – Łowicz na kolejowym 
szlaku – Kolej na PTTK – spacer po 
Łowiczu z przewodnikiem PTTK; zbiórka: 
Stary Rynek w Łowiczu; udział bezpłatny.
 �Wtorek, 3 sierpnia:
godz. 13.00 – „Wsparcie dla firm z 
województwa łódzkiego” – bezpłatne 
spotkanie informacyjne dla przedsiębior-
ców; Starostwo Powiatowe w Łowiczu, ul. 
Stanisławskiego 30
 �Wtorek–piątek, 3-6 sierpnia:
godz. 11.00 – Turbowakacje: „ABC 
folkloru” – warsztaty dla dzieci w wieku 
7-12 lat; teren przy baszcie Klickiego  
w Łowiczu; zapisy: ŁOK ul. Podrzeczna 
20, Anna Zabost, tel. 46 837 40 01
 �Piątek, 6 sierpnia:
godz. 21.00 – Kino Letnie: „Tylko 
zwierzęta nie błądzą” – kryminał / 
thriller prod. Francja / Niemcy; reżyseria 
Dominik Moll; czas: 1 godz. 57 min.; 
dziedziniec Łowickiego Ośrodka Kultury, 
ul. Podrzeczna 20; wstęp wolny.
 �Poniedziałek – środa, 9–11 sierpnia:
godz. 10.00-14.00 i 15.30-18.30 – „Land 
art - sztuka ziemi. Dialog z naturą” 
– kreatywne warsztaty wakacyjne z 
wykorzystaniem drewna, piasku, ziemi, 
trawy i kamieni dla mieszkańców gminy 
Domaniewice w wieku 10–17 lat. Szcze-
góły i zapisy: Gminny Ośrodek Kultury  
w Domaniewicach.
 �Środa, 11 sierpnia:
godz. 17.30 – „Mali kucharze” – zajęcia 
warsztatowe „Eco akcje na wakacje” dla 
dzieci w wieku 6-12 lat. Nowa Pracownia, 
ul. Podrzeczna 20 (dziedziniec ŁOK). 
Obowiązują zapisy; wstęp 15 zł/os. 
 �Niedziela, 15 sierpnia:
godz. 9.00 – Bieg Tropem Wilczym 
oraz III Regionalny Zlot Pojazdów Za-
bytkowych i Maszyn Rolniczych, teren 
Zespołu Szkół w Zduńskiej Dąbrowie.

GŁOWNO, STRYKÓW I OKOLICE

dyżury
 �Nocna i Świąteczna Pomoc Lekarska 
Kutno, ul. Popiełuszki 1, NZOZ Red-Med 
tel. (24) 355-60-11, 697-859-705
 �Ośrodek zdrowia w Oporowie  
24 383 15 00
 �Ośrodki zdrowia w Żychlinie:  
NZOZ Almamed 24 285-10-86, 24 285-
10-90; NZOZ Promed 24 285-48-44, 24 
285-29-20; LuxMedica 24 231 91 00
 �Ośrodek Zdrowia w Dobrzelinie 
(NZOZ Promed) 24 285-10-08
 �Rodzinny Klub Abstynenta „Przystań 
Życia” w Żychlinie – 695-054-433
 �Grupa AA „Nowa Droga” w Żychlinie 
– 695-054-433

ważne telefony
 �Policja: w Żychlinie 47 842-25-14, 
w Pacynie 47 70-53-271, 
w Sannikach 47 7053-275
 �Straż pożarna: 998 alarmowy,  
OSP w Żychlinie 24 285-12-10,  
OSP w Pacynie 604-349-406,  
OSP w Bedlnie 24 285-51-91
 �Nieodpłatna pomoc prawna – uma-
wianie wizyt 537 449 098

 �Punkt Nieodpłatnej Pomocy Prawnej 
i Nieodpłatnego Poradnictwa Obywa-
telskiego w Gostyninie – 539 522 155
 �Nieodpłatne konsultacje i porady: 
Urząd Gminy Pacyna, ul. Wyzwolenia 7, 
tel. 537 620 032. Dodatkowe informacje 
pod numerem telefonu: 24 2858045
 �Zakład Energetyki Cieplnej w Kutnie 
24 285-11-52
 �Zgłaszanie awarii wodociągowych w 
Żychlinie: 24 285 13 59
 �Energetyk-Serwis 24 285-46-60
 �Awarie oświetlenia ulicznego Kutno 
całodobowo: 606-605-494, 692-888-144
 � Informacja PKP 22-194-36 
 � Informacja PKS 609-846-204
 �Sanepid w Kutnie 24 355 71 00

apteki
 �Kutno, ul. Mickiewicza 5, tel. 24 2547939 
– apteka całodobowa
 �Plecka Dąbrowa 15, tel. 24 277 93 08
 �Oporów 24 383 15 19
 �Żychlin: 
ul. Konwaliowa 2, tel. 24 3512100
ul. Łąkowa 3a, tel. 24 2851994
ul. Narutowicza 71/1, tel. 4 2851046
ul. Narutowicza 72, tel. 24 2854352
ul. Narutowicza 20, tel. 24 7224130

msze św. w niedz. i święta
 �Żychlin: 7.00, 9.00, 10.30, 11.15, 12, 18.
 �Śleszyn 9.00, 11.00
 �Luszyn 9.00, 11.30
 �Plecka Dąbrowa 9.00, 11.30
 �Suserz 8.00, 10.00, 12.00
 �Trębki: 8.00, 9.30, 11.30
 �Bedlno: 9.00, 11.30
 �Pacyna: 8.30, 10.00, 12.00
 �Oporów: 8.30, 10.00, 11.30

boiska sportowe
 �Boisko „Orlik” w Żychlinie  
pl. Łukasińskiego 21,tel. 609-262-446
 �Stadion Miejski w Żychlinie,  
ul. Waryńskiego 8, tel. 607-574-261

urzędy i instytucje
 �Urząd Gminy w Żychlinie  24 351-20-
33; 24 351-20-32; USC 24 351 20 18
 �Żychliński Dom Kultury 24 351-20-57
 �Zakład Gospodarki Mieszkaniowej 
w Żychlinie: 24 351 20 92
 �Samorządowy Zakład Budżetowy  

w Żychlinie: 24 351 20 90, Stacja 
Uzdatniania Wody 24 285 13 59, Oczysz-
czalnia 24 285 12 35, , Obsługa klienta – 
sprawy wodociągowe 24 285 13 59
 �Urząd Gminy Bedlno 24 282-14-20,  
24 282-17-70, 24 282-17-71; Urząd Stanu 
Cywilnego 24 282 17 86; Centrum Usług 
Wspólnych 24 282-12-52, 24 282-12-70
 �Gminny Ośrodek Kultury w Bedlnie  
24 282 10 36, 24 282-17-87
 �Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej 
w Bedlnie: kierownik 24 282-17-64, 24 
282-17-84 świadczenia rodzinne 24 282-
17-65, pracownicy socjalni 24 282-17-85
 �Spółka Wodna w Bedlnie 24 282-17-63
 �Urząd Gminy Pacyna 24 285-80-54, 24 
285 80 64; Wójt 24 285-80-69, Sekretarz 
Gminy 24 285-80-64, Skarbnik 24 285-
80-55, USC 512 174 193
 �Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej 
w Pacynie 24 285 80 60
 �Urząd Gminy Oporów 24 383-11-50, 
Sekretarz Gminy 24 383 11 67,  
Skarbnik 24 383 11 99; Urząd Stanu 
Cywilnego 24 383-15-52
 �Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej 
w Oporowie 24 383-11-53
 �SKR Oporów – 24 383 14 95
 �Starostwo w Kutnie 24-355-47-80
 �PCPR w Kutnie 537 449 098
 �PUP w Kutnie 24 355 70 50

muzea i wystawy
 �Muzeum – Zamek w Oporowie  
czynne od poniedziałku do piątku  
w godz. 10.00–16.00; w soboty  
i niedziele 10.00–17.00.  
Bilety:  11 zł, ulgowy 7 zł.
• Akwarelowa opowieść Wiesława 
Śniadeckiego o Zamku i Muzeum  
w Oporowie – wystawa wirtualna 
(https://zamekoporow.pl/) 
 �Park przy zamku w Oporowie  
– czynny codziennie w godzinach 
8.00–20.00; wstęp bezpłatny.
 �„Wola Popowa dawniej i dziś” –  
wystawa fotograficzna przygotowana 
przez Towarzystwo Miłośników  
Historii Żychlina czynna do końca  
lipca, Żychliński Dom Kultury,  
ul. Fabryczna 3.

inne
 �Niedziela, 29 sierpnia:
godz. 14.00 – IV Biesiada z Kulturą 
– przegląd zespołów muzycznych i soli-
stów, scena plenerowa przy Żychlińskim 
Domu Kultury, ul. Fabryczna 3.

ŻYCHLIN I OKOLICE
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REKLAMA

LA | Najszybszy bieg w Polsce i Błyskawiczna Dycha 

Zwycięstwa biegaczy UKS Pijarska 
Kolejne medale 
na biegowych 
imprezach wywalczyli 
biegacze Pijarskiego 
Klubu Sportowego. 
W sobotę, 17 lipca, 
pięcioro podopiecznych 
trenera Tadeusza 
Rutkowskiego wzięło 
udział w zawodach 
i wszyscy zaprezentowali 
super formę, odnosząc 
zwycięstwa.

Czwórka młodych biegaczy po-
jechało do Nowego Dworu Mazo-
wieckiego, gdzie na Torze Modlin 
zorganizowano Najszybszy Bieg 
w Polsce. Impreza ta składała się 
z  biegu głównego oraz biegów 
dziecięco-młodzieżowych.

W biegu dziewcząt na dystansie 
400 metrów w  kategorii roczni-
ków 2013-2011 zwyciężyła Kali-
na Czerwińska, w biegu chłop-
ców na  takim samym dystansie 
i w  tej samej kategorii wiekowej 
na  pierwszym miejscu do  mety 
przybiegł Bartosz Pilichow-
ski, w biegu chłopców na dystan-
sie 800 m z roczników 2010-2008 
bezkonkurencyjny okazał się Bar-
tosz Lus, a  w  biegu chłopców 
z roczników 2007-2005 na takim 
samym dystansie zwycięstwo od-
niósł Szymon Pilichowski. 

Wszyscy zwycięzcy zostali nagro-
dzeni pięknymi pamiątkowymi 
medalami i  statuetkami, a  także 
drobnymi nagrodami rzeczowy-
mi. Ponadto zwycięzcy poszcze-
gólnych biegów zostali dodat-
kowo nagrodzeni voucherami 
na  naukę pływania na  pływalni 
oraz lekcje żeglarstwa na jeziorze.

W tym samym dniu w Lucie-
niu koło Gostynina wystartowała 
Julia Szymkowicz, najbardziej 
doświadczona i  utytułowana za-
wodniczka klubu. Julia rywalizo-
wała na dystansie 11200 m, mimo 

że bieg miał nazwę Błyskawicz-
na Dycha. Urozmaicona trasa bie-
gu wytyczona była w większości 
na obszarze leśnym w sąsiedztwie 
jeziora.

– Rywalizację ukończyło 70 
biegaczy, w  tym 18 kobiet. Julia 
przebiegła ten dystans w  czasie 
48:31 min i  w  klasyfikacji łącz-
nej zajęła 9. miejsce oraz odnio-
sła zwycięstwo w klasyfikacji ko-
biet. Kolejne miejsca na  podium 
w rywalizacji kobiet zajęły: Ane-
ta Turalska z Sierpca (49:52 min.) 
i Magdalena Smykowska z Płocka 
(51:19 min.). Nagrodami dla Julii 
za  zwycięstwo w  rywalizacji ko-
biet były: medal, puchar, a  także 
torba z  gadżetami od  sponsorów 
oraz nagroda pieniężna w wyso-
kości 500 złotych – relacjonuje 
trener Rutkowski. 

W Lucieniu pojawili się rów-
nież inni łowiczanie. Bardzo do-
brze zaprezentowała się Marze-
na Gędek (Goszczycki Team), 
która zajęła 2. miejsce w katego-
rii M40. Czas 59:04 min dał jej  
6. miejsce w  gronie kobiet  
i 22. lokatę w klasyfikacji open. 
Swoją formę sprawdził też miło-
śnik biegania Witold Goszczyc-
ki, który zajął 33. lokatę z  cza-
sem 1:03,37 h.  złJulia Szymkowicz była najszybszą kobietą w Lucieniu.
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Siatkówka plażowa | I Turniej Volley by Night 

Udane nocne granie
Niecodzienną okazję do rywa-

lizacji mieli w Łowiczu amatorzy 
plażowej piłki siatkowej. W  so-
botę, 24 lipca ekipa Łączy nas 
Łowicz zorganizowała I Turniej 
Volley by Night, który odbył się 
na boisku przy Pływalni Miejskiej 
na ul. Kaliskiej 5.

Nocny turniej siatkówki to coś 
nowego i okazało się, że pomysł 
był bardzo trafny. Inicjatorem tych 
zawodów był Jan Poński, który 
sam jest miłośnikiem siatkówki 
i  uprawia amatorsko tę dyscypli-
nę. To już kolejna świetna sporto-
wa inicjatyw Łączy nas Łowicz. 
Wcześniej były organizowane już 
inne imprezy. Była koszykówka, 
piłka nożna, czy przeciąganie liny. 

Do imprezy zgłosiło się aż 12 
par, które zagrały systemem pu-
charowym. Najlepszą parą okaza-
ła się Wisła Płock (Bartłomiej Jan-
kowski i  Łukasz Lewandowski), 
drugie miejsce zajęli Bimbrow-
nicy (Damian Janicki i Wojciech 
Kukieła), trzecie Drużyna bez Na-
zwy (Jakub Kukieła i  Dominik 
Niedbałka), a  czwarte doświad-

czony team z  Głowna Amators 
(Marcin Moszczyński i  Bartło-
miej Pakowski). 

W  turnieju udział wzięły dru-
żyny: Wojak Team (Filip Jało-

szyński i  Mikołaj Roguz), De-
toksiarze (Eryk Kukieła i  Adam 
Kostrzebski), Team Nutella (Kuba 
Milczarek i  Kacper Szymański), 
Synki Młynarza (Dominik Za-
bost i Rafał Dudziński), Aligators 
(Piotr Malarski i Łukasz Zabost), 
Półpełnoletnie (Milena Płacheta 
i Martyna Liberacka), Młode (Ad-
rianna Parol i Lidia Kleszcz) i Ho-
moniesto (Paweł Górski i  Jakub 
Chaber). 

Była super atmosfera, sporo ki-
biców, regeneracyjny poczęstu-
nek, wiele emocji, medale, pu-
chary, statuetki, zatem każdy miał 
powody do radości. 

– Wciąż spływają do  nas bar-
dzo pozytywne opinie, zarówno 
od widzów, których było napraw-
dę sporo, jak i zawodników. Noc-
ne rozgrywki miały swój unikal-
ny klimat – coś zupełnie nowego. 
Jesteśmy pewni, że impreza wej-
dzie na stałe do kalendarza wyda-
rzeń sportowych organizowanych 
przez Łączy nas Łowicz – mówi 
przedstawiciel grupy Krystian Ci-
piński.  zł

Inicjator turnieju Jan Poński 
wręcza puchary za 3. miejsce 
łowickiej parze Drużyna bez 
Nazwy – Jakub Kukieła, Dominik 
Niedbałka. 
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Młodzi biegacze Pijarskiej zdobyli 4 złote medale.
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Piłka nożna | Klasa okręgowa

Olimpia w końcu z wygraną
Olimpii Chąśno, która w  po-

przednim sezonie zajęła drugie 
miejsce w  rozgrywkach klasy 
okręgowej po przegranych grach 
kontrolnych z  przedstawicielami 
klubów IV-ligowych – Zrywem 
Wygoda (0:2) i Orłem Nieborów 
(0:7) w końcu zdołała mieć powo-
dy do zadowolenia. 

Podopieczni trenera Jarosła-
wa Burzykowskiego pokonali bo-
wiem Promyk Nowa Sucha 4:1 
(2:0).

Olimpia już do przerwy prowa-
dziła 2:0 na boisku rywali, po tra-
fieniach Oktawiana Andrzejczaka 
i zawodnika testowanego nr 1. Po 
przerwie Andrzejczak podwyż-
szył prowadzenie na 3:0, lecz go-
spodarze w  78. minucie strzelili 
gola, który miał przywrócić im na-

dzieję na korzystny rezultat w tym 
meczu. Ostatecznie to „Olimpij-
czycy” strzelili jeszcze jednego, 
którego autorem w  85. minucie 
meczu był Marcel Sierota. 

– Zagraliśmy sparing, w  któ-
rym znowu zaczynamy wyglą-
dać jak zespół. Jestem zadowolo-
ny z gry, z realizacji założeń, jakie 
sobie nakreśliliśmy przed tym 
meczem. Jesteśmy dopiero na po-
czątku przygotowań, ale z  opty-
mizmem patrzymy w  przyszłość 
– ocenił trener Jarosław Burzy-
kowski. 

W składzie Olimpii w  tym 
sezonie nastąpią duże zmiany. 
Z klubu mają odejść Damian Ja-
nik, Rafał Bogus, Robert Czarno-
ta i Przemysław Bury. Do zespołu 
z Chąśna dołączyć mają natomiast 

wyróżniający się gracze Victo-
rii Bielawy, która opuściła szere-
gi klasy okręgowej: Michał Warda 
oraz Adrian Zieliński.  ever

 �KS Promyk Nowa Sucha – GKS 
Olimpia Chąśno 1:4 (0:2); br.: za-
wodnik testowany (78) – Oktawian 
Andrzejczak 2 (17 i 55), zawodnik 
testowany nr 1 (26) i Marcel Sierota 
(85). 

 �Olimpia: Jacek Milczarek – Ja-
kub Gać, Rafał Kołaczyński, Ga-
briel Wasilewski, Bartłomiej Sko-
neczny – Marcin Matuszewski, 
zawodnik testowany nr 1, Oktawian 
Andrzejczak, zawodnik testowany 
nr 2 – Marcin Grocholewicz, Ka-
mil Gaćoraz Kacper Kwiatkowski 
– Filip Kwiatkowski, Dawid Siekie-
ra, Jakub Majer, Kamil Lenarczyk, 
Marcel Sierota, Szymon Kowal-
czyk, Jarosław Burzykowski, Wik-
tor Gajewski i zawodnik testowany 
nr 3.
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Intensywne dni Zrywu
Zawodnicy beniaminka 
IV ligi Zrywu Wygoda 
mają za sobą intensywne 
dni. Zryw rozegrał 
bowiem dwa mecze 
kontrole i wystąpił 
w meczu półfinałowym 
w rozgrywkach Pucharu 
Wójta Gminy Łowicz.

W meczach kontrolnych Zryw 
najpierw wysoko pokonał Pelikan 
II Łowicz 7:0 (3:0), a  następnie 
zremisował z  ligowym rywalem 
Stalą Głowno 1:1 (0:0). W  star-
ciu z Pelikanem świetnie pokazał 
się nowy nabytek Zrywu Michał 
Świdrowski, który strzelił hat-tric-
ka. 

– Po ciężkich treningach cały 
czas testujemy nowych graczy 
i ustawienie – krótko ocenił trener 
Arkadiusz Stolarczyk. 

W meczu ze Stalą zawodnicy 
z Wygody prowadzili 1:0 po pięk-
nych trafieniu głową Patryka Bo-
jańczyka, lecz w  samej końców-
ce gospodarze wyrównali. W obu 
meczach w składzie Zrywu zagrał 
Roman Periżok, który ostatnio 
grał w  Zjednoczonych Stryków. 
Działacze Zrywu bardzo chętnie 
widzieli, by Periżoka w  swoim 
składzie. 

Kilkanaście godzin później 
Zryw zagrał również z  Victorią 
Zabostów Duży. Zwycięzca me-

czu awansowałby do  finału roz-
grywek Pucharu Wójta. Zryw, 
który był zdecydowanym fawo-
rytem wygrał, lecz po drama-
tycznym meczu. W  Zabostowie 
padł wynik 4:3 (2:0) dla drużyny 
z Wygody. 

– Niedzielny mecz to zbyt lek-
ceważące podejście do  przeciw-
nika, ale ważne, że spotkanie zo-
stało wygrane. Dodatkowo ciężko 
trenujemy, część zawodników za-
grała w sobotnim meczu ze Stalą 
Głowno. Testujemy nowe ustawie-
nia nowych zawodników i czeka-
my na ligę – dodał Arkadiusz Sto-
larczyk. 

Przed startem rozgrywek Zryw 
rozegra jeszcze dwa mecze. Naj-
pierw zmierzy się w meczu kon-
trolnym z  GKS Bedlno (mecz 
zaplanowano na  piątek 30 lipca 
na godz. 18.30), a następnie w nie-

dzielę 1 sierpnia Zryw zagra w fi-
nale Pucharu Wójta z  Olimpią 
Niedźwiada, czyli beniaminkiem 
klasy okręgowej (godz. 12.00). 
ever

Sparing:
 �SKF Zryw GrantON Wygoda – 

KS Pelikan II Łowicz 7:0 (3:0); 
br.: Michał Świdrowski 3 (17, 23 
i 35), Kacper Rześny (46), Kacper 
Paczkowski 2 (60 i 70) i Adrian Mu-
sialik (80)
Zryw: Mikołaj Pietrzak – Rafał Ko-
walczyk, Tomasz Wudkiewicz, Da-
mian Janik – Roman Perizok, Bar-
tosz Wudkiewicz – Hubert Kania, 
Michał Świdrowski, Krystian Kruk 
– Patryk Bojańczyk oraz Piotr Gaw-
lik, Rafał Bogus, Kacper Rześny, 
Wojciech Guzek, Filip Stobiecki, 
Bartosz Tomaszkiewicz, Sebastian 
Sobieszek, Paweł Dróżdż, Mateusz 

Sekuła, Szymon Panek, Adrian Mu-
sialik i Dominik Walczak. 
Pelikan II: zawodnik testowany 
nr 1 (60 zawodnik testowany nr 2 
– Filip Marszałek, Dawid Konikow-
ski, Mateusz Stefański, Jakub Firak 
– Kacper Paczkowski, Filip Balik, 
Sebastian Kutkowski, Kacper Stę-
pień (46 Mateusz Motyl), zawodnik 
testowany nr 3 – Marcel Frątczak.

 �KS Stal Głowno – SKF Zryw 
GrantON Wygoda 1:1 (0:0); br.: 
Olaf Andrzejewski (88) – Patryk 
Bojańczyk (63)
Zryw: Mikołaj Pietrzak – Szymon 
Panek, Piotr Gawlik, Tomasz Wud-
kiewicz – Wojciech Guzek, Roman 
Perizok, Michał Świdrowski, Patryk 
Bojańczyk, Marcel Wnuk – Ma-
teusz Sekuła, Krystian Kruk. Na 
zmiany wchodzili: Dorian Nasalski, 
Mateusz Paczkowski, Sebastian 
Sobieszek, Hubert Kania i Paweł 
Dróżdż.
Mecze półfinałowe Pucharu 
Wójta Gminy Łowicz:

 �LKS Victoria Zabostów Duży – 
SKF Zryw GrantON Wygoda 3:4 
(0:2); br.: Rafał Gładki, Dariusz 
Pruk i Łukasz Scęlelek – Hubert 
Kania 2, Szymon Panek, Mateusz 
Sekuła 
Zryw: Dawid Feliga – Tomasz 
Wudkiewicz, Rafał Kowalczyk, Do-
rian Nasalski – Wojciech Guzek, 
Sebastian Sobieszek, Bartosz To-
maszkiewicz, Hubert Kania, Szy-
mon Panek – Adrian Musialik, Filip 
Stobiecki oraz Mateusz Sekuła.

Piłka nożna | IV liga łódzka

Remis i porażka Orła
Drużyna trenera Dawida 
Ługowskiego z IV-ligowego 
Orła Nieborów przygotowuje 
się do nowego sezonu. Tym 
razem nieborowianie zagrali 
dwa mecze sparingowe, 
w których zremisowali 
z Żyrardowianka Żyrardów 
(IV liga mazowiecka) 2:2 
oraz przegrali z Włókniarzem 
Pabianice (łódzka klasa 
okręgowa) 2:3 (1:2).

W  składzie Orła znalazło się 
kilku zawodników testowanych, 
a w  tym młodzi gracze Pelikana 
Łowicz – Paweł Graczyk i Patryk 
Papuga, którzy mają trafić do Orła 
na zasadzie wypożyczenia.

Spotkanie z  Żyrardowian-
ka rozegrano w  formule 3x30 
min. Orzeł dwukrotnie prowadził 
w tym meczu po trafieniach Ka-
rola Kruka i Bartosza Placka, ale 
młody zespół rywali grał ambit-
nie i zdołał wyrównać stan rywa-
lizacji. 

– Drugi mecz w okresie przy-
gotowawczym na  remis. Dobry 
sparing z  dość silnym rywalem. 
Przeciwnik dobrze zorganizo-
wany i dlatego fajnie grać z taki-
mi sparingi. Postawił nam dobre 
warunki do  gry i  z  tego się cie-
szę. Mimo ciężkich treningów 
staraliśmy się grać swoją piłkę 
i wychodziło to w miarę dobrze. 

Dwie kwarty (graliśmy 3x35 mi-
nut) wytrzymaliśmy bardzo do-
brze. W  trzeciej troszkę się cof-
nęliśmy, ale mieliśmy trzy kontry 
na zakończenie meczu. Wszystko 
idzie w dobrym kierunku i mam 
nadzieję, że w  poniedziałek do-
pniemy wszystkie transfery. W so-
botę gramy o 11.00 w Nieborowie 
z Włókniarzem Pabianice – ocenił 
trener Dawid Ługowski. 

W meczu z  Włókniarzem 
w składzie Orła brakowało kilku 
zawodników, co wpłynęło z pew-
nością na  niekorzystny wynik 
w meczu z niżej notowanym ry-
walem. 

– Porażka po wyrównanym 
meczu. Niestety z różnych powo-
dów nie mogło zagrać kilku za-
wodników i  to też miało wpływ 
na  nasz dzisiejszy występ. Wie-
lu zawodników musiało zagrać 
cały mecz, a w tym okresie, gdzie 
ciężko trenujemy, nie powinno się 
występować w  takim wymiarze. 
Na szczęście dość dobrze znieśli-
śmy ten mecz, a od poniedziałku 
wszyscy zawodnicy mają już być. 
Mamy tydzień z czterema jednost-
kami treningowymi i mecz w so-
botę z  Pelikanem. W  tym tygo-
dniu już będziemy zamykać kadrę 
– dodał Ługowski.  ever

Sparing:
 �LKS Orzeł Nieborów – AP Ży-

rardowianka Żyrardów 2:2 (1:0, 

1:1, 0:1); br.: Karol Kruk (33) i Bar-
tosz Placek (37) – 2 (37 i 92)
Orzeł: Cristian Vesa – Piotr Jawor-
ski, Bartłomiej Tkacz, zawodnik 
testowany nr 1, zawodnik testowa-
ny nr 2 – Bartosz Placek, Michał 
Redzisz, Jan Haczykowski, Karol 
Kruk – Paweł Graczyk, Piotr Trusz-
kowski oraz Maciej Chmielewski 
– Bartłomiej Krupa, Piotr Sekuła, 
Piotr Warchoł, zawodnik testowany 
nr 3, Volodymyr Molodchenko i Pa-
tryk Papuga.

 �LKS Orzeł – MUKS Włókniarz 
Pabianice 2:3 (1:2); br.: Bartosz 
Placek 2 (13 i 75) – Ołeh Korobka 
3 (15, 21 i 81). 
Orzeł: Cristian Vesa – Patryk Pa-
puga, Piotr Sekuła, testowany nr 
1, Bartłomiej Krupa – Michał Re-
dzisz, Jan Haczykowski – Bartosz 
Placek, Paweł Graczyk, Karol Kruk 
– Piotr Truszkowski oraz Volody-
myr Molodchenko i testowany nr 2. 

Piłka nożna | Rozgrywki – ligi wojewódzkie

Znane terminarze lig wojewódzkich
Gracze MUKS Pelikan Łowicz 

występujący w ligach wojewódz-
kich poznały ostatecznych rywa-
li i terminarze ligowe. W sezonie 
2021/2022 MUKS Pelikan będzie 
reprezentowany w  ligach woje-
wódzkich aż przez pięć zespołów.

Zawodnicy z  roczników 2006 
i 2008 zagrają na poziomie I ligi 
wojewódzkiej, zaś drużyny z rocz-
ników 2005, 2007 i  2009 rywa-
lizować będą na  drugim szcze-
blu w  województwie łódzkim. 
Wszystkie drużyny Pelikana w li-
gach wojewódzkich zainaugurują 
sezon w środę 25 sierpnia. 

Pelikan-2005 prowadzony 
przez trenera Michała Adamczyka 

w 1. kolejce zmierzy się z Sierako-
wianką Sierakowice (mecz w Ło-
wiczu), a następnie zmierzy się ze 
Sporingiem Radomsko (wyjazd) 
i AKS SMS II Łódź (Łowicz). 

Podopieczni trenera Marci-
na Rychlewskiego z  rocznika 
2006 z kolei rozpoczną zmagania 
od wyjazdowego meczu z Andre-
spolią Wiśniową Góra, a później 
zmierzą się z  Lechią Tomaszów 
Mazowiecki (u siebie) oraz GKS 
Bełchatów (wyjazd). 

Zespół Pelikana-2007 prowa-
dzony przez Rafała Bogusa i Ada-
ma Wojdę rozgrywki rozpocznie 
od domowego meczu z Ceramiką 
Opoczno, a w kolejnych meczach 

rywalami „Ptaków” będą: Orlik 
Ujazd (wyjazd) i Szczerbiec Wol-
bórz (u siebie). 

Zespół trenera Macieja Grzego-
rego z rocznika 2008 nadal wystę-
pować będzie w I lidze, a pierw-
szymi rywalami w  rozgrywkach 
będą: Lechia Tomaszów Mazo-
wiecki (wyjazd), Warta Sieradz 
(Łowicz) i ŁKS Łódź (wyjazd). 

Debiutujący na  arenie woje-
wódzkiej MUKS Pelikan-2009 
prowadzony przez trenera Ma-
teusza Miazka najpierw zagra 
w Łasku z MULKS, a następnie 
zmierzy się z  UKS SMS Łódź 
(Łowicz) oraz ŁKS II Łódź (wy-
jazd).  ever

Piłka nożna | Łódzka Liga Okr. C1

Astra-2007 Zduny 
się rozpędziła

Dla podopiecznych trenera 
Adama Wojdy sparing z KS Szo-
pen Sanniki okazał bułką z  ma-
słem. Zespół SKS Astra-2007 
Zduny, zakończył mecz, rozegra-
ny w niedzielę 25 lipca, zwycię-
stwem 15:1 (5:0).

To był typowy mecz do jednej 
bramki, co potwierdza sam wy-
nik, który nie był sprawą przy-
padku. Drużyna z Sannik nie była 
w stanie stworzyć skutecznych ak-
cji, z którymi gracze Astry-2007 
nie mogliby sobie poradzić, poza 
jedną sytuacją, będącą następ-
stwem indywidualnego błędu, 
konsekwentnie wykorzystaną 
przez gości. Podopieczni trenera 
Wojdy byli zdecydowanie lepsi 
w każdym elemencie gry, dobrze 
operując piłką i realizując założe-
nia przedmeczowe. Widać, że ry-
walizacja na boisku sprawia mło-
dym piłkarzom dużą satysfakcję. 
Lista strzelców jest długa, ale nie-
koronowanym królem strzelców 
został Krystian Roliński, który 
zdobył aż 5 bramek.

– Bardzo dobry mecz w  na-
szym wykonaniu, z  jednym ra-
żącym błędem, który skutkował 
bramką dla przeciwnika. Poza 
tym całkowita nasza kontrola 
oraz utrzymywanie się przy pił-

ce przez praktycznie cały mecz. 
Nowa formacja, która nie jest ła-
twa, lecz w  naszym przypadku 
szybko opanowana. W  tym me-
czu zadebiutowała trójka gra-
czy, która jeszcze nie miała oka-
zji zagrać w tym roczniku. Byli to 
Kuba Kaźmierczak (2008), Anna 
Kołaczek (2008) i Wiktor Drabik 
(2010), który stał między słupka-
mi całą drugą połowę. Staramy się 
poukładać wszystko, żeby na start 
rozgrywek być już rozpędzonym  
na tyle, żeby sprawić kłopot każ-
demu przeciwnikowi – skomento-
wał Adam Wojda, trener drużyny 
SKS Astra-2007 Zduny.  Gogo

 �SKS Astra-2007 Zduny – KS 
Szopen Sanniki 15:1 (5:0); 
br.: Krystian Roliński 5, Mateusz 
Błaszczyk 2, Przemysław Wódka 
2, Jakub Kaźmierczak 2, Patrycja 
Drabik, Szymon Pakuła, Ignacy La-
toszewski i Marcel Wojda.
Astra-2007: Bartosz Szczeciak – 
Mateusz Sobieszek, Przemysław 
Wódka, Marcel Liwarski – Szymon 
Pakuła, Bartłomiej Jaros, Maciej 
Bogus, Mateusz Błaszczyk, Ignacy 
Latoszewski – Patrycja Drabik, Kry-
stian Roliński. Na zmiany wchodzi-
li: Patryk Roliński, Anna Kołaczek, 
Jakub Kaźmierczak, Marcel Wojda 
i Wiktor Drabik.

Zduńska Astra-2007 wygrała z Szopenem Sanniki aż 15:1 (5:0).
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Damian Janik (z lewej) trafi do Zrywu. Obok Kacper Rześny. 
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W składzie Orła jest kilku testowanych zawodników. 
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Zwycięski tydzień Ptaków
 �KS Pelikan Łowicz – KS Msz-

czonowianka Mszczonów 3:1 
(0:1); 0:1 – Damian Pociech 
(45+1), 1:1 – Eryk Woliński (64), 
2:1 – Mateusz Kardas (80), 3:1 – 
Michał Fabijański (89).
Pelikan: Patryk Orzeł – Grzegorz 
Wawrzyński, Krystian Rutkowski, 
Michał Żółtowski – Robert Ziół-
kowski, Damian Kozieł, Tomasz 
Dąbrowski – Tomasz Kolus, Kamil 
Łojszczyk, zawodnik testowany 
I – Adrian Marcioch. Grali także: 
Szymon Pajkert – Krystian Mycka, 
Eryk Woliński, Maciej Wyszogrodz-
ki – zawodnik testowany II, Igor To-
maszewski, Patryk Pomianowski, 
Mateusz Kardas, Piotr Białousko 
– Michał Fabijański, Radosław Ku-
ciński.

 �KS Pelikan Łowicz – KS Bło-
nianka Błonie 3:1 (2:0); 1:0 
– Grzegorz Wawrzyński (30), 2:0 
– Grzegorz Wawrzyński (43), 3:0 
– Damian Kozieł (80), 3:1 – zawod-
nik testowany (90+2).
Pelikan: Patryk Orzeł – Grzegorz 
Wawrzyński, Eryk Woliński, Michał 
Żółtowski – zawodnik testowany I, 
Tomasz Dąbrowski, Kamil Łojsz-
czyk, Patryk Pomianowski, Maciej 
Wyszogrodzki – Adrian Marcioch, 
zawodnik testowany II. Grali także: 
Szymon Pajkert – Grzegorz Waw-
rzyński (70 Michał Żółtowski), Eryk 
Woliński (70 Mateusz Kardas), 
Krystian Rutkowski – Jakub Będor, 
Igor Tomaszewski, Krystian Mycka, 
Damian Kozieł, Robert Ziółkowski 
(70 Piotr Białousko) – Tomasz Ko-
lus, Michał Fabijański.

Pracowite przygotowania uło-
żył swoim podopiecznym tego 
lata Piotr Gawlik. Biało-zielo-
ni mają za  sobą kolejny tydzień, 
w  którym zagrali dwa sparingi. 

Były to już ich mecze kontrolne 
numer pięć i sześć przed startem 
nowych rozgrywek. Łowiczanie 
do swojego bilansu dołożyli kolej-
ne dwa zwycięstwa.

Najpierw w  środę uporali się 
z  IV-ligową Mszczonowianką 
Mszczonów, która poprzedni se-
zon zakończyła na  najniższym 
stopniu podium. Pelikan wygrał to 
spotkanie 3:1, chociaż do przerwy 
przegrywał. Cieszą strzelcy bra-
mek dla Ptaków. Najpierw do siat-
ki trafił potwierdzony w zeszłym 
tygodniu Eryk Woliński. Prowa-
dzenie łowiczanom dał 19-letni 
Mateusz Kardas, a  wynik usta-
lił inny wychowanek Ptaków – 
24-letni Michał Fabijański, który 
ostatni sezon spędził w Orle Nie-
borów.

Dwa dni później, bo już w pią-
tek – biało-zieloni zagrali kolejny 
sparing. Tym razem z  ligowym 

rywalem: Błonianką Błonie. Pod-
opieczni Gawlika znów wygrali 
3:1, ale tym razem spotkanie mia-
ło inny przebieg. Biało-zieloni już 
do  przerwy prowadzili różnicą 
dwóch bramek po dublecie Grze-
gorza Wawrzyńskiego. W  koń-
cówce kolejnego gola dla Ptaków 
zdobył Damian Kozieł, a w doli-
czonym czasie gry przyjezdni je-
dynie zmniejszyli rozmiary po-
rażki.

Miniony tydzień był kolejną 
okazją dla sztabu szkoleniowego, 
aby przyjrzeć się testowanym gra-
czom, ale także szansą do spraw-
dzenia jak funkcjonują nowe 
rozwiązania taktyczne. Przypo-
mnijmy, gdy Gawlik rozpoczął 
pracę w  Łowiczu to szybko od-
szedł od  preferowanego przez 
swojego poprzednika ustawie-
nia 3-5-2 i  przeszedł na  grę lek-
ko zmienioną wersją klasycznego 

4-4-2. W minionym tygodniu bia-
ło-zieloni znów grali jednak for-
macją z trójką piłkarzy w tyłach.

– Mamy jeszcze dwa tygodnie 
na  wybranie optymalnych sche-
matów oraz koncepcji ustawienia. 
Zapewne będzie to widać dopiero 
w  lidze. W  odpowiednim czasie 
zadecydujemy jakim ustawieniem 
będziemy grali w lidze i jakie będą 
wybory personalne na danych po-
zycjach – powiedział Piotr Gaw-
lik.

Sztab szkoleniowy na ostatecz-
ne decyzje nie ma już zbyt wiele 
czasu. W środę – już po zamknię-
ciu tego wydania Nowego Łowi-
czanina – Pelikan rozegrał sparing 
z Borutą Zgierz. Zaś w sobotę bia-
ło-zieloni zmierzyli się z  Orłem 
Nieborów, co było też dla Ptaków 
próbą generalną przed startem III 
ligi w przyszłym tygodniu (sobo-
ta, godz. 19.30). Mateusz Lis

Patrząc na skład Pelikana w meczach sparingowych wydaje się, że Michał Żółtowski znów będzie ważnym 
ogniwem zespołu. 
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Piłka nożna | Jest decyzja PZPN

GKS miał rację,  
ale Pelikan nie spada
Z pewnym niepokojem 
na decyzję związkowych 
władz czekać mogli 
łowiczanie. Przypomnijmy, 
sprawa dotyczyła meczu 
GKS Wikielec z Bronią 
Radom, ale to Pelikan 
mógł być najbardziej 
poszkodowaną drużyną 
w całym tym zamieszaniu 
i w efekcie zlecieć  
do IV ligi.

Raz jeszcze nakreślmy skró-
towo całą sytuację. Na boisku 
w Wikielcu, w starciu tamtejsze-
go GKS z Bronią padł remis 2:2. 
Radomianie mieli jednak proble-
my z  matematyką i  w  ciągu 90 
minut przeprowadzili cztery zmia-
ny. Zgodnie z  przepisami roszad 
w  składzie w  trakcie spotkania 
można dokonać nawet pięciu, ale 
trzeba to zrobić w trzech oknach 
czasowych oraz przerwie pomię-
dzy połowami. Problem w tym, że 
Broniarze wszystkie zmiany zro-
bili w trakcie drugiej połowy.

Prowadzący rozgrywki ŁZPN 
wynik zweryfikował, jako walko-
wer na korzyść GKS, bo „w dru-
żynie gości przekroczono limit 
zmian”. Broń od takiego werdyk-
tu się jednak odwołała i przyzna-
no jej rację, tym samym przywra-
cając wynik z boiska (czyli remis 
2:2).

Na chwilę przed ostatnią kolej-
ką (gdy wikielczanie dość mocno 
rozgościli się w strefie spadkowej 
i szanse na  jej opuszczenie mieli 
głównie matematyczne) GKS od-
wołał się od decyzji o utrzymaniu 
wyniku z  boiska i  zażądał przy-
znania walkowera na  swoją ko-
rzyść. Już po rozegraniu ostatniej 
serii gier stało się jasne, co taka 
decyzja oznaczałaby w praktyce. 
Jeżeli GKS dostałby trzy punk-
ty za mecz z Bronią, to wyprze-
dziłby Pelikana w tabeli i kosztem 
łowiczan utrzymał się w III lidze 
(a sprawcom całego zamieszania, 
czyli radomianom, właściwie nic 
by się nie stało).

Władze zadecydowały jednak 
inaczej. Odwołanie GKS niejako 
zostało uznane. Nie było jednak 
weryfikacji tabeli poprzednich 
rozgrywek. Po prostu powiększo-
no grupę pierwszą III ligi. W se-
zonie 2021/2022 będzie ona liczyć 
19 ekip, więc miejsce dla wikiel-
czan po prostu powstało. 

– Nie ma znaczenia ile zespo-
łów będzie grało w lidze. W po-
przednim sezonie grało ponad 
dwadzieścia klubów i się dostoso-
waliśmy do tego. W innych ligach 
też tak jest, jest to normalna sytu-
acja w lidze. Nie ma co nad tym 
dyskutować, to tylko jeden mecz 
w rundzie więcej – krótko ocenił 
Piotr Gawlik. 

Mateusz Lis

Piłka nożna | Terminarz III ligi

Na początek powtórka, 
a potem derby

Długo to trwało, ale wresz-
cie opublikowano terminarz gru-
py pierwszej III ligi. W  sezonie 
2021/2022 zaplanowanych zostało 
38 kolejek, a każdy z klubów roze-
gra 36 meczów. Każda seria gier 
to osiem meczów oraz pauza jed-
nego z zespołów – z racji tego, że 
w lidze jest 19 klubów.

Pelikan rozpocznie od  domo-
wego meczu z  Sokołem Alek-
sandrów Łódzki, a więc zespołu, 
z którym mierzył się w ostatniej 
serii gier poprzednich rozgry-
wek. 14 sierpnia biało-zielonych 
czekają wyjazdowe derby z  KS 
Sand-Bus Kutno. Kolejny mecz 
derbowy, czyli starcie z  Unią 
Skierniewice, w  14 kolejce (16-
17 października) i będzie on roze-
grany w Łowiczu. Zespół Ptaków 
pauzować będzie w  9 serii gier 
(18-19 września).

W rundzie jesiennej rozegra-
nych będzie 19 kolejek. Ostatnia 
zaplanowana jest na weekend 20-
21 listopada, a Pelikan ma wtedy 

zmierzyć się w Warszawie z Ur-
susem. Wszystko wskazuje na to, 
że łowiczanie mecze domowe roz-
grywać będą o tradycyjnej porze – 
w  niedzielę o  godz. 11.15. Wio-
sną trzy kolejki wypadają również 
w środku tygodnia – dwukrotnie 
takie mecze Pelikan rozgrywał 
będzie w Łowiczu. Ze wstępnych 
ustaleń wynika, że mają się one 
rozpoczynać o godzinie 17.00.

Mateusz Lis
Mecze Pelikana w sezonie 
2021/2022:

 �1. kolejka III ligi – grupa I  
(7-8.08.2021): KS Pelikan Łowicz 
– TS Konsport Sokół Aleksan-
drów Łódzki (n, godz. 11.15)

 �2. kolejka – 14 sierpnia (s), godz. 
17.00: KS Sand-Bus Kutno (w)

 �3. kolejka – 18 sierpnia (śr), godz. 
17.00: KS Lechia Tomaszów Ma-
zowiecki SA (d)

 �4. kolejka – 21-22 sierpnia (s/n): 
MLKS Znicz Biała Piska (w)

 �5. kolejka – 28-29 sierpnia (s/n): 
Legia II Warszawa SA (d)

 �6. kolejka – 4-5 września (s/n): 
MKS Pilica Białobrzegi (w)

 �7. kolejka – 8 września (śr): GKS 
Mamry Giżycko (d)

 �8. kolejka – 11-12 września (s/n): 
RKP Broń 1926 Radom (w)

 �9. kolejka – 18-19 września (s/n): 
pauza

 �10. kolejka – 25-26 września 
(s/n): ŁKS II Łódź SA (d)

 �11. kolejka – 2-3 października 
(s/n): GKS LZS Wikielec (w)

 �12. kolejka – 9-10 października): 
KS Legionovia Legionowo (d)

 �13. kolejka – 13 października (śr): 

MLKS Wissa Szczuczyn (w)
 �14. kolejka – 16-17 października 

(s/n): Unia Skierniewice Non-
-Profit  sp. zoo (d)

 �15. kolejka – 23-24 października 
(s/n): Polonia Warszawa SA (w)

 �16. kolejka – 30-31 października 
(s/n): KS Błonianka Błonie (d)

 �17. kolejka – 6-7 listopada (s/n): 
SSA Jagiellonia II Białystok (w)

 �18. kolejka – 13-14 listopada 
(s/n): MKS Świt Nowy Dwór Ma-
zowiecki (d)

 �19. kolejka – 20 listopada, godz. 
13.00 KS Ursus Warszawa (w)

W piątek Pelikan rywalizował w sparingu z Błonianką. Oba zespoły 
w lidze zmierzą się dopiero na sam koniec października.
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Piłka nożna | Trampkarz C1

Pierwszy gry Pelikana 2007
Dwa mecze towarzyskie mają 

za  sobą zawodnicy trenerów Ra-
fała Bogusa i  Adama Wojdy 
z MUKS Pelikan Łowicz z rocz-
nika 2007. Łowiczanie zmierzyli 
się ze Stoczniowcem Płock i AP 
Progres Warszawa. 

– To było dopiero czwarte na-
sze spotkanie z  tymi chłopaka-
mi. Chcieliśmy od początku grać 
piłką, co nam nieźle wychodzi-
ło. Nie uniknęliśmy prostych strat 
i błędów mimo to widać, że jest 
w  chłopakach duży potencjał. 
Bramki tracimy po indywidual-
nych błędach, których można było 
uniknąć. Jest nad czym pracować, 
ale na  tle mocnego przeciwnika, 
wyglądaliśmy dobrze. Bierzemy 
się do pracy. Zobaczymy co przy-
niosą kolejne mecze kontrolne – 
ocenił trener Adam Wojda.

W drugim kontrolnym meczu 
„biało-zieloni” również przegra-
li i  to dość wysoko, bo 1:7 (0:3) 
z Progresem Warszawa, ale mimo 
bardzo niekorzystnego wyniku, 
w grze Pelikana-2007 można było 
znaleźć pozytywy. 

– Przegrywamy dość wyso-
ko, ale myślę, że nie ma powo-
du do  obaw. Gramy niezły fut-
bol, ale brakuje nam szczęścia. 
Już w pierwszej połowie obijamy 
poprzeczki przeciwnika trzy razy 
i  nie wykorzystujemy kilku kla-
rownych sytuacji. Do poprawy 
na pewno gra w obronie i skutecz-
ność, która zostawia dużo do ży-

czenia. Przeciwnik bardzo dobrze 
ułożony. Skupiamy się na trenin-
gach i  bardzo mocno przygoto-
wujemy się do ligi – dodał Wojda. 
 ever

Sparingi:
 �MUKS Pelikan-2007 Łowicz 

– KS Stoczniowiec Płock 0:3 
(0:1); br.: 3 (30 karny, 65 i 80).
Pelikan-2007: Bartosz Ciupiński 
– Alan Bartosik, Rafał Ugarenko, 
Tomasz Zrazek, Maksymilian Mu-
larski – Jakub Świdrowski, Krystian 
Charążka, Michał Pawlina – To-
masz Kochanek, Szymon Pilichow-
ski, Iwo Zuchora. Na zmiany wcho-
dzili: Wojciech Reske – Mikołaj 
Majewski, Krystian Kapusta, Kamil 
Firak, Krzysztof Kutermankiewicz, 
Bartosz Grzegorek, Maciej Kępka, 
Vladyslav Symonenko, Jakub Ba-
rański, Kamil Kostrzewski i Adrian 
Kołodziejczyk.

 �MUKS Pelikan-2007 Łowicz – 
AP Progres Warszawa 1:7 (0:3); 
br.: Jakub Plichta (63).
Pelikan-2007: Bartosz Ciupiński 
– Adrian Kołodziejczyk, Tomasz 
Zrazek, Rafał Ugarenko, Maksymi-
lian Mularski – Iwo Zuchora, Jakub 
Świdrowski, Michał Pawlina – Kry-
stian Charążka, Szymon Pilichow-
ski, Tomasz Kochanek. Na zmiany 
wchodzili: Jakub Plichta, Jakub 
Barański, Kamil Kostrzewski, Kamil 
Firak, Krystian Kapusta, Vladyslav 
Symonenko, Krzysztof Kuterman-
kiewicz i Maciej Kępka. 
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PROGNOZA POGODY | 29.07.2021 – 4.08.2021

SYTUACJA SYNOPTYCZNA:
Pogodę kształtuje zatoka niżowa.  
Napływa bardzo ciepła masa powietrza.

CZWARTEK - PIĄTEK: 
Słonecznie, zachmurzenie małe, bez opadów 
oraz bardzo ciepło. Widzialność dobra.  
Wiatr południowo-zachodni i zachodni, słaby  
i umiarkowany, 3-7 m/s. Temp. max w dzień:  
od + 27 st. C w czwartek do  + 26 st. C w piątek. 
Temp. min w nocy: + 17 st. C do  + 16 st. C. 

SOBOTA - NIEDZIELA: 
W sobotę słonecznie, zachmurzenie małe, 
bez opadów oraz bardzo ciepło. W niedzielę 
pogodnie, zachmurzenie umiarkowane,  
bez opadów oraz ciepło. Widzialność dobra. 
Wiatr południowo-zachodni, słaby  
i umiarkowany, 3-7 m/s. Temp. max w dzień: 
+ 26 st. C w sobotę do  + 25 st. C w niedzielę. 
Temp. min w nocy: + 16 st. C do  + 14 st. C. 

PONIEDZIAŁEK - WTOREK - ŚRODA:
Pogodnie, zachmurzenie małe  
do umiarkowanego, lokalnie przelotny deszcz, 
chłodniej. Widzialność dobra, w czasie opadów 
umiarkowana. Wiatr zachodni, słaby  
i umiarkowany, 3-6 m/s.  
Temp. max w dzień: + 20 st. C do  + 22 st. C. 
Temp. min w nocy:  + 15 st. C do  + 13 st. C.

BIURO METEOROLOGICZNE CUMULUS

PROGNOZA BIOMETEOROLOGICZNA: 
Pogoda na ogół niekorzystnie wpływać będzie 
na nasze samopoczucie. 

Piłka nożna | Transfery w Pelikanie

Są wzmocnienia,  
jest też duże osłabienie

Sporo wydarzyło się w Pelika-
nie w  minionym tygodniu, jeśli 
mowa o ruchach kadrowych. Ko-
lejni piłkarze dołączyli do  kadry 
Ptaków, ale pojawiło się też po-
ważne osłabienie – w nowym se-
zonie w biało-zielonych barwach 
nie zagra najlepszy strzelec zespo-
łu – Krystian Białas.

Wydawało się, że temat odej-
ścia 20-latka z  Łowicza jest już 
zamknięty i  „Biały” wraz z  ze-
społem przygotowuje się do startu 
nowego sezonu. Okazuje się jed-
nak, że wychowanek Orła Niebo-
rów, autor 11 bramek dla Pelika-
na w  poprzednich rozgrywkach 
przenosi się do KS Sand-Bus Kut-
no. Zadanie Białas będzie miał 
trudne. Musi wejść w  buty do-
świadczonego Łukasza Dyne-
la – najlepszego strzelca kutnian 
w  poprzednim sezonie. 24-la-
tek na początku lipca związał się 
umową z ŁKS Łódź, ale jego rolą 
ma być wsparcie zespołu rezerw, 
który... będzie teraz beniamin-
kiem III ligi. Swoją drogą – może-
my mówić już o całkiem sporym 
ruchu na  trasie Łowicz – Kutno. 
Wcześniej w  drugą stronę klub 
zmieniło przecież dwóch piłka-
rzy – Tomasz Dąbrowski i Adrian 
Marcioch. Swoją drogą dość cie-
kawa będzie obserwacja czyja de-
cyzja o przeprowadzce będzie ko-
rzystniejsza – czy Marciocha, czy 
Białasa, czy może Dynela?

Skoro mowa o  odejściach to 
dodajmy, że w  nowym sezonie 
w  biało-zielonych barwach nie 
zobaczymy jednak Bartłomie-
ja Lisowskiego. Młody obroń-
ca był ostatnio wypożyczony 
z GKS Bełchatów i jeszcze kilka 
tygodni temu Piotr Gawlik mó-
wił, że widziałby dla niego miej-
sce w  kadrze. Pracę znalazł Da-
wid Przybyszewski, który związał 
się z Pogonią Nową Skalmierzy-
ce (beniaminek III ligi). Szansę 
na  regularną grę klub chce dać 

również Hubertowi Matyjaso-
wi i Krystianowi Krukowi – obaj 
na  zasadzie wypożyczenia mogą 
trafić do Zrywu Wygoda.

Klub systematycznie uzupełnia 
jednak kadrę. W minionym tygo-
dniu potwierdzono cztery kolejne 
wzmocnienia. Łącznie do  biało-
-zielonych tego lata dołączyło tym 
samym ośmiu graczy, wobec je-
denastu opuszczających Łowicz. 
Widać, że Pelikan trzyma się ob-
ranej drogi i stawia głównie na pił-
karzy z regionu.

Do Pelikana powraca 21-let-
ni obrońca – Eryk Woliński. Wy-
chowanek Orła Nieborów jesz-
cze jako junior trafił do Łowicza, 
a następnie do zespołu rezerw Pe-
likana i  później na  krótką chwi-
lę do pierwszej drużyny. Niewie-
le ponad trzy lata temu debiutował 
w III lidze w biało-zielonych bar-
wach. Co ciekawe, zarówno w ze-
spole rezerw, jak i  III-ligowym 
znalazł się pod skrzydłami Piotra 
Gawlika. Później trafił do  Koro-
ny Wejsce, dla której grał po dziś 
dzień. W ostatnim sezonie Koro-
na była beniaminkiem klasy okrę-
gowej i  rozgrywki zakończyła 
na  ósmym miejscu zostając mi-
strzem grupy spadkowej. Woliń-
ski, który jest nominalnym stope-
rem, walnie się do tego przyczynił. 
Zdobył dla swojego zespołu 21 

bramek i był drugim najlepszym 
strzelcem klubu (sama Korona 
miała najskuteczniejszą ofensy-
wę w lidze strzelając 111 bramek 
na przestrzeni 29 kolejek).

Z Zamościa do Łowicza prze-
prowadza się 20-letni Piotr Bia-
łousko. Skrzydłowy jest jednak 
wychowankiem Zjednoczonych 
Stryków, później trenował w Stali 
Głowno skąd trafił do ŁKS Łódź. 
W pierwszej drużynie jednak nie 
zadebiutował, ale przez 2,5 sezo-
nu związany był z  ekipą rezerw. 
Poprzednie rozgrywki to regular-
na gra w ostatniej drużynie III ligi 
grupy czwartej. Białousko zagrał 
w  25 meczach (20 od  pierwszej 
minuty), dostał trzy żółte kartki 
i zanotował jedno trafienie samo-
bójcze.

Wypełniona została również 
luka po  odejściu Eryka Niemi-
ry. Umową z  Pelikanem zwią-
zał się 20-letni golkiper Szymon 
Pajkert. Poprzedni sezon to gra 
w 10. zespole IV ligi grupy łódz-
kiej -Włókniarzu Zelów. Wcze-
śniej związany był z  juniorskimi 
ekipami GKS Bełchatów. Po ru-
chach kadrowych widać, że Pe-
likan od  jakiegoś czasu stawia 
na piłkarzy z okolic. – Przyjęliśmy 
koncepcję, żeby ściągać piłka-
rzy z naszego regionu i bliższych 
odległości jeśli chodzi o Łowicz. 

Związane jest to z ekonomią, bo 
wtedy można oszczędzić na  do-
jazdach oraz zagwarantowaniu 
pobytów. Ponadto my jako sztab 
wierzymy, że można odbudować 
łowicką piłkę – ocenił Gawlik.

Z tego schematu niejako wy-
pisuje się więc pozyskanie Ro-
berta Ziółkowskiego. 19-latek 
jest wychowankiem Pogoni Sy-
ców, później grał jeszcze w junio-
rach Lechii Dzierżoniów. Wciąż 
jako junior trafił już jednak w na-
sze strony i  związał się z  AKS 
SMS Łódź. W  seniorskiej piłce 
zadebiutował w  zeszłym sezonie 
w  Liderze Włocławek. Właśnie 
z Włocławka w przerwie pomię-
dzy rundami poprzedniego sezo-
nu przeniósł się do RKS Radom-
sko. Obrońca zagrał w  III lidze 
w 16 spotkaniach (12 w podstawo-
wym składzie), obejrzał jedną żół-
tą kartkę i strzelił dwa gole.

– Myślę, że ci piłkarze będą 
wzmocnieniami naszej kadry, 
a  nie tylko jej uzupełnieniem. 
W  okresie przygotowawczym 
i  meczach sparingowych wyglą-
dali dobrze. Twierdzimy, że każ-
dy kto przychodzi do zespołu, jest 
dla nas wzmocnieniem. Braliśmy 
ludzi pasujących pod naszą kon-
cepcję grania, ale też ze względu 
na ubytki w kadrze – ocenił naj-
nowsze ruchy transferowe Piotr 
Gawlik.

Wydaje się również, że to nie 
koniec wzmocnień Pelikana tego 
lata, a sztab szkoleniowy Ptaków 
ma nadzieję, że kadrę uda się za-
mknąć przed startem rozgrywek 
ligowych. – Myślę, że to będą 
pojedyncze transfery – przyznał 
Gawlik. Kolejne ruchy kadrowe 
powinny być dopinane na począt-
ku tego tygodnia oraz kolejnego. 
Warto pamiętać, że kadra będzie 
również wzmocniona Piotrem 
Tkaczem, który dużą część wio-
sny stracił z powodu urazu.

Mateusz Lis

Szachy | Finał Ogólnopolski Złotej Wieży

Ładowanie akumulatorów
Od 13 do 17 lipca na Zamku 
w Uniejowie odbywał 
się Ogólnopolski Finał 
63 Masowego Turnieju 
Szachowego o Złota Wieżę.

W gronie 17 najlepszych w Pol-
sce klubów należących do Krajo-
wego Zrzeszenia Ludowych Ze-
społów Sportowych znalazły się 
również dwie drużyny UKS „Pa-
łac” Nieborów. 

Wysoki ranking przeciwni-
ków sprawił, że nasi rozstawie-
ni byli na  pozycjach numer 13 
i 17 i o czołowych lokatach prak-
tycznie nie było co marzyć. Osta-
tecznie po  rozegraniu 9 ciężkich 
rund pierwszy zespół awanso-
wał o dwie pozycje, natomiast re-
zerwy Pałacu zostały na  swoim 
wcześniejszym miejscu. 

W zespole UKS „Pałac” Nie-
borów I wystąpili: Norbert Ja-
gura (3,0), Kamil Maciejewski 
(5,0), Gabriel Jagura (5,0) i Wik-

toria Mitręga (2,5). Drugi zespół 
UKS „Pałac” Nieborów reprezen-
towali: Franciszek Wojciechowski 
(4,0), Dawid Grzelak (1,0), Mag-
dalena Walczak (3,5) i Lena Mi-
tręga (2,0). Drużynowo nie był 
to fenomenalny występ, ale indy-
widualnie już można było się już 
chwalić. 

Franciszek Wojciechowski zdo-
był normę na I kategorię uzysku-
jąc w  trakcie zawodów ranking 
2157, co jest jego największym 
osiągnięciem w  karierze junior-
skiej. Podopieczni trenera Roberta 
Chojnowskiego oprócz gry w sza-
chy zwiedzili również Uniejów, 
nie omijając też głównej atrakcji, 
którą były Termy Uniejów. Fischer

 �Klasyfikacja końcowa:
1. LKSz GCKiP Czarna 17,0

2. LKS Zarzewie Prudnik 14,0

3. MUKS Stoczek 45 Białystok 14,0

11. UKS Pałac I Nieborów  8,0

17. UKS Pałac II Nieborów  3,0

Kamil Łojszczyk (w zielonym) to jeden z pierwszych piłkarzy, 
który dołączył tego lata do Pelikana. Na papierze wydaje się jednym 
z najpoważniejszych wzmocnień. 

FO
T.

 P
A

W
E

Ł 
A

. D
O

LI
Ń

S
K

I

Drużyny UKS Pałac Nieborów wraz z trenerem po zawodach.
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Lekka atletyka | 38. PZLA MP U23

Jakub Pająk ze srebrem 
Mistrzostw Polski

 Kolejny sportowy sukces od-
niósł łowicki skoczek wzwyż Ja-
kub Pająk. Młody lekkoatleta, re-
prezentujący UKS Błyskawica 
Domaniewice w  miniony week-
end wystartował w 38. PZLA Mi-
strzostwach Polski w  lekkoatle-
tyce w  Suwałkach w  konkursie 
skoku wzwyż i uzyskał wynik 210 
cm. Ten rezultat dał podopieczne-
mu trenera Mieczysława Szymaj-
dy srebrny medal w kategorii wie-
kowej U23. 

Pająk konkurs rozpoczął 
od wysokości 189 cm, pokonując 
ją w  pierwszej próbie. Podobnie 
było z poprzeczkami zawieszony-
mi na wysokościach: 194 cm, 198 
cm, 202 cm i 206 cm. 

– Szedł jak burza i wysokość 
210 cm tez pokonał w pierwszej 

próbie. Zatrzymał się na  wyso-
kości 213 cm. Druga i  trzecia 
próba była blisko pokonania po-
przeczki. Zabrakło trochę szczę-
ścia i niestety poprzeczka opuściła 
stojaki – relacjonował trener Szy-
majda. 

– Drugie miejsce i srebrny me-
dal to duże osiągniecie Jakuba. 
Jest to jego nowy rekord życio-
wy poprawiony o 2 cm. Skoki po-
dobały się, jest dobry w technice 
flop, przyjemnie się ogląda. Bra-
kuje mu solidności w treningach. 
Jeśli to poprawi to wyniki będą 
jeszcze lepsze. Stać go na pewno 
jeszcze wyższe skakanie. Talent 
posiada, ale trzeba dołożyć pracę 
i to konkretną, a będą wysokie loty 
– dodaje szkoleniowiec srebrnego 
medalisty MP.  zł

Jakub Pająk poszybował nad poprzeczką zawieszoną na 210 cm.
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Piłka nożna | Letni turniej

Aktywne wakacje  
– Astra Cup Zduny
W sobotnie popołudnie 
boisko w Zdunach  
stało się obiektem zmagań  
ośmiu zespołów, które 
rywalizowały w myśl hasła 
„Aktywne wakacje”. 

Turniej był przeznaczo-
ny dla dzieci w wieku 8/9 lat, a 
udział w nim wzięły: dwa ze-
społy gospodarzy Astra Zdu-
ny, GKS Bedlno,  Szopen San-

niki, MKS Żychlin, Róża Kutno,  
Orzeł Nieborów, Błękitni Gąbin.

W turnieju nie prowadzono 
końcowej klasyfikacji, a celem 
nadrzędnym było zachęcenie 
dzieci  do aktywności fizycznej 
w czasie wolnym. Cała impre-
za przebiegała bardzo sprawnie. 
Każdy zespół rozegrał aż 140 mi-
nut na boisku, a organizatorzy za-
dbali o puchary i poczęstunek dla 
wszystkich uczestników.  

Info: GKS Bedlno Uczestnicy piłkarskiego Turnieju Aktywne Wakacje Astra Cup zorganizowanego w Zdunach.

FO
T.

 G
K

S
 B

E
D

LN
O

Piłka nożna | IX Międzypowiatowy Turniej o Puchar Lwówka

Piłkarskie święto w Lwówku
W niedzielę, 25 lipca seniorskie drużyny 
piłkarskie rywalizowały w IX Międzypowiatowym 
Turnieju Piłkarskim o Puchar Lwówka. Miejscem 
zawodów było boisko w Lwówku. 

Zawody po raz kolejny od-
były się w  atmosferze fair-play  
i  jak co roku organizacja stała 
na wysokim poziomie. Drużyna 
z  Lwówka na organizację tego-
rocznego turnieju uzyskała dofi-
nansowanie ze środków Urzędu 
Marszałkowskiego Wojewódz-
twa Mazowieckiego, Mazowiec-
kiego Stowarzyszenia LZS oraz 
sponsorów prywatnych z  okolic 
Lwówka. Partnerem turnieju była 
Fundacja Wespół, którą w dowód 
wdzięczności Zarząd Lwówian-
ki nagrodził pamiątkowym pu-
charem. 

W organizację imprezy zaan-
gażowali się młodzieżowi wo-
lontariusze z  terenu Lwówka 
i okolicznych miejscowości na co 
dzień grający w drużynie tramp-
karzy Lwówianki Lwówek, któ-
rzy pod okiem Konrada Burdyka 
(członka Komisji Sportu Wiej-
skiego przy Polskim Komitecie 
Olimpijskim) uczyli się jak przy-
gotować i  poprowadzić zawody 
sportowe, projektować jej opra-
wę, promować wyniki. Młodzież, 
która pomagała w przygotowaniu 

zawodów otrzymała na zakończe-
nie medale. 

Turniej w Lwówku był dla pił-
karzy przetarciem przed okresem 
przygotowawczym do nowego 
sezonu rozgrywkowego w  swo-
ich ligach. Sześć zespołów, któ-
re wzięły udział w Turnieju o Pu-
char Lwówka reprezentowało trzy 
różne powiaty: powiat gostyniński 
– Lwówianka Lwówek (gospo-
darz turnieju), powiat gostyniński 
– Zorza Szczawin, powiat płoc-
ki – Unia Czermno, powiat płoc-
ki – Wisła Główina -Sobowo, po-
wiat płocki – Spatra Miszewo oraz 
powiat kutnowski – GKS Bedlno. 

Zespoły zostały podzielone na 
dwie grupy, w których grali sys-
temem „każdy z każdym”. Mecz 
trwał 30 minut. Ubiegłorocznego 
trofeum broniła drużyna Zorzy 
Szczawin. Gospodarze, Lwówian-
ka Lwówek, liczyli że tym razem 
uda im się odzyskać puchar swo-
jej miejscowości, walczą bowiem 
o awans do płockiej A-klasy. 

Najlepszą drużyną w  Turnieju 
Piłki Nożnej o  Puchar Lwówka 
okazała się Zorza Szczawin Ko-

ścielny, która obroniła tytuł, zdo-
bywając Puchar Lwówka po raz 
drugi z  rzędu i  jeśli wygra rów-
nież za rok – zdobędzie trofeum 
na własność. Piłkarze Lwówianki 
zapowiadają jednak, że w  kolej-
nej edycji odzyskają puchar swojej 
miejscowości. 

Każda z drużyn otrzymała pu-
char, zaś zawodnicy zwycięskiej 
drużyny dodatkowo zostali uho-
norowani medalami. Ceremo-
nię dekoracji poprowadził czło-

nek Komisji Sportu Wiejskiego 
przy Polskim Komitecie Olim-
pijskim Konrad Burdyka, a zwy-
cięzców nagradzali prezes Lwó-
wianki Lwówek Włodzimierz Fus 
oraz były prezes klubu, Zasłużo-
ny Działacz Ludowych Zespołów 
Sportowych Krzysztof Jabłoński. 
Zostały także przyznane nagrody 
indywidualne w postaci statuetek. 
Nad sprawnym przebiegiem tur-
nieju czuwali sędziowie związko-
wi z okręgu płockiego. Pod wra-

żeniem poziomu organizacyjnego 
turnieju był reprezentujący władze 
Płockiego Okręgowego Związku 
Piłki Nożnej Piotr Sikora, który 
przekazał Lwówiance zestaw pi-
łek meczowych. 

Na zakończenie, po ceremo-
nii wręczenia nagród, podzięko-
wania dla wszystkich zespołów 
biorących udział złożył Konrad 
Burdyka, jednocześnie zaprosił 
wszystkich do wzięcia udziału 
w przedsięwzięciu sportowym za 
rok. W czasie turnieju nagrywano 
spot promujący Lwówiankę Lwó-
wek, którego premiera spodziewa-
na jest we wrześniu.  mr

Wyniki fazy grupowej: 
 �Zorza Szczawin – Unia Czerm-

no 3:1, 
 �Lwówianka Lwówek – Sparta 

Miszewo 5:0, 
 �Unia Czermno – Wisła Sobowo 

2:1, 
 �Sparta Miszewo – GKS Bedlno 

0:2, 
 �Zorza Szczawin – Wisła Sobo-

wo 4:0, 
 �Lwówianka Lwówek – GKS Be-

dlno 4:1

Faza pucharowa:
 �Mecz o V miejsce: Wisła Sobo-

wo – Sparta Miszewo 2:1
 �Pierwszy mecz półfinałowy: 

Zorza Szczawin – GKS Bedlno 1:0
 �Drugi mecz półfinałowy: Lwó-

wianka Lwówek – Unia Czermno 
0:1

 �Mecz o III miejsce: Lwówianka 
Lwówek – GKS Bedlno 3:2

 �Mecz finałowy: Zorza Szczawin 
– Unia Czermno 1:0

Wyróżnienia indywidualne: 
 �Adam Baranowski – król strzel-

ców turnieju, 4 gole (Lwówianka 
Lwówek); 

 �Patryk Mićkowski – najlepszy 
bramkarz turnieju (Lwówianka); 

 �Jarosław Durka – najlepszy za-
wodników turnieju (Zorza)

 �Klasyfikacja końcowa:
1. Zorza Szczawin Kościelny (pow. gostyniński)

2. Unia Czermno (pow. płocki)

3. Lwówianka Lwówek (pow. gostyniński)

4. GKS Bedlno (pow. kutnowski)

5. Wisła Główina-Sobowo (pow. płocki)

6. Sparta Miszewo (pow. płocki)

Drużyna Zorza Szczawin Kościelny po raz drugi z rzędu wygrała 
Puchar Lwówka.

Mecz finałowy pomiędzy Zorzą Szczawin z Unią Czermno. 
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Mecz o III miejsce pomiędzy GKS Bedlno a Lwówianką Lwówek.
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Młodzi wolontariusze otrzymali medale za pomoc w organizacji turnieju. 

Prezes GKS Bedlno  
Kamil Gałązka odebrał puchar 
dla drużyny za zajęcie czwartego 
miejsca w turnieju.
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Sport Bardzo udany
pierwszy nocny turniej
siatkówki plażowej. str. 27

Transfery w Pelikanie
– są wzmocnienia,
jest też duże osłabienie. str. 30
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Lekka atletyka | Igrzyska Olimpijskie w Tokio 

Mrzygłód już w Japonii
Nasz oszczepnik Cyprian Mrzygłód już 
zameldował się w Japonii, gdzie wystartuje 
na XXXII Igrzyskach Olimpijskich. 

Wychowanek trenera Mieczy-
sława Szymajdy, pochodzący ze 
Skaratek pod Rogóźno, aktual-
nie reprezentujący AZS AWF 
Gdańsk, będzie miał szansę 
na wielkie sportowe emocje i ry-
walizację na  światowym pozio-
mie, co jest dla niego ogromnym 
sukcesem. Nasz lekkoatleta jest 
już po złożeniu przysięgi olimpij-
skiej i  teraz czeka na  swój start. 
Tuż przed wylotem do  Japonii 
Mrzygłód ostatnie rzuty wykony-
wał w Domaniewicach, gdzie za-
czynał swoją karierę. 

Rywalizacja oszczepników za-
planowana jest na środę, 4 sierp-
nia. Mrzygłód w eliminacjach bę-
dzie rzucał razem z  Marcinem 
Krukowskim i mamy nadzieję, że 
Polacy awansują do  fi nału, któ-
ry zaplanowany jest na  7 sierp-
nia. Początek eliminacji o godzi-
nie 2:05, czyli trzeba zarwać noc 
na  kibicowanie i  przeżywanie 
sportowych emocji z udziałem re-
prezentanta Ziemi Łowickiej. 

– Aktualnie przebywam 
na  obozie w  Japonii, dokład-
nie w  Zao Boadira. Jestem tam 
do  30 lipca, a  następnie jedzie-
my do wioski olimpijskiej, gdzie 
4 sierpnia o  godzinie około 2 
w  nocy polskiego czasu będzie 
konkurs rzutu oszczepem. Atmos-
fera na obozie jest super. Moja for-
ma powoli idzie do przodu i mam 
nadzieję że pokaże co potrafi ę. 

Czuję się dobrze – krótko poinfor-
mował nas nasz oszczepnik. 

Przypomnijmy, że Mrzygłód 
jest obecnie wicemistrzem Pol-
ski seniorów i  mistrzem Polski 
w kategorii wiekowej U 23. Zna-
lazł się w gronie 66 zawodników, 
którzy są kadrze ogłoszonej przez 
Polski Związek Lekkiej Atletyki 
na  XXXII Igrzyska Olimpijskie. 
To drugi zawodnik w historii klu-
bu UKS Błyskawica Domanie-
wice, który pojechał na Igrzyska. 
Pierwszym był Zbigniew Bródka, 
który w Soczi w 2014 roku spra-
wił ogromną niespodziankę i zdo-
był tytuł Mistrza Olimpijskiego, 
co było niewiarygodnym wyda-
rzeniem.

– Obecnie Cyprian reprezentuje 
klub AZS AWF Gdańsk. W Do-
maniewicach w Błyskawicy treno-
wał od 4 klasy szkoły podstawowej 
do 2 klasy w gimnazjum. W trze-
ciej klasie przeniósł się do Gdań-
ska. Jeszcze pierwszy rok juniora 
młodszego startował w  barwach 
UKS Błyskawica, a następny, już 
w Gdańsku – wspomina pierwszy 
trener olimpijczyka Mieczysław 
Szymajda. 

– W  każdym roku, po dzień 
dzisiejszy, bardzo dużo treno-
wał w  Domaniewicach,. W  la-
tach szkolnych startował w  sko-
ku wzwyż i w rzucie oszczepem. 
W czwartkach lekkoatletycznych, 
w  skoku wzwyż zajmował wy-

sokie miejsca w fi nałach ogólno-
polskich. Na podium też był. Jego 
rekord życiowy to 185 cm. W rzu-
cie oszczepem najwyższe miej-
sce w  barwach Blyskawcicy to 
brązowy medal w Mistrzostwach 

Polski Młodzików. Na stadionie 
w  Domaniewicach jako młodzik 
rzucał oszczepem 600 g już 63 
m. Zawsze był bardzo zaangażo-
wany w trening sportowy. Od ju-
niora młodszego trenował tylko 

konkurencję rzut oszczepem. Je-
śli przebywał na  terenie gminy 
Domaniewice to praktycznie pra-
wie codziennie był na  treningu 
na obiektach „COS”. Jego trening 
trwał od 3 do 4 godzin, wykony-
wał bardzo dużo ćwiczeń, ogól-
norozwojowych, siłowych, tech-
nicznych związanych z  rzutem 
oszczepem – dodaje Szymajda. 

– Treningi, starty w zawodach, 
zgrupowania sportowe, wyniki ja-
kie uzyskał, dały mu kwalifi kacje 
na  udział w  Igrzyskach Olimpij-
skich w Tokio. Jest drugim olim-
pijczykiem z  terenu gminy Do-
maniewice. Jego rekord życiowy 
to 84 m 97 cm. Uzyskał go w Mi-
strzostwach Europy U 23, zajmu-
jąc 1. miejsce w  pięknym kon-
kursie, wykonując ostatni rzut 
na wyżej wymienioną odległość. 
Trzeba nadmienić, że rzut oszcze-
pem jest trudną konkurencją rzu-
towa, narażoną na kontuzję. Trze-
ba tez mieć szczęście, szczególnie 
do  wiatru, co by też pomógł le-
cieć, a nie przeszkodzić w uzyska-
niu odległości – ocenia szkolenio-
wiec Błyskawicy. 

Szymajda jest realistą, ale po 
cichu liczy na  fi nal. – W  Tokio 
Cyprian jeśli zakwalifi kowałby 
się do  szerokiego fi nału, to już 
byłby sukces. W  tym roku nie 
rzucił jeszcze 80 metrów. Oby 
w konkursie olimpijskim latał mu 
oszczep powyżej 80 m. Dla gmi-
ny Domaniewice to sukces, drugi 
olimpijczyk, tym razem lekkoatle-
ta. Tu jest otwarte okno na  uzy-
skiwanie sukcesów sportowych 
w kraju i na świecie.  zł

Cyprian Mrzygłód czeka na swój start w Tokio. 
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Koszykówka | Suzuki 1 Liga Mężczyzn

Maksymilian Motel w Księżaku
Kolejne wieści dopływają do kibiców Księżaka. 
Przygotowania organizacyjne do gry w I lidze będą teraz nabierać tempa, 
ponieważ do rozpoczęcia treningów pozostały już niespełna trzy tygodnie.

Pierwsze zajęcia pod wodzą 
nowego trenera Piotra Trepki KS 
Księżak zaplanował na  16 sierp-
nia. W ubiegłym tygodniu władze 
klubu poinformowały, że w  Ło-
wiczu zagra Maksymilian Motel, 
który ostatnio reprezentował bar-
wy Pogoni Prudnik (9 meczów, 
średnio 6,30 min na boisku, śred-
nia 1,2 pkt). 

Wiemy już zatem, że w łowic-
kim klubie zostają Arkadiusz Ko-
bus, Bartosz Włuczyński, Michał 
Świderski, Kacper Kramarz i Bar-
tosz Dylik. 

Po roku przerwy wraca 30-let-
ni Piotr Robak, który w  sezonie 
2019/2020 był liderem łowickiej 
drużyny. Wystąpił wówczas w 23 
spotkaniach Księżaka, w których 
zdobywał średnio 18,5 punktu, no-
tował 4 asysty i  3,2 zbiórki. Mi-
niony sezon Robak reprezentował 
barwy Energa Kotwicy Koło-

brzeg, która uplasowała się na 12. 
miejscu w  tabeli, wystąpił w  30 
meczach Kotwicy, zdobywając 
średnio 13,7 pkt. Odnotował 3,6 
zbiórek oraz 3,3 asysty. Teraz li-
czymy na to, że będzie liderem ło-
wickiej ekipy.

20-letni Maksymilian Mo-
tel (194 cm wzrostu) gra na  po-
zycji rozgrywającego. Jest młod-
szym bratem Mikołaja, który grał 
w Księżaku w sezonie 2018/2019. 

Maksymilian Motel  pierwsze 
koszykarskie kroki stawiał w  Ja-
giellonce Warszawa. W 2016 roku 
podczas mistrzostw Polski kade-
tów ze swoją drużyną uplasował 
się tuż za podium, a on sam trafi ł 
do najlepszej piątki turnieju (śr. 15 
pkt). W wieku 15 lat miał okazję 
zadebiutować na  szczeblu 2 ligi 
w drużynie Shmoolky Warszawa, 
gdzie występował razem ze swo-
im starszym bratem Mikołajem. 

Razem debiutowali również na za-
pleczu ekstraklasy w Astorii Byd-
goszcz. Przed występami w Prud-
niku dwa lata spędził w rezerwach 
stołecznej Legii. Dwukrotnie 
z rzędu był jednym z najlepszych 
jej zawodników. Na swoim kon-
cie ma też debiut w Energa Basket 
Lidze w meczu Legii z BM Slam 
Stalą Ostrów w 2020 roku. 

Pozyskanie Motela potwier-
dza koncepcję zespołu jaką wi-
dzi Zarząd i  trener Piotr Trepka. 
– Celem na  przyszły sezon jest 
awans do  fazy play-off. Będzie-
my też chcieli grać nowoczesną, 
szybką koszykówkę z dużym na-
ciskiem na obronę. Chciałbym, by 
grę Księżaka w przyszłym sezonie 
charakteryzowała zespołowość 
i  twarda obrona. Na te aspekty 
będę mocno stawiał, bo jako gracz 
właśnie tym się charakteryzowa-
łem – mówił trener Piotr Trepka. 

– Będziemy grać młodymi za-
wodnikami. Młodymi i doświad-
czonymi jednocześnie. Chce-
my zbudować zespół ambitny, 
waleczny, ale wszystko będzie 
uzgodnione z  nowym trenerem 
Piotrem Trepką, z  którym jeste-
śmy w kontakcie i wszelkie ruchy 
z nim konsultujemy – zapowiadał 
już wcześniej prezes KS Księżak 
Łowicz, Robert Kucharek. 

Do startu Suzuki I ligi ko-
szykówki pozostał dwa miesią-
ce. Pierwszy trening odbędzie 
się prawdopodobnie 16 sierpnia, 
a rozgrywki sezonu 2021/2022 ru-
szą w drugiej połowie września.

Na zapleczu ekstraklasy wal-
czyć będzie 16 zespołów, a wśród 
niech nasz Księżak. W I lidze za-
grają: KS Górnik Trans.eu Wał-
brzych (2. miejsce w  poprzed-
nim sezonie, główny kandydat 
do  awansu do  ekstraklasy), PTG 
Rawlplug Sokół Łańcut (3), 
WKK Wrocław (4), GKS Tychy 
(5), KKK Miasto Szkła Krosno 
(6), Weegree AZS PO Opole (7), 
Elektrobud-Investment ZB Prusz-

ków (8), TBS Śląsk II Wrocław 
(9), KS Księżak Łowicz (10), Dzi-
ki Warszawa (11), MUKS Ener-
ga Kotwica Kołobrzeg (12), KK 
Decka Pelplin (13), MKKS Żak 
Koszalin (beniaminek), UNB 
AZS UMCS Start Lublin (b) 
i AZS AGH Kraków (b).  zł

Młody i dynamiczny 
rozgrywający Maksymilian Motel. 
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CZWARTEK, 29 LIPCA:
 �10.00-11.00 – Korty Tenisowe 

w Łowiczu, ul. Powstańców 1863 
roku 12a; Nauka gry w tenisa 
ziemnego;

 �12.00 – Boisko sportowe Or-
lik w Łowiczu, ul. Bolimowska 
15/19b; „Sportowe Wakacje 
2021”: Gry i zabawy – szkoły 
podstawowe;

PIĄTEK, 30 LIPCA:
 �11.00 – Boisko sportowe LKS 

Orzeł w Nieborowie, Nieborów 
26; Sparingowy mecz juniorów 
młodszych B2 w piłce nożnej: 
MUKS Pelikan-2006 Łowicz – 
KS Lider Włocławek;

 �17.00 – Restauracja Polonia 
w Łowiczu, Stary Rynek 4; Zjazd 
Członków Stowarzyszenie KS 
Pelikan Łowicz w celu wybra-
nia delegatów; godz. 17.30: dru-
gi termin;

 �18.30 – Boisko sportowe w Wy-
godzie, Wygoda 2; Sparingowy 
mecz piłki nożnej: SKF Zryw 
Wygoda – GKS Bedlno.

SOBOTA, 31 LIPCA:
�17.00 – Szkoła Podstawowa 
nr 7 im. Jana Pawła II z Oddzia-
łami Integracyjnych w Łowiczu, 
ul. Młodzieżowa 15; II edycja 
Łowicz Streetball Tournament 
3x3;

 �19.30 – Boisko sportowe LKS 
Orzeł w Nieborowie, Nieborów 
26; Sparingowy mecz piłki 
nożnej: LKS Orzeł Nieborów – 
KS Pelikan Łowicz.

NIEDZIELA, 1 SIERPNIA:
 �10.00 – Boisko w Kompinie; 

Puchar Wójta Gminy Łowicz 
w piłce nożnej; godz. 10.00: 
mecz o 3. miejsce: LKS Victo-
ria Zabostów Duży – LKS Dar 
Placencja i godz. 12.00: mecz 
o 1. miejsce: SKF Zryw Gran-
tON Wygoda – LKS Olimpia 
Niedźwiada.

WTOREK, 3 SIERPNIA:
 �12.00 – Boisko sportowe Or-

lik w Łowiczu, ul. Bolimowska 
15/19b; „Sportowe Wakacje 
2021”: Gry i zabawy – szkoły 
podstawowe;

ŚRODA, 4 SIERPNIA:
 �12.00 – Boisko sportowe Or-

lik w Łowiczu, ul. Bolimowska 
15/19b; „Sportowe Wakacje 
2021”: Gry i zabawy – szkoły 
podstawowe.

CZWARTEK, 5 SIERPNIA:
 �12.00 – Boisko sportowe Or-

lik w Łowiczu, ul. Bolimowska 
15/19b; „Sportowe Wakacje 
2021”: Gry i zabawy – szkoły 
podstawowe. Gogo


